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Na zdjęciu prezentujemy dzieci ze Szczedrzyka - częsc z ostatnich laureatów naszego konkursu 
przyrodniczego, w którym w sumie udział wzięło ponad 500 uczniów ze szkol podstawowych. Prace 
konkursowe, jakie nadsyłaliście, często wymagały wielkiej pracy, talentu plastycznego. Dziękujemy. A czekają 
jeszcze wiosenne wycieczki do ZOO!

Wielkanoc to przede wszystkim czas wspólnej modlitwy (str.: 4-5). W tym roku nastąpi zaraz po pierwszej 
rocznicy śmierci Papieża Polaka (str. 6), więc tydzień poprzedzający święta będzie okresem szczególnej 
zadumy nad przemijaniem.

Ostatnich kilka tygodni pokazało, jak bardzo angażujemy się w życie naszych miejscowości, gminy. 
Wbrew obiegowym opiniom o społecznym marazmie i utracie wiary w to. że może nam się życ po prostu lepiej. 
Przynajmniej w naszych małych ojczyznach (str.: 10-11).

Czas bilansów 
str.: 13-17

Sport 
str.: 21-23

SALON FIRMOWY
w Ozimku, ul. Kolejowa 1

ZAPRASZA 
poniedziałek - piątek 

9.00-17.00 
sobota 9.00 - 13.00

Mastercaal Maestra

Moje 4/
DotAdoWANIAŁ Ozimek, ul. Leśna 3

Pamela
E ectron

czynny: 7.00 - 21.00
w soboty 7.00 -14.00, niedziele 14.00 - 20.00

Ke-a&izaje-Mg, bony, toa/arowe, Sodwko Pass

Nyekąfai&F Fupowaw nM cv Pofaw

SKLEPY ODZIEŻOWE
Oferujemy: 

szeroki asortyment odzieży damskiej, męskiej i bieliznę 

PzZZf W BÓR - AERAttfJBE CE W

Zapraszamy w godz. 9.00 - 18.00, w soboty 9.00 -13.00
Ozimek, ul. Częstochowska 3, Częstochowska 15 (pawilon 1 p.)
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Konkurs przyrodniczy

To nie koniec Złożymy kolejne wnioski
W naszym konkursie, zorga­

nizowanym dzięki dofinanso­
waniu Wojewódzkiego Fundu­
szu Ochrony Środowiska i Go­
spodarki Wodnej oraz Urzędo­
wi Gminy i Miasta w Ozimku koń­
czymy etap przyznawania nagród. 
Ale to nie koniec zabawy, bo wio­
sną, gdy obudzą się wszystkie 
zwierzęta - część laureatów poje- 
dzie do ZOO.

W następnym numerze „Wiado­
mości Ozimskich” zaprezentujemy 
pozostałych zdobywców nagród z 
edycji IV konkursu oraz edycji ostat­
niej a także najciekawsze prace. A 
to laureaci ostatniej naszej zabawy:

- nagrodę zespołową, czyli 
wycieczkę do ZOO w Opolu wy­
losowała klasa VI Szkoły Pod­
stawowej w Grodźcu oraz Koło 
Młodych Ekologów w Szkole 
Podstawowej nr 3 w Ozimku.

Natomiast nagrody książko­
we zdobyli uczniowie z SP Gro­
dziec: Anna Mirowska, Katarzy­
na Dec, Aneta Filozof, Anita Bie­
lak (kl VI), Paweł Wojdyła, Ma­
rek Kokot (V). Agata Wierny, 
Teresa Rup i Martyna Marciniak 
(IV).

Z PSP nr 1 w Ozimku: Pa­
tryk Gładysz (Ha), Marta Rapiń- 
ska (llb), Ania Bocian (lila) i San­
dra Konietzko (la).

Z SP w Krasiejowie: Denis 
Kołodziejczyk i Sahra Felix (II), 
Klaudia Kowalik i Katarzyna Li­
bera (V) oraz Sara Świtała (III).

Ze Szkoły Podstawowej w 
Dylakach: Łukasz Niedziela (III) 
oraz Natalia Szponder (V).

WIT

Niedawno przebywał Pan w Czechach - w jakim celu? 
-spytaliśmy burmistrza Ozimka
- Mamy kilka wspólnych projektów.

31 marca upływa nabór wniosków o do­
tacje unijne na tak zwane projekty mięk­
kie, czyli promocję. Nasza gmina zło­
ży wniosek o środki na rozpropagowa­
nie otwarcia dinopadku, które ma na­
stąpić w III kwartale tego roku, na 
otwarcie muzeum mamuta w Przero- 
wie - to ma być wspólny projekt, co 
jest zresztą warunkiem koniecznym do 
uzyskania tych pieniędzy. W sumie 
chodzi nam o około 160 tys. zł na ga­
dżety, ulotki, różne publikacje itp.

Poza tym Związek Gmin „Dolna 
Mata Panew”, do którego należy Ozi­
mek złoży wniosek na produkcję ma-

Jana Labusa.
terialów reklamujących walory tury­
styczne Doliny Malej Panwi. W ramach 
tego projektu przyjadą eksperci z 
Czech, którzy przekażą nam swoją 
wiedzę o spływach kajakowych, budo­
wie stanic wodnych - oni organizują 
spływy u siebie - a także pomogą wy­
znaczyć odpowiednie trasy. I w tej ma­
terii chcemy uzyskać dotację na po­
ziomie około 150 tysięcy złotych.

I wreszcie sprawa ostatnia: kon­
sultujemy się w czeskim partnerami w 
sprawie programu I Dni Rymarzowa w 
Ozimku, jakie zorganizujemy pod ko­
niec kwietnia tego roku.

Mnichus

Zaplecze dla 
świetlicy

9 marca zebranie wiejskie zor­
ganizowano w Mnichusie - wziął 
w nim udział burmistrz Jan Labus.

Sołtys Wiktor Smyk przedstawi) 
działalność w zeszłym roku. W dysku­
sji mieszkańcy narzekali na kiepskie od­
śnieżanie dróg, wnioskowali także o za­
montowanie dodatkowego oświetlenia.

W świetlicy wiejskiej rozpoczyna 
się kafelkowanie, wymieniono drzwi, 
trzeba jeszcze otynkować framugi. Na 
zapleczu powstanie m.in. kuchnia.

Mnichus należy do bezpieczniej­
szych wiosek w gminie - wynika z 
policyjnych statystyk.

WIT

Sprawa prywatyzacji OSiR

Śledztwa nie będzie
Prokuratura Rejonowa w Opolu odmówiła wszczęcia śledztwa w 

sprawie rzekomych nieprawidłowości w prywatyzacji OSiR.
Uzasadniając to brakiem jakichkol­

wiek przesłanek do prowadzenia ta­
kiego postępowania. Podkreśliła, iż 
obiekt nie dość, że nie niszczeje i nadal 
jest remontowany, to na dodatek po 
wielu latach wreszcie służy mieszkań­
com miasta i gminy.

- Byliśmy pewni takiego rozstrzy-

gnięcia - podkreśla burmistrz Jan La- 
bus. Szkoda tylko, że ta sprawa wzbu­
dziła tyle niepotrzebnych kontrowersji, 
została wykorzystana do deprecjacji 
naszej pracy. Teraz sprawę uważam 
już za definitywnie zamkniętą.

Wit

Rolniku - złóż wniosek o dopłatę
Pomożemy w wypełnieniu

Od 15 marca do 15 maja 2006r. rolnicy mogą składać w biurze 
powiatowym Agencji Restrukturyzacji i Modernizacji Rolnictwa, Od­
dział Opole, ul. Wrocławska 170 G wniosek o przyznanie płatności 
bezpośrednich.

W związku z powyższym w Urzędzie Gminy i Miasta w Ozimku po­
kój nr 117 ( I piętro) w godzinach od 8:00 do 15:00 od poniedziałku do 
piątku będzie można uzyskać pomoc przy wypełnianiu wniosków.

Jednocześnie informuję, że w tutejszym Urzędzie będzie stworzony punkt 
przyjmowania wniosków przez pracownika ARiMR.

D.R.

Notował: WIT

Świątecznego spokoju w gronie najbliższych, 

wszelkiej radości i pomyślności, 

mokrego śmigusa 

i smacznych święconek 

\ życzą:
* wty ■ JRtzauodniczący Rady Miejskiej 

Czesław Kaczmarek 

oraz Radni RM

Jeszcze więcej rodzinnej miłości

w spokoju domowego ogniska,

spełnienia wszelkich marzeń,

Błogosławieństwa Bożego życzy:

Przewodnicząca GZ TóKN

Wiosny w sercach, 
miłości z wzajemnością, 

zrozumienia
i bliskości najbliższych 

z okazji Świąt Wielkanocnych 
życzy:

Redakcja „Wiadomości Ozimskich"

Helga Baron
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Chcą rozruszać codzienne życie i turystykę

„Leader” dla liderów
6 marca podpisano akt no­

tarialny Fundacji „Kraina Di­
nozaurów”, w skład której 
wchodzą samorządy, biznes­
meni, lokalni liderzy społecz­
ni oraz stowarzyszenia z 
gmin Ozimek, Zawadzkie, Ko­
lonowskie i Turawa.

Sygnatariusze „Leadera” li­
czą nie tylko na rozwój turysty­
ki, ale również na rozwój dzia­
łalności kulturalnej na wsi, pod­
niesienie poziomu życia po­
przez drobne inwestycje. Liczą 
także na rozwój agroturystyki. 
Akces do fundacji zadeklarowa­
ły już kolejne stowarzyszenia i 
lokalni działacze.

Pomysłów, które mają na 
wypromowanie swoich miejsco­
wości jest sporo. Choćby budo­
wa sieci stanic kajakowych 
wzdłuż Małej Panwi dla organi­
zacji spływów kajakowych od 
Zawadzkiego, przez Kolonow­
skie i Ozimek aż do Turawy.

Oczywiście, koniem pocią­
gowym rozwoju turystyki będzie 
wykopalisko paleontologiczne 
w Krasiejowie - na ukończeniu 
znajduje się budowa pawilonu 
wystawienniczego, a w tym

Jesteście aktywniejsi
Z Beatą Gołaszewską, właścicielką firmy obsługującej gminę Ozimek przy wdrażaniu 

programu Leader* rozmawia Witold Żurawicki.

- Ile na programie mogą 
zarobić mieszkańcy gmin 
wchodzących do Lokalnej 
Grupy Działania?

- Podstawowa korzyść, 
jaką mogą odnieść, to możli­
wość starania się o pieniądze 
z funduszy strukturalnych Unii 
Europejskiej. Ile otrzymają? To 
już zależy od ich pomysłowo­
ści, aktywności.

- Ile na Opolszczyźnie 
jest grup lokalnego działa­
nia?

- Z tego co wiem to pięć, 
nasza skupia uczestników z 
gmin: Ozimek, Turawa, Kolo­
nowskie i Zawadzkie. Mini­
mum 50 procent musi stano­

Podczas warsztatów omawiano sposoby przyciągnięcia turystów.

roku ruszy jeszcze budowa spe­
cjalnych ścieżek, po których tu­
ryści będą spacerować po wy­
robisku i obserwować prace pa­
leontologów. W skład Stowarzy­
szenia Miłośników Krasiejowa, 
które już prowadzi Muzeum 
Przyrodnicze wchodzą: Zarząd 
Województwa Opolskiego oraz 
gminy Ozimek i Kolonowskie. 
Ozimek dysponuje terenem pod 
dinopark.

wić sektor publiczny, więc gmi­
ny natomiast pozostali członko­
wie to sektor społeczny i gospo­
darczy, czyli stowarzyszenia i 
przedsiębiorcy.

- Co jest najtrudniejsze

Ale nie tylko dinozaury mają 
być magnesem. Obecnie go­
spodarstwa agroturystyczne na 
terenie działania fundacji poli­
czyć można na palcach jednej 
ręki. Jednak zainteresowanie 
ich zakładaniem jest ogromne. 
Można się spodzeiawać, że za 
2-3 lata będzie ich już przynaj­
mniej kilkanaście, jeśli nie dużo 
więcej.

WIT

przy zakładaniu takiej gru­
py?

- Chyba zachęcenie poten­
cjalnych członków do kreatyw­
nego działania na rzecz swo­
ich rodzinnych terenów.

- Czy z pani doświadcze­
nia wynika, że aktywność 
opolan jest w tej materii 
większa od mieszkańców in­
nych regionów?

- Owszem, mam doświad­
czenia przede wszystkim z 
województwa dolnośląskiego. 
Na Opolszczyźnie mam naj­
większy kontakt z gminami 
Ozimek i Kolonowskie i tutaj 
jest bardzo duża aktywność, 
chęć współpracy.

Nasza sonda mi)) 

Czego oczekujesz od 
programu Lider Plus?

\. 1*.

Joachim Drzymała, właściciel go­
spodarstwa w Krasiejowie:
- Ja chcę założyć agroturystykę, więc 
jeśli ten program ma pomóc w zarządza­
niu takim gospodarstwem, jego urzą­
dzaniu i promocji - to bardzo się cieszę.

Jan Wajrach, rzeźbiarz z Dylak, 
właściciel gospodarstwa agroturystycz­
nego:
- Konkretnych działań, współpracy z in­
nymi gospodarzami, organizacjami, na­
wiązywania znajomości i opracowania 
konkretnego planu działania - nie jeste­
śmy już jako jedna gmina, możemy dzia­
łać w większej grupie, co stwarza więk­
sze możliwości. W Dyiakach organizu­
jemy plenery rzeźbiarskie, tym roku bę­
dzie już piąty międzynarodowy i na pięk­
ny temat, bo o wykopaliskach krasiejow- 
skich. Częściowo w ramach agroturysty­
ki mamy już propozycję wyjazdu do 
Brukseli. Lider powinien nam pomóc a 
rozwijaniu agroturystyki, którą chcemy 
łączyć ze sztuką. Będzie wspaniale, je­
śli przyjmiemy na plener artystów, któ­
rzy będą mogli przy okazji zwiedzić di­
nopark. W działaniach zmierzających do 
tego celu ma być oparciem program Li­
der Plus.

Lidia Schroll, właścicielka 
restauracji w Krasiejowie:
- Program zapewni nam możliwość de­
cydowania o sobie w przyszłości. Mamy 
wielkie plany, chcemy założyć choćby 
agroturystykę, ale do tego potrzebna jest 
modernizacja wielu pomieszczeń. No i 
poszerzyć naszą bazę gastronomiczną. 
Na to wszystko trzeba pieniędzy.
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Każdy dzień Wielkiego Tygodnia ma swoje znaczenie

Palma na szczęście
Wielkanoc (Pascha) to najstarsze 

i najważniejsze święto chrześcijań­
skie (obok Bożego Narodzenia) upa­
miętniające śmierć krzyżową i zmar­
twychwstanie Jezusa Chrystusa.

Poprzedzający ją tydzień, stanowią­
cy okres wspominania najważniejszych 
dla wiary chrześcijańskiej wydarzeń, na­
zywany jest Wielkim Tygodniem. W tra­
dycji ludowej każdy dzień Wielkiego Ty­
godnia ma swoje znaczenie, wymowę i 
obrzędy, choć te ostatnie są już spora­
dycznie praktykowane.

Przez wieki spierano się, kiedy po­
winna być obchodzona Wielkanoc. Pod­
czas Soboru Nicejskiego w 325 roku 
ustalono, że będzie się ją obchodzić w 
pierwszą niedzielę po paschalnej petni 
Księżyca. Wielkanoc jest więc świętem 
ruchomym: może wypaść najwcześniej 
22 marca, a najpóźniej 25 kwietnia. Z 
dniem Wielkanocy powiązany jest termin 
większości ruchomych świąt chrześci­
jańskich, m.in.: Popielec, Wielki Post, 
Triduum Paschalne, Wniebowstąpienie 
Pańskie, Zesłanie Ducha Świętego i 
inne.

Palemki na szczęście

Wielki Tydzień zaczyna się Niedzielą 
Palmową. Kiedyś nazywano ją Palmia- 
no, Kwietnio, Wierzbno. W ten dzień pra­
starym zwyczajem święcimy do dziś w 
kościele gałązki palmowe z wierzby, 
bukszpanu, malin, poizeczek ozdobio­
ne kwiatkami, mchem, ziołami, farbowa­
nymi trawami i barwnymi wstęgami. 
Obrzęd ten odbywa się na pamiątkę 
triumfalnego wjazdu Chrystusa do Jero­
zolimy, której mieszkańcy przywitali Me­
sjasza gałązkami palmowymi. Połknię­
cie jednej poświeconej bazi wróżyło 
zdrowie i bogactwo. Zatknięte za obraz 
lub włożone do wazonów palmy miały 
chronić mieszkanie przed nieszczę­
ściem i złośliwością sąsiadów. Wierzo­
no również w jej cudowną i uzdrawiają­
cą moc mającą zapewnić ludziom żywot­
ność i urodzaj.

Świąteczne porządki

Przed Wielkanocą robimy wielkie 
świąteczne porządki nie tylko po to, by 
mieszkanie lśniło czystością. Porządki te 
mają także symboliczne znaczenie - wy­
miatamy z mieszkania zimę, a wraz z 
nią wszelkie zło i choroby.

Palenie żuru

Kolejnym ważnym dniem Wielkiego 
Tygodnia jest Wielka Środa zwana też 
żurową strzodą. Z nadejściem zmroku 
na pola wybiegają młodzi chłopcy z za­
palonymi skrobaczkami, czyli miotłami i 
biegają aż zabraknie im sit. Później zno­
szą niedopalone miotły na jedno ogni­
sko i bawią się śpiewając pieśni. Trady­
cja ta upamiętnia poszukiwania Chrystu­
sa przez Żydów, chcących pojmać nie­
bezpiecznego Mesjasza.

Wypędzenie Judasza

Mniej powszechnym zwyczajem jest 
wypędzenie Judasza nazywanym rza­
dziej topieniem Judasza. W Wielką Śro­
dę, po psalmach młodzi chłopcy urzą­
dzali w kościele przy pomocy piszcza­
łek i taczek ogromny hałas przegania­
jąc w ten sposób ze świątyni Judasza, 
którego udawał kościelny odziany w 
czerwoną kamizelkę.

Wielkie grzechotanie

Kiedy w Wielki Czwartek milkną ko­
ścielne dzwony na znak żałoby, zdrady 
Judasza i początku męki Chrystusa, roz­
lega się dźwięk kołatek. Obyczaj ten był 
okazjądo urządzania psot. Młodzież bie­
gała po wsi z grzechotkami, hałasując i 
strasząc mieszkańców. Do dziś zacho­
wał się zwyczaj obdarowywania dzieci 
w Wielkim Tygodniu grzechotkami.

Dzień mądrzyć

Wielki Czwartek to według wierzeń 
dzień niezwykłej aktywności czarownic, 
które za wszelka cenę chcą „odebrać 
ludziom pożytek z bydła" i zapewnić so­
bie dostatek mleka i sera. W ten dzień 
można też było przegonić krety z obej­
ścia. W tym celu gospodarz powinien 
chodzić boso po ogrodzie i uderzając 
kawałkiem drewna o ziemię wypowiadać 
specjalne zaklęcia.

Specjalnie dla dziewcząt

Jeżeli w Wielki Piątek w całkowitym 
milczeniu dziewczyna umyła twarz 
przed wschodem słońca, w wodzie pły­
nącej z zachodu na wschód, miała za­
gwarantowaną urodę.

Pogrzeb żuru

Ostatnie dwa dni postu są wielkimi 
przygotowaniami do świąt. W te dni ro­
biono „pogrzeb żuru” - potrawy spoży­
wanej przez cały post. Kiedy więc zbli­
żał się czas radości i zabawy, sagany 

żuru wylewano na ziemię.

Wieszanie śledzia

W równie widowiskowy sposób roz­
stawano się też ze śledziem - kolejnym 
symbolem wielkiego postu. Z wielką ra­
dością i satysfakcją „wieszano” go, czyli 
przybijano rybę do drzewa. W ten spo­
sób karano śledzia za to, że przez sześć 
niedziel „wyganiał” z jadłospisu mięso.

Dzień wody i ognia

Nabożeństwo wielkosobotnie rozpo­
czyna się poświęceniem ognia. Długie 
kawałki drewna wkłada się do ognia i po 
ich opaleniu zabiera się je do domu, by 
w drugie święto wielkanocne zatknąć je 
na polach zapewniając sobie urodzaj. W 
Wielką Sobotę kościół święci wodę na 
swój użytek, wierni zabierają ją do do­
mów wierząc w jej magiczną moc.

Święconka

Wielka Sobota jest dniem radosne­
go oczekiwania. Koniecznie należytego 
dnia poświęcić koszyczek z pokarmami. 
Nie mogło w nim zabraknąć baranka - 
symbolu Chrystusa Zmartwychwstałego, 
mięsa i wędlin - na znak, że kończy się 
post. Święcimy też chrzan, - bo „gorycz 
męki Pańskiej i śmierci została zwycię­
żona przez słodycz zmartwychwstania”, 
masło - oznakę dobrobytu - i jajka - 
symbol narodzenia, życia w zarodku, 
uosobienia energii życiowej. Nie może 
zabraknąć Chleba, soli, sera i ciast 
Święconkę jadło się następnego dnia, po 
rezurekcji.

Wielka Niedziela - dzień radości

W Wielką Niedzielę poranny huk pe­
tard i dźwięk dzwonów miał obudzić 
śpiących w Tatrach rycerzy, poruszyć 
zatwardziałe serca skąpców i złośliwych 
sąsiadów. Po rezurekcji zasiadamy do 
świątecznego śniadania. Najpierw dzie­

limy się jajkiem, później składamy sobie 
świąteczne życzenia. Na stole nie mo­
gło zabraknąć baby wielkanocnej i dzia­
da - czyli mazurka.

Lany poniedziałek

Lany poniedziałek, śmigus-dyngus, 
święto lejka - to zabawa, którą wszyscy 
doskonale znamy. Oblewać można było 
wszystkich i wszędzie. Zmoczone tego 
dnia panny miały większe szanse na 
zamążpójście. A jeśli któraś się obraziła 
- to nieprędko znalazła męża. Wykupić 
się można było od oblewania pisanką- 
stąd każda panna starała się, by jej kra­
szanka była najpiękniejsza. Chłopak, 
wręczając tego dnia pannie pisankę, 
dawał jej do zrozumienia, że mu się po­
doba.

Szukanie zajączka

Wyrazem wielkanocnej-radości ro­
dziny może być po zakończeniu śniada­
nia, wspólna zabawa - zwana szuka­
niem zajączka, czyli małej niespodzian­
ki dla każdego. Z reguły są to kraszanki 
lub łakocie.

Odeszła w zapomnienie

Już prawie nikt nie pamięta zabawy 
chłopców zwanej kulaniem jajec z górki 
w kierunku wgłębienia wyżłobionego w 
ziemi. Wygrywał ten, którego jajko trafi­
ło do ducki. Nagrodą były wszystkie jaj­
ka, które potoczyły się w innym kierun­
ku.

Wielkanocne jajo

Jajo - króluje na wielkanocnym sto­
le, jest symbolem życia i odrodzenia. 
Tradycja pisanek i dzielenia się święco­
nym jajkiem sięga daleko w przeszłość. 
Już starożytni Persowie wiosną darowali 
swoim bliskim czerwono barwione jaja. 
Zwyczaj ten przyjęli od nich Grecy i Rzy­
mianie. Rumuńskie przysłowie ludowe 
mówi:, „Jeśli my, chrześcijanie zaprze­
staniemy barwienia jaj na czerwono, 
wówczas nastąpi koniec świata”. Czer­
wone pisanki mają ponoć moc magicz­
ną i odpędzają złe uroki, są symbolem 
serca i miłości.

Boży Grób

Święta Wielkanocne wraz z poprze­
dzającym je okresem czterdziestodnio­
wego postu i pokuty mają szczególne 
znaczenie w życiu duchowym chrześci­
jan. Śmierć i zmartwychwstanie Chrystu­
sa jako centralny wyraz zbawienia sta- 
nowiąokazję do refleksji, rozważań, kon­
templacji. W polskiej kulturze nieroze­
rwalnie wiąże się z tymi dniami zwyczaj 
strojenia w świątyniach Grobów Chrystu­
sowych. Powstał on w Europie Zachod­
niej wraz z rozwojem liturgii triduum pas­
chalnego.

Najdawniejszą wzmiankę o Pogrze­
bie Chrystusa i Bożym Grobie zawiera 
żywot św. Ulryka, biskupa Augsburga 
(zm. 973). W Wielki Piątek przynosił on
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Tłusty Czwartek - święto pączków

Łakomstwo dozwolone
do kościoła Hostię, którą nakrywał ka­
mieniem, zaś w wielkanocny ranek uro­
czyście odnosił ją do innej świątyni. W 
części krajów średniowiecznej Europy do 
grobu składano Najświętszy Sakrament, 
w części - krzyż lub figurę umęczonego 
Jezusa. Boży Grób przybierał różną po­
stać, między innymi namiotu z zasłon 
przyciśniętych kamieniami, tumby grobo­
wej, grobu murowanego z odtworzeniem 
założenia jerozolimskiego. W Polsce od 
XI w. kładziono do Grobu Pańskiego, 
zarówno Hostię, jak i rzeźbioną figurę

umęczonego Chrystusa.
Zwyczaj urządzania Bożych Gro­

bów, coraz rzadszy w Europie Zachod­
niej, w Polsce jest nadal żywy i obok 
rezurekcji stanowi jeden z ważniejszych 
akcentów misterium paschalnego. Przy 
grobach nadal praktykowana jest ado­
racja i nocne czuwanie.

Tradycje i obrzędy wielkanocne od­
zwierciedlają radość z powrotu wiosny, 
radość z nadejścia święta zmartwych­
wstania.

Beata Wożniak

W ostatnie dni zapustne, zwane diabelskimi lub ostatkami, zabawom 
i jedzeniu nie było umiaru.

Świąteczne życzenia

Kiedy Wielkanoc nastanie, 
Życzymy Wam na Zmartwychwstanie 

Dużo szczęścia i radości, 
Które niechaj zawsze gości 

W dobrym sercu, w jasnej duszy 
I niech wszystkie żale głuszy.

Raczono się tłustymi słodkościa­
mi - racuchami, blinami i pampucha­
mi oraz ciastem nadziewanym słoni­
ną i smażonym na smalcu. Stąd po­
chodzi tradycja ‘‘tłustego czwartku”, 
który rozpoczynał “tłusty tydzień”, 
wieńczący karnawał. Dziś z bogac­
twa dawnych obyczajów pozostał tyl­
ko “tłusty czwartek”, w którym królują 
na naszych stołach pączki i faworki, 
czyli chrust.

To chyba jedyny dzień w roku, w 
którym bez wyrzutów sumienia folgu­
jemy sobie z kaloriami. Wręcz grze­
chem byłoby nie zjeść lukrowanego 
pączka z różą czy słodkiego fawor­
ka, najlepiej usmażonego według 
przepisu babci. I chociaż świat wokół

nas zmienia się jak w kalejdoskopie, 
o tej wiekowej tradycji zdają się pa­
miętać wszyscy.

Tradycja jedzenia pączków przy­
wędrowała do nas z Austrii. Na na­
szych stołach były już w XVII wieku, 
a zasmakowała w nich polska szlach­
ta. Dziś nie ma osoby, która nie zna­
łaby smaku pączka, choć preferen­
cje są różne, a wybór szeroki: od tych 
z nadzieniem alkoholowym po trady­
cyjne z nadzieniem różanym i zwykłe 
marmoladowe. Każdy jest dobrym 
pretekstem dla choćby chwilowej re­
zygnacji z diety. Ostatecznie, taka 
okazja jest tylko raz w roku.

Tekst: Joanna Puzik

Przysłowia

„Jeśli na Wielkanoc ciecze, to do Zielonych Światków więcej wody 
niż pogody.”

„Jest niepogoda przez tyle dni po Wielkanocy, na ile dni przed Wiel­
kanocą pojawiają się żaby.”

„Gdy w Palmową Niedzielę słońce świeci, pełne będą stodoły, becz­
ki i sieci.”

„Jeśli w Wielki Piątek deszcz kropi, radujcie się chłopi.”
„Gdy na dzwony wielkanocne pada, suchość nam przez całe lato 

włada."
„Jakie jest Zwiastowanie, takie będzie i Zmartwychwstanie.”

Skąd te kolory?

Do barwienia jaj niemal do końca XIX wieku używano naturalnych 
barwników pochodzenia roślinnego.

Łupiny cebuli dają kolor żółty w różnych odcieniach aż do brązowe­
go-

Pędy młodej pszenicy lub żyta - kolory od żółtego do zielonego o 
różnej intensywności.

Kora dębu, olszy, brzozy - odcienie brązu i czerni.

Ciekawostki

Najstarsze kroszonki śląskie, zdobione woskiem w linie geometrycz­
ne, wykonane zostały techniką batikową, uchodzącą za najprostszą i 
najprymitywniejszą. Wzór wykonywano za pomocą blaszanego lejka 
przed ufarbowaniem jajka.

Aby zapewnić sobie zdrowie, należy w Wielki Piątek obmyć się w 
rzece lub strumieniu.

W Wielki Piątek o północy „ludzie nadzwyczajni, wybrani, osobno 
uszczęśliwieni” mogą w ciemnym lesie oglądać cudowny, czarodziejski 
kwiat paproci. Nabierają przez to „nadzwyczajnych mądrości i wiedzy, a 
ich oczy widzą skarby ukryte w podziemiach". Nie wolno im jednak ni­
komu o tym powiedzieć.

W niektórych wioskach nie święcono potraw w kościele, ale księża 
chodzili od domu do domu i je święcili.

Troszkę historii:
Wynalazek tych pulchnych, kulistych ciastek, usmażonych w gorącym 

smalcu i posypanych cukrem albo polukrowanych, przypisuje się wiedeń­
skiej mistrzyni cukiernictwa o nazwisku Krapf. Podobno podczas oblęże­
nia Wiednia przez Turków pani Krapf dostarczała obrońcom miasta tace 
pełne pączków. Dzięki nim żołnierze nabierali sił i bojowego ducha.

Nasza sonda

Ile pączków zjadacie w tym dniu?- zapytaliśmy 
mieszkańców Ozimka.

Katarzyna Brylczak:
- W domu pączki pieczone są przez moją 
mamę lub babcię na różnorakie sposo­
by: maczane w czekoladzie i lukrze, z 
serem lub nadzieniem różanym. Jeśli są 
domowej roboty, to potrafię zjeść ich 
nawet 6.

Beata Fornalska:
- Oczywiście jestem zwolenniczką pącz­
ków i faworków o różnorakich nadzie­
niach. W tym roku potrafiłam zjeść ich 
nawet 12 sztuk. Były one kupione w na­
szym sklepie, gdzie także uraczyliśmy 
nimi naszych Klientów.

Arkadiusz Olejnik:
- Rodzice kupują z reguły pączki tra­

dycyjne z nadzieniem czasem z nadzie­
niem różanym. Ilość zjedzonych pącz­
ków zależy od mojego apetytu - w tam 
tym roku potrafiłem zjeść ich aż 10, a w 
tym tylko 4.

Katarzyna Cieśla:
- Niestety nie jadam pączków, ponieważ 
ich nie lubię. W tym roku tato kupił pączki 
tradycyjne z nadzieniem różanym i ad- 
wocatem. Największym zwolennikiem 
jest mój brat, który zjadł ich w tym roku 
aż 10.
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W pierwsza rocznicę śmierci Jana Pawła II

Odszedł Pasterz nasz
Arcybiskup Alfons Nossol wizytował parafię

Wielkie bierzmowanie
„Nie tak bystro płynie rzeka, 
Jak nam prędko czas ucieka. 

Dzień za dniem, 
a rok za rokiem, 

Przemija 
niezwrotnym tokiem. ”

Zwyczajnie słowa te, proste i mą­
dre, przypominają się w ostatni dzień 
kalendarzowego roku, gdy rozbrzmie- 
wająjako pieśń w naszych kościołach. 
Sąjednak takie dni i chwile, gdy nie trze­
ba sylwestrowej atmosfery, by do­
świadczyć pędu biegnącego czasu. 
Przełom marca i kwietnia przybliża nam 
jedno z takich zdarzeń - aż się wie­
rzyć nie chce, że to już rok mija od 
śmierci umiłowanego Ojca Świętego 
Jana Pawła II. Jeszcze żywo w pamię­
ci mamy Jego umęczoną twarz, gdy w 
Niedzielę Palmową ukazał się w swym 
oknie milczący, z gałązką w dłoni. Po­
tem na oczach rozmodlonego świata 
gasł, by w sobotni wieczór przed Nie­
dzielą Miłosierdzia Bożego odejść do 
Domu Ojca. Dobrze pamiętamy wspa­
niały klimat powagi, jaki stworzyły nie­
mal wszystkie media w Polsce po 
śmierci papieża. Jakby to było wczo­
raj, przesuwająsię nam przed oczyma 
obrazy z dnia pogrzebu - milionową 
rzeszę wiernych na placu św. Piotra i 
w jego pobliżu; wiatr szarpiący orna­
tami kardynałów i przewracający karty 
księgi Ewangelii, aż się ostatecznie za­
mknęła; piękną homilię kard. Ratzingera 
(„z swego okna w niebie spogląda te­
raz na nas Jan Paweł II”) i oklaski że­
gnające papieża, gdy trumnę wnoszo­
no do watykańskiej bazyliki. A przecież 
minął rok.

Bardzo różnie przyjęli ludzie odej­
ście papieża.

Zapewne większość z nas, w at­
mosferze modlitwy i dziękczynienia 
Bogu za ten pontyfikat, a potem życzli­
wego przyjęcia nowego papieża Be­
nedykta XVI. Wielu z nas często wra­
ca do prawdy wypisanej na licznych 
transparentach w dniu pogrzebu „Sub- 
ito santo” i modli się o rychłą beatyfika­
cję Jana Pawła II. Wielu przygotowuje 
się powoli do spotkania z Ojcem Świę­
tym Benedyktem XVI na polskiej ziemi. 
Ale zdarzały się, pewnie w najlepszej 
wierze tworzone, makabryczne teksty 
i postawy, które świadczyły o fanaty­
zmie religijnym i kompletnym niezrozu­
mieniu tajemnicy Kościoła - jak na przy­
kład wymyślona do tekstu umiłowanej 
przez Jana Pawła II „Barki” jeszcze jed­
na zwrotka: „Panie, dalszy rejs odwo­
łany,/ Bo Sternika do siebie wezwałeś./ 
A nam brak siły i nadzieja zgasła.”

Dzielę się tym bezsensownym tek­
stem nieco prowokacyjnie, by posta­
wić, ku - mam nadzieję potrzebnej każ­
demu z nas-zadumie, kilka pytań: „Jak 
ja przeżyłem ten rok po śmierci Jana 
Pawła II?” Czy zostały tylko wspomnie­

nia?, jakiś album z papieskiego pogrze­
bu?, obejrzany najnowszy film? Czy 
próbowaliśmy w ciągu tego roku (czy­
taniem i przemyśleniem) wrócić do jed­
nego chociaż tekstu z bardzo bogate­
go papieskiego nauczania Jana Pawła 
II i tak wykorzystać dziedzictwo wiary, 
które nam zostawił? To ubogacenie się 
w wierze i jej pogłębienie nie może ni­
komu być obojętne. W encyklice „Fides 
et ratio” (o relacjach między wiarą a 
rozumem) Jan Paweł II, cytując św. 
Augustyna, napisał: „Każdy, kto wie­
rzy, myśli - wierząc myśli i myśląc wie­
rzy. ... Wiara, jeśli nie jest myśleniem, 
nie istnieje”, więc jaka jest moja wiara i 
moje myślenie? Czy chociaż raz, w 
imię pamięci o Janie Pawle II, uczyniłem 
coś dobrego lub powstrzymałem się 
przed złem? A ile razy sięgnąłem po 
różaniec, nieustannie przecież trzyma­
ny w ręku papieża?

Może nie tak drastycznie, jak w kra- 
kowskim środowisku sportowym 
(przed rokiem ku pamięci Ojca Święte­
go wielka Msza święta pojednania na 
stadionie, a tak niedawno po meczu za­
mordowany młody kibic), ale i w moim 
życiu nie zmieniło się nic ... Byłoby 
szkoda!

W moim pokoju na ścianie wisi zdję­
cie wykonane przed laty po Mszy świę­
tej na dziedzińcu w Castel Gandolfo - 
Jan Paweł II trzyma mnie za rękę. Prze­
chowuję to zdjęcie jak relikwię i aż mi 
trudno uwierzyć, że byłem tak blisko 
świętego. Pewnie wielu z nas ma swo­
je zdjęcia i wspomnienia z różnych spo­
tkań z Ojcem Świętym, a w uszach 
mocno brzmią nam skandowane wte­
dy słowa: „Zostań z nami!”. Dziś, gdy 
wspominamy rocznicę Jego śmierci i 
na nowo uświadamiamy sobie, że Jana 
Pawła II nie ma już wśród nas, spróbuj­
my dołożyć wszelkich starań, aby On, 
z całym bogactwem swego ducha i 
swej ojcowskiej miłości, jednak w nas 
- w naszych postawach i w naszych 
modlitwach - pozostał, albo raczej, aby- 
śmy pozostali w Nim i przy Nim.

Ks. Marcin Ogiolda

5 marca sakramentu bierzmowania w ozimskim kościele parafial­
nym udzielono 260 uczniom drugich i trzecich klas gimnazjum.

Sakramentu bierzmowania udzielił arcybiskup Alfons Nossol.

Sakramentu udzielił Ordynariusz 
Opolski arcybiskup Alfons Nossol. 
Arcybiskupa oraz księży przywitał pro­
boszcz parafii w Ozimku ks. prałat 
Gerard Kałuża. Uroczystą mszę świę­
tą abp Alfons Nossol odprawił w kon­
celebrze z ks. prałatem Gerardem Ka­
łużą oraz ks. dziekanem Bernardem 
Jurczykiem. W wygłoszonej homilii 
arcybiskup nawiązał do słów pieśni 
postnej: „ W krzyżu cierpienie, w krzy­
żu zbawienie”. Na koniec mszy świętej 
poświęcił krzyże bierzmowanej mło­
dzieży, żeby w dalszym ciągu były dla 
niej wzorem do naśladowania.

Tegoroczne bierzmowanie w pa­

Wielki spektakl w Krasiejowie

Opisali Mękę Pańską
19 marca w kościele parafial­

nym pw. św. Małgorzaty w Krasie­
jowie odbył się koncert wielko­
postny

Udział w nim wzięły: Chór „Canta- 
bile” z Dobrzenia Wielkiego pod dyr. Hu­
berta Prochoty, chór przy Stowarzy­
szeniu „Metanowa” w Zawadzkiem pod Jan Niesłony

rafii związane było z tzw. wizytacją 
kanoniczną, która dokonywana jest co 
kilka lat. Po bierzmowaniu życzeniem 
arcybiskupa było spotkanie z Radą 
Duszpasterską. Bardzo interesowały 
go sprawy bezrobocia, kondycji huty, 
działalności szpitala, Domu Opieki u 
sióstr zakonnych i wiele tematów zwią­
zanych z życiem w naszej parafii. Uda­
jąc się na następne bierzmowanie do 
parafii w Schodni, abp Alfons Nossol 
zwiedził nasz stary, odremontowany 
kościół. Był zachwycony jego wyglą­
dem i tym, że udało się go doprowadzić 
do ponownego użytkowania.

Jan Niesłony

dyr. Sybilli Czech oraz chór i orkiestra 
dęta P.S.M. w Opolu pod batutą Huber­
ta Prochoty. Proboszcz parafii ksiądz 
radca Alojzy Malcherek wszystkich 
przywitał a następnie zaprezentowały 
się zespoły w repertuarze opisującym 
Mękę Pańską.
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*** Dzień Kobiet *** 
Dylaki:

Dzień Kobiet *** Dzień Kobiet *** Dzień Kobiet *** Dzień Kobiet ***

Reaktywują KGW
Dzień Kobiet w Dylakach obchodzony był po raz pierwszy w 

odnowionej świetlicy, do której 8 marca po południu zaproszono
wszystkie chętne mieszkanki wsi.

Organizatorem imprezy była 
sołtys Barbara Sta rzyć ka wraz z 
Radą Sołecką, a rolę gospodarzy 
pełnili tym razem panowie: An­
drzej Drozdek, Norbert Kupka i 
Krystian Niedziela, którzy wspól­
nie z przewodniczącym RS Nor­
bertem Jończykiem przygotowali 
poczęstunek ciastem i kawą, a tak­
że lampką szampana, którym 
wzniesiono tradycyjny toast za 
zdrowie pań. Przed swoimi babcia­
mi, mamami i starszymi siostrami 
wystąpiły dzieci ze Szkoły Podsta­
wowej w Dylakach, przedstawia­
jąc dedykowany kobietom pro­
gram artystyczny, przygotowany 
pod opieką Ilony Możdżeń i Jo­
lanty Kondrowskiej. Oprawę 
muzyczną zapewnił Jan Konop­
ka, który swoją muzyką i piosen­
kami umilał paniom spędzony 
wspólnie czas.

Spotkanie było okazją do roz­
mowy o tym, jak uatrakcyjnić ży­

DK Ozimek:

Życzenia i kwiaty
8 marca w ramach „Biesiady przy blasku świec”, Dom Kultury 

w Ozimku zorganizował spotkanie dla naszych pań.
Ze względu na okres postu, 

biesiada miała inny niż zwykle cha­
rakter. W sali tanecznej odbył się 
koncert w wykonaniu Tomka 
Krzyżowskiego, który zagrał 
utwór na fortepianie. Był to jego 
sceniczny debiut. Wystąpił rów­
nież Tomasz Stera - piosenkarz z 
Opola, a bardzo udany recital pio­
senkarski zaprezentowała Alicja

Antoniów:

Mniejszość - niewiastom
Panie bardzo licznie przybyły na spotkanie z okazji Dnia Ko­

biet, zorganizowane w Antoniowie.

Organizatorem spotkania była 
mniejszość niemiecka. Przewod­
niczący Koła DFK Herbert Stasch 
oraz przewodnicząca Gminnego 
Zarządu TSKN Helga Baron zło­
żyli wszystkim kobietom najlepsze 
życzenia. Jerzy Kieł przedstawił 

cie kobiet w środowisku wiejskim. 
Klaudia Kluczniok ze Związku 
Śląskich Rolników namawiała 

mieszkanki Dylak do zajęcia się 
coraz popularniejszą agroturysty­
ką oraz do promocji produktów, 
które od wielu lat są wytwarzane 
przez gospodynie wiejskie, a zgło­
szone i wpisane na ministerialną 
listę produktów tradycyjnych, 
mogą stać się znakiem rozpo­
znawczym wsi oraz przysłużyć się 
jej promocji.

- W Dylakach nie ma organi­
zacji, która mogłaby przygarnąć 
kobiety, zapewnić im ciekawe for­
my spędzanie wolnego czasu, wy­
zwalając zarazem inicjatywę na­
szych gospodyń - stwierdziła soł­
tys Barbara Starzycka, proponując 
reaktywowanie działalności Koła 
Gospodyń Wiejskich. Część pań 
przyjęła tę propozycję z dużym za­
interesowaniem, tworząc zalążek 
nowej organizacji wiejskiej.

J. Dziuban

Sękowska ze Studia „Debiut” w 
Opolu - laureatka „Szansy na suk­
ces” z października 2004 r. Towa­
rzyszyła jej mama Wiesława, któ­
ra prowadziła koncert. W jego trak­
cie, od wykonawców oraz dyrek­
tora Domu Kultury Stanisława Re- 
wieńskiego, wszystkie panie 
otrzymała tulipany.

fnies)

historię tego święta, a zaproszo­
ny akordeonista Józef Rerich 
przygrywał do wspólnego śpiewa­
nia z zespołem „Opolskie dzioł- 
chy”, przy poczęstunku kołaczem 
i kawą.

(nieś)

W Dylakach rolę gospodarzy spotkania pełnili tym razem panowie.

Wykonawcy koncertu w Domu Kultury

Na uroczystość licznie przybyły niewiasty.
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Bery w Biestrzynniku

Zbierali na remont
Bez tradycyjnego wodzenia niedźwiedzia, zakończenia karnawału nie wy­

obrażają sobie mieszkańcy Biestrzynnika.
Co roku sołtys Edyta Czaplik wraz z 

członkami Rady Sołeckiej organizuje 
przejście przez wieś wesołego korowo­
du przebierańców, który z muzyką, śpie­
wem i życzeniami odwiedza wszystkie 
gospodarstwa. Tak było również w nie­
dzielę 19 lutego. Chodzący z „berem” 
przebierańcy zbierali pieniądze na dalszy 
remont świetlicy, zapraszając mieszkań­
ców na zabawę, jaka odbyła się w sobo­
tę 25 lutego w oddanej już do użytku sali. 

Najpierw z niedźwiedziem bawiły się dzie­
ci, dla których zorganizowano dyskote­
kę, a wieczorem odbyła się zabawa ta­
neczna dla dorosłych. W trakcie zabawy 
niedźwiedź został zastrzelony przez le­
śniczego, zabierając ze wsi całe zło, któ­
rego sprawcą był przez cały miniony rok. 
Jego miejsce zajął- mały niedźwiadek, 
symbol zaczynającego się nowego roku, 
który - w co wszyscy wierzą- będzie lep­
szy od poprzedniego.

(jad)

I

I
I
I

I

I
I
I

I

Bery w Krzyżowej Dolinie

Hojne datki
W ostatnią sobotę karnawału 25 lutego, z samego rana, 13-osobowa grupa 

przebierańców złożona z członków OSP i „Odnowy wsi”, wyruszyła z remizy 
strażackiej w stronę centrum Krzyżowej Doliny.

Po drodze odwiedzali wszystkie po­
sesje, gdzie byli mile przyjmowani, a go­
spodarze nie szczędzili grosza na potrze­
by jednostki, które są zawsze duże. Gdy 
zbliżał się wieczór, korowód dotarł do nie­
dawno oddanej świetlicy wiejskiej, gdzie 
czekało już dużo dzieci. Podczas zaba­
wy z niedźwiedziem, wszystkie zostały 
obdarowane słodyczami. Niestety, wspól­
na zabawa nie trwała zbyt długo, ponie­

waż niedźwiedź stawał się coraz bardziej 
agresywny i musiał zostać zastrzelony. 
Wieczorem bawiła się cała wieś, wyko­
rzystując ostatnią okazję w kończącym 
się karnawale. Do tańca przygrywał ze­
spół „Ramis”. Prezes OSP Józef Szwu- 
gier dziękuje wszystkim mieszkańcom za 
liczny udział w zabawie oraz za hojne 
datki przekazane na rzecz OSP w Krzy­
żowej Dolinie.

J.Nieslony

Nie zabrakło postaci księdza i policjanta.

I
I
I

I
I
I
I
I
I
I

Bery odbyły się przy pięknej pogodzie.

Bery w Szczedrzyku
I
I Bery w Schodni

Będą mieli forda
Przez całą sobotę 18 lutego strażacy z OSP Szczedrzyk chodzili po wsi z 

niedźwiedziem.

Pilnował kominiarz
W przedostatnią sobotę karnawału 18 lutego tradycyjne wodzenie niedźwie­

dzia odbyło się w Schodni.
15-osobowa grupa przebierańców 

odwiedziła niemal wszystkie gospodar­
stwa, składając domownikom życzenia 
oraz zbierając datki na zakup nowego 
samochodu strażackiego. Ford ratownic­
twa technicznego wartości 120 tys. z) 
został już przyznany jednostce w Szcze­
drzyku, a jego odbiór nastąpi jesienią tego 
roku. Połowa kwoty na zakup pochodzi z 
budżetu gminy, 50 tysięcy wyasygnuje 
Zarząd Główny OSP, a 10 tysięcy wkła­
du własnego muszą zebrać sami straża­
cy.

- Większą część potrzebnej kwoty 

Uczestnicy na pamiątkowej fotografii.

rinB o

Taniec z niedźwiedziem to tradycja i obowiązek.

już mieliśmy, a dzięki hojności mieszkań­
ców Szczedrzyka zebraliśmy resztę - 
powiedział nam naczelnik OSP Andrzej 
Jakubiec, dziękując wszystkim za prze­
kazane przebierańcom datki.

Wieczorem w sali „Baru pod kaszta­
nem” odbyła się zabawa z niedźwie­
dziem, w czasie której dzieci zostały ob­
darowane słodyczami, a na karnawało­
wej zabawie tanecznej bawili się chętni 
mieszkańcy Szczedrzyka. Zarząd OSP 
Szczedrzyk dziękuje właścicielowi baru 
panu Norbertowi Gnidzie za udostępnie­
nie sali na organizację imprezy.

(jad)

I
I
I
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O tej starej śląskiej tradycji pamię- 
tająco roku strażacy z miejscowej OSP. 
16-osobowy barwny korowód przebie­
rańców wraz z kapeląod godziny ósmej 
rano do samego wieczora przemierzał 
wieś z wielkim brązowym niedźwie­
dziem. Nad sprawnym przebiegiem im­
prezy czuwał kominiarz, czyli prezes 
OSP Marek Elis. Pilnował, by punktu­
alnie przybyć na posiłek w remizie, który 
przygotował sołtys Edward Głodowicz 
oraz by o godzinie 18.00 dotrzeć na 
salę w barze „U Gerdy”, gdzie dzieci 

czekały już na słodki poczęstunek i 
zabawę z niedźwiedziem. W trakcie 
zabawy niedźwiedź coraz agresywniej 
zaczął atakować dzieci i nie było inne­
go wyjścia, jak zastrzelić go i wynieść 
z sali, na której zapanował wreszcie 
spokój. Wieczorem odbyła się wspól­
na zabawa uczestników korowodu z 
mieszkańcami wsi. Prezes OSP Marek 
Elis dziękuje mieszkańcom Schodni za 
zebrane przez przebierańców datki, 
które zostaną przeznaczone na potrze­
by jednostki.

J. Niesłony

I
I

I
I
I
I
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„Rosemontag” w Szczedrzyku W Krzyżowej Dolinie kobiety bawiły się...

Podziękowali świetlicę Impre bez mężczyzn
27 lutego karnawał pożegnali członkowie Koła DFK w Szczedrzy 

ku.
W świetlicy przy remizie OSP 

odbył się „Rosemontag” (różany po­
niedziałek) - ostatni przed okresem 
Wielkiego Postu wieczorek tanecz­
ny i towarzyskie spotkanie członków 
mniejszości niemieckiej oraz zapro­
szonych gości. Okazja do spotka­
nia była szczególna, gdyż zarazem 
świętowano zakończenie remontu 
świetlicy, która będzie służyć 
wszystkim działającym we wsi or­
ganizacjom. Za 50 tys. zł otrzyma­
ne z Fundacji Rozwoju Śląska wy­
remontowano kotłownię, wykonano 
nowe ogrzewanie, zmodernizowa­
no zaplecze kuchenne oraz sanita­
riaty. Pomalowana sala zyskała 
nowy wystrój - w wiszących na ścia­
nach gablotach prezentowany jest 
dorobek organizacji wiejskich 
Szczedrzyka, a świetlicę zdobi oka­
zały kominek.

Przewodniczący Koła DFK 
Klaus Leschik powitał zaproszo­
nych gości, dziękując tym, dzięki 
którym przeprowadzono remont 
świetlicy: burmistrzowi Ozimka Ja­
nowi Labusowi, przewodniczące­
mu Zarządu Wojewódzkiego TSKN 

J. Dziuban

„Rosemontag” zakończył karnawał w Szczedrzyku.

posłowi Henrykowi Krollowi i sekre­
tarzowi Janowi Lenortowi, przed­
stawicielowi Fundacji Rozwoju Ślą­
ska Christianowi Heinzowi oraz 
rzemieślnikom, którzy wykonali re­
mont: Rudolfowi Weinzetel i Alfre­
dowi Fuhl. Złożył podziękowania 
prezesowi Huty Szkła „Jedlice” S.A. 
Mirosławowi Wiciakowi, który 
ufundował materiały na kominek i 
sołtysowi Joachimowi Wiesbacho- 
wi, który w uzgodnieniu z Radą So­
łecką i gminą sfinansował jego bu­
dowę, Alfredowi Wieszołkowi za 
transport materiałów, Krzysztofowi 
Buhlowi za prace stolarskie, Anto­
niemu Grycowi za położenie nowej 
instalacji elektrycznej oraz wszyst­
kim zaangażowanym w prace: stra­
żakom, zarządowi DFK, a także 
paniom, które sprzątały świetlicę po 
remoncie i przygotowały to karna­
wałowe spotkanie. Upłynęło ono w 
miłej atmosferze wesołej zabawy, 
przy poczęstunku kołaczem, kawą 
i ciepłą kolacją, a do tańca przygry­
wał zespół Łukasza Pasieki.

23.02.2006 tj. w Tłusty Czwartek odbył się w Krzyżowej Dolinie po 
raz pierwszy „Babski Comber”.

Imprezę zorganizowało „Stowa­
rzyszenie Odnowy Wsi Krzyżowa 
Dolina”. Wszystkie kobiety na tę 
okoliczność przybyły we wspania­
łych przebraniach, bez mężczyzn - 
jak na taką imprezę przystało. Gwa­
rantowało to wiele emocji i dobrej 
zabawy. Otwarcia dokonała pani 
Karina Halupczok: w krótkim prze­
mówieniu wszystkich serdecznie 
przywitała i zaprosiła do zabawy.

Uczestnikom balu przygrywał Zyg­
munt Antosik, jako jedyny „rodzy­
nek” nadając całości przyjemną at­
mosferę. W wesołym klimacie tań­
czono, opowiadano sobie dowcipy 
i wznoszono toasty za swych mę­
żów oraz kawalerów. Mieszkanki 
Krzyżowej Doliny bawiły się wspa­
niale i stwierdziły, że taka impreza 
powinna zagościć na stałe.

Jak pożegnali karnawał seniorzy

W stylu retro
Członkowie Klubu Emerytów i Rencistów działającego przy 

Domu Kultury, w tzw. ostatki - na cotygodniowym spotkaniu w po­
niedziałek 27 lutego, zorganizowali zabawę w stylu retro.

Było to możliwe dzięki małżeństwu z Dańca - państwu Marcie i Fran­
ciszkowi Szlapom, którzy są stałymi uczestnikami spotkań w klubie. 
Przywieźli oni tradycyjne śląskie ubiory, czyli tzw. mazelonki, zopaski 
oraz chusty, które obecnie sąjuż bardzo trudne do zdobycia. Spotkanie 
było bardzo udane, a uczestnikom zabawy przygrywał na akordeonie 
Jan Białas.

(nieś)

Dom Kultury:

Kapela przy świecach
W ostatnią sobotę karnawału 25 lutego w ozimskim Domu Kultury 

odbyła się tradycyjna „Biesiada przy blasku świec”, a w jej ramach - 
bal przebierańców, na którym co roku prym wiodą członkinie zespołu 
śpiewaczego „Babie lato”. Biesiady mają bardzo duże powodzenie 
dzięki „Śląskiej kapeli”, która przygrywa do tańca.

(nieś)
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Oficjalna delegacja naszej gminy uczestnikiem międzynarodowej konferencji

„Świat Przyjaciół” zawita do Sasbach

Jak pamiętamy, w ubiegłym 
roku w lipcu Ozimek gościł mło­
dzież z 10 gmin, 7 krajów wschod­
niej i zachodniej Europy.

W trakcie bogatego programu 
młodzi ludzie wspólnie pracowali, i 
bawili się w naszym mieście będąc 
jednocześnie gośćmi w ozimskich 
rodzinach. Młodzi Europejczycy 
bardzo ciepło wspominają wspólnie 
spędzony czas, którego to najwięk­
szą atrakcją był pobyt na stanowi­
sku paleontologicznym w Krasiejo- 
wie, gdzie mogli pod okiem naukow­
ców wydobywać skamieniałości 
sprzed 230 milionów lat.

Międzynarodowy Projekt Mło­
dzieżowy „Świat Przyjaciół” to 
wieloletnia już inicjatywa zapo­
czątkowana przez dwie partnerskie 
gminy Sasbach /Niemcy/ i Mapello 
/Włochy/, której bezpośrednimi 
twórcami są: honorowy obywatel 
Ozimka, nauczyciel Roland Spe- 
ther oraz były burmistrz Sasbach 
Ewald Panther. Młodzi ludzie z na­
szej gminy są uczestnikami tego 
programu od jego powstania, będąc 
jednocześnie dwa razy jego orga­
nizatorem. W trakcie zakończenia 
ubiegłorocznego spotkania w Ozim­
ku burmistrz Wolfgang Reinholz 
zaprosił na kolejne spotkanie do 
Sasbach, a burmistrz Ozimka Jan 
Labus przekazał przyszłemu orga­
nizatorowi flagę europejską.

W dniach 2-5 marca w Sas­
bach odbyła się Międzynarodowa 
Konferencja w sprawie 12 edycji 
Międzynarodowego Projektu Mło­
dzieżowego „Świat Przyjaciół”. 
Do uczestnictwa w tej konferencji 
zaproszona została oficjalna dele­
gacja naszej gminy na czele z bur­
mistrzem Janem Labusem, któremu 
towarzyszyli współorganizatorzy 
dotychczasowych projektów: Klau­
dia Bukowska-Pająk i Ryszard 
Dreling. W konferencji uczestniczy­
ły delegacje z Mapello /Włochy/, 
Villie Morgon i Marmoutier/Francja/ 
, Landgraaf /Holandia/, Alytus /Li­
twa/ i Sasbachwalden /Niemcy/. W 

konferencji nie uczestniczyli, ale 
zaproszeni do udziału w projekcie 
zostali także Rymarov /Czechy/ i 
Nagykórós /Węgry/.

Organizatorzy Konferencji i ko­
lejnego 12 Projektu Młodzieżowe­
go „Świat Przyjaciół” zapoznali 

uczestników z programem zbliżają­
cego się spotkania młodzieży. Usta­
lono szczegóły techniczne związa­
ne z jego organizacją i przebiegiem.

Tematem tegorocznego Pro­
jektu będzie: 1250 lat życia i pra­
cy wzdłuż rzeki Sasbach.

Młodzież w trakcie prac projek­
towych dokona renowacji miejsc 
wzdłuż rzeczki, które dawniej pełni­
ły funkcje pralni przydomowych, 
wykona obudowę studni przy mu­
zeum Turenna oraz zapozna się z 
funkcjonowaniem wodnego młyna i 
traku w muzeum Kuhnerhof.

Ponadto uczestnicy z po­

Podczas konferencji omówiono program projektu.

szczególnych krajów wcześniej 
winni przygotować:

a) prezentację związanąz tema­
tem Projektu odnosząca się do swe­
go miejsca zamieszkania, która po- 
każe temat „wody” w wybranym 
przez siebie aspekcie np. jej zna­
czenia jako podstawowego środka 
dożycia, budzenia świadomości jak 
chronić środowisko, itp.;

b) przywieźć coś ze swej miej­
scowości co ma dla niej symbolicz­
ne znaczenie, co może mieć zna­
czenie dla wspólnej Europy;

c) pytania do polityków zasiada­
jących w Parlamencie Europejskim, 
które chcielibyśmy postawić w trak­
cie planowanych odwiedzin w sie­
dzibie Parlamentu w Strasburgu, w 

którym uczestnicy projektu wezmą 
udział.

Każda grupa przygotuje i 
przedstawi charakterystyczny dla 
swego regionu krótki program 
folklorystyczny /muzyka, śpiew, 
taniec itp./.

Uczestnicy Konferencji uznali, iż 
nie tylko temat, ale i przedstawiony 
program jest bardzo ciekawy, za­
pewniając jednocześnie, że dołożą 
wiele starań by wraz z młodzieżą, 
która przyjedzie na Projekt dobrze 
przygotować się do tego spotkania.

Medal dla Rolanda Spethera

W pierwszym dniu pobytu w 
Sasbach odbyła się bardzo sympa­
tyczna uroczystość. Nasz przyjaciel, 
Honorowy Obywatel naszego mia­
sta Roland Spether został wyróżnio­
ny medalem, osobiście przez Pre­
zydenta Landu Badenia Wirttenber- 
gia, najwyższym wyróżnieniem re­

gionalnym. Medal ten został przy­
znany za całokształt działań Rolan­
da Spether na rzecz drugiego czło­
wieka. Roland Spether szczególną 
uwagę i czas poświęca młodzieży, 
swoim uczniom. Jako nauczyciel 
inicjuje działania na rzecz porozu­
mienia pomiędzy ludźmi różnych 
narodów, służące jednoczeniu się 
Europy, na sercu leży mu budowa­
nie pokoju na świecie. Minister 
Stachele wręczający medal mówił 
o wielu inicjatywach w których 
uczestniczył odznaczony wiele miej­
sca poświęcając działaniom dla na­
szego środowiska. I tak: w latach 
1986-1991 organizował transporty 
z pomocą głównie medyczną dla 
domów opieki, szpitali itp., w tym i 

dla naszego szpitala; od 1992 roku 
organizuje systematycznąwymianę 
uczniów ze swojej szkoły z Zespo­
łem Szkół w Ozimku; Jest twórcą i 
współorganizatorem odbywanych 
od 1995 roku Międzynarodowych 
Projektów „Świat Przyjaciół”. W 
1999 roku zostaje Honorowym Oby­
watelem Ozimka. Dzięki jego inicja­
tywom mogło się z sobą spotkać, 
rozmawiać, pracować i zaprzyjaź­
nić około 2000 młodych ludzi z wie­
lu krajów Europy. W tych inicjaty­
wach uczestniczyło bezpośrednio 
ponad 500 dziewcząt i chłopców z 
Ozimka i okolic, uwzględniając ich 
rodziny będzie kilka razy więcej. 
Roland stawia na młodych mówiąc 
„ ludzie mogą budować mury, ale 
mogą podawać sobie ręce - tak 
może jednoczyć się Europa”, „Trze­
ba czynić dobrze i posyłać to w 
świat, by to dobro szło dalej”. To 
wyróżnienie to także satysfakcja dla 
nas i dla tych wszystkich, którzy w 
dziele Rolanda uczestniczyli i nadal 
uczestniczą.

Z wizytą u przyjaciół z Achern

Będąc w Sasbach, zostaliśmy 
zaproszeni do odwiedzin przez 
Radę Parafialną sąsiedniej gmi­
ny Achern. Pragnę przypomnieć, 
że wymiana młodzieży Zespołu 
Szkół i „Świat Przyjaciół” ma 
swój początek w spotkaniu jakie 
zapoczątkowało partnerstwo po­
między parafiami w Achern i 
Ozimku w 1991 roku, od którego 
wszystko się zaczęło. Nasi przy­
jaciele z Achern zawsze żywo są 
zainteresowani tym co słychać w 
Ozimku. Wypytywali nas o to jak 
się żyje rodzinom w Ozimku, o 
bezrobocie i sytuacje w zakła­
dach pracy, o naszą hutę, szpital 
i parafię, przekazując pozdrowie­
nia dla Ks. Prałata Gerarda Kału­
ży, swoich, przyjaciół i znajomych 
oraz wszystkich mieszkańców 
Ozimka.

Wracając z oddalonego od 
Ozimka o 1000 km Sasbach nie 
czuliśmy zmęczenia, trudów pod­
róży i niedospanych nocy, bo­
wiem czas ten spędziliśmy wśród 
prawdziwych przyjaciół. Z do­
świadczeń dotychczasowych 11 
Projektów „Świata Przyjaciół” 
wiemy że podobne odczucia i 
wrażenia przywiezie ze sobą mło­
dzież uczestnicząca w dniach 5- 
12 sierpniu w 12 Międzynarodo­
wym Projekcie Młodzieżowym. 
Do zobaczenia w Sasbach.

Ryszard Dreling
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Ozimek - Schotten

Przyjaźń niezmienna

Włodarze zaprzyjaźnionych miast przy ... maselnicy.

Sasbach już gościło młodzież z wielu krajów.

W niedzielę 14 lipca 2002r. o godzinie 12.00 w niemieckim Schotten 
została podpisana umowa o przyjaźni między tym miastem a Ozimkiem.

Z naszej strony sygnatariuszem 
porozumienia był burmistrz Andrzej 
Sobczak, a ze strony niemieckiej z- 
ca burmistrza Heidi Forschner.

Umowa o przyjaźni została pod­
pisana przy okazji tzw. europejskich 
spotkań miast partnerskich i posia­
dających układ o przyjaźni z Schot­
ten, które są organizowane od lat. W 
podpisaniu umowy uczestniczyli 
przedstawiciele zaprzyjaźnionych 
miast z Belgii, Francji, Włoch, 
Szkocji i Czech (delegacja z Ryma- 
rzowa ze starostą Pavlem Kola­
rzem).

Umawiające się strony miały na 
uwadze postępujący proces jedno­
czenia się Europy i dlatego postana­
wiają zintensyfikować dotychczaso­
we kontakty. Celem umowy jest m.in.: 
prowadzenie wymiany kulturalnej, 
sportowej i turystyczno - krajoznaw­
czej, w szczególności pomiędzy mło­
dzieżą, poznawanie działalności obu 
miast poprzez wzajemne wizyty oraz 
realizacja inicjatyw europejskich 
zmierzających do zbliżenia narodów.

L. Bąk

I
I
I
I
I
I

Od lewej: Suzanne Schab - Madeisky, Jan Labus, Otto Zimmermann.

Wyróżnienie dla Ozimka
Urząd Miasta i Gminy w Ozimku otrzymał wyróżnienie w 

konkursie „Partnerstwo bez granic”, zorganizowanym przez 
Zarząd Województwa Opolskiego - w kategorii „Samorządy 
lokalne” za inicjatywę „Międzynarodowy Projekt Młodzie­
żowy „Świat przyjaciół”.

Po 36-latach aktywnej polityki 
komunalnej, w tym 18-latach jako 
burmistrz przeszedł na emeryturę 
Hans Otto Zimmermann. Jego 
miejsce przejęła Pani Susanne 
Schaab-Madeisky. Ma ona 40 lat, 
z zawodu jest prawnikiem, posłan­
ką Sejmiku Miejskiego od 1997r., 
a od roku 2000 przewodniczącą 
frakcji SPD.

Odbyło się uroczyste posie­
dzenie rady Miasta, podczas któ­
rego pożegnano Pana Zimmer- 
manna, a powitano na nowym sta­
nowisku Panią Schaab-Madeisky.

W uroczystości uczestniczył m.in. 
burmistrz Ozimka Jan Labus: - Ser­
decznie dziękuję panu Zimmermano- 
wi za jego ogromny wkład w rozwój 
przyjaznych stosunków między na­
szymi miastami, społecznościami. 
Jestem pewny, że Pani burmistrz te 
kontakty zintensyfikuje - nam też na 
tym bardzo zależy.

K.S.
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Lek na „trudny wiek”
Jako placówka działająca na te­

renie kilku gmin (obecnie czterech), 
Poradnia Psychologiczno - Pedago­
giczna w Ozimku posiada wieloletnie 
doświadczenie w rozwiązywaniu pro­
blemów wychowawczych z dziećmi i 
młodzieżą.

Jednym z nabrzmiałych problemów 
jest agresja, z którą stykamy się na co 
dzień nie tylko w mediach. Coraz czę­
ściej zaniepokojeni nauczyciele i rodzi­
ce mówią o zachowaniach dzieci, któ­
rych nie mogązaakceptować. Każdy ma 
swoje zdanie na temat przyczyn agre­
sywnych zachowań młodego pokolenia, 
ale wszyscy prawie zgadzają się co do 
jednego: zjawisko agresji słownej i fi­
zycznej narasta, a niepokojące zacho­
wania dotyczą coraz młodszych dzieci. 
Wiele osób mówi też, że władze oświa­
towe powołując do życia gimnazja nie 
przewidziały, że skupienie dużych grup 
młodzieży w wieku 13-16 lat nieuchron­
nie doprowadzi do eskalacji zjawiska 
agresji i przemocy. Nie trzeba być psy­
chologiem, by przewidzieć, że łatwiej 
wychowywać tam, gdzie grupy sąmniej- 
sze, budynki przestronne, a dzieci w tak 

zwanym „trudnym wieku” nie stanowią 
100% uczniów.

Dyrektorzy szkół starają się sprostać 
oczekiwaniom jakie stawiają im władze 
oświatowe, rodzice, uczniowie. Coraz 
lepiej wykształcona kadra pedagogów 
zajmuje się edukacją dzieci i młodzieży 
w placówkach oświatowych. Nauczycie­
le stanowią obecnie jedną z najlepiej 
kwalifikowanych grup zawodowych w 
Polsce, ustawicznie doskonalą swoje 
umiejętności na: studiach podyplomo­
wych kursach, i warsztatach. Dlaczego 
więc niepokojące wszystkich zjawiska 
agresji i przemocy narastają? Dlaczego 
rodzice szukają przyczyn nieakceptowa­
nych zachowań młodzieży w szkole, a 
nauczyciele w rodzinach?

Kto ma rację? Można powie­
dzieć, że wszyscy, bo źródła agresyw­
nych zachowań są bardzo złożone.

Jedno jest pewne: tylko harmonijna, 
pełna dobrej woli współpraca: domu i 
szkoły (przedszkola) może przynieść 
pozytywne zmiany w zachowaniu mło­
dego pokolenia.

Rolą Poradni jest pomoc - dzieciom, 
ich rodzicom i nauczycielom tam, gdzie

potrzebne są: specjalistyczna diagnoza, 
doradztwo, terapia. Staramy się sprostać 
temu zadaniu prowadząc: badania dia­
gnostyczne, konsultacje, terapię indywi­
dualną i grupową. Na terenie naszej 
placówki można skorzystać z porad: 
psychologów, pedagogów i logope­
dy. W ramach punktów konsultacyj­
nych można uzyskać pomoc w spra­
wach wychowawczych, także zapo­
biegania agresji (Punkt Konsultacyj­

ny dla rodziców i wychowawców 
czynny jest w każdy ostatni ponie­
działek miesiąca w godzinach 15.00- 
17.00).

Wiele szkół na terenie naszej gmi­
ny zatrudnia pedagoga lub psychologa, 
co sprawia, że z zajęć socjoterapeutycz­
nych, grup wsparcia i indywidualnej te­
rapii korzysta coraz więcej dzieci, rodzi­
ców i nauczycieli. Mimo wszystko istnie­
jąca oferta pomocowa wciąż jest niewy­
starczająca. Świadczą o tym rzesze 
zgłaszających się po pomoc do Poradni 
osób: dzieci, młodzieży, rodziców i na­
uczycieli. Z roku na rok rośnie liczba 
zgłoszeń dorosłych, którzy korzystają ze 
specjalistycznej pomocy w sprawach 
rodzinnych oraz treningów kompetencji 
wychowawczych. To dobry znak, gdyż 
tam, gdzie jest wspierający dom i 
świadomi swej roli rodzice agresja i 
przemoc nie mają prawa bytu, a dzie­
ci są dobrze przygotowane do przy­
szłych zadań życiowych.

Katarzyna Płatek 
Poradnia Psychologiczno 
- Pedagogiczna w Ozimku

Nie będziemy obojętni Nie zna barier
Zjawisko przemocy w rodzinie 

doczekało się definicji prawnej.
Jest ona zawarta w art.. 2 ust. 2 usta­

wy z dnia 29 lipca 2005 roku o przeciw­
działaniu przemocy w rodzinie, który sta­
nowi, że przemoc w rodzinie to .jedno­
razowe albo powtarzające się umyślne 
działanie lub zaniechanie naruszające 
prawa lub dobra osobiste osób, w szcze­
gólności narażające te osoby na niebez­
pieczeństwo utraty życia, zdrowia, na­
ruszające ich godność, nietykalność cie­
lesną, wolność w tym seksualną, powo­
dujące szkody na ich zdrowiu fizycznym 
lub psychicznym, a także wywołujące 
cierpienia i krzywdy moralne u osób do­
tkniętych przemocą."

Zarówno regulacje prawa karnego 
jak i cywilnego wskazują na obowiązek 
zawiadomienia odpowiednich służb o 
krzywdzie dziecka. Dzieci nie mogą 
same składać zawiadomień o przestęp­
stwie. Ten obowiązek spoczywa na ro­
dzicach, opiekunach lub innych osobach 
stykających się z dziećmi np. nauczycie­
lach, pedagogach, lekarzach, pracowni­
kach socjalnych itp.

Art. 304§1 postępowania karnego 
mówi, iż każdy dowiedziawszy się o po­
pełnieniu przestępstwa ściganego z 
urzędu ma społeczny obowiązek zawia­
domić o tym prokuratora lub policję. Każ­
da niepokojąca sytuacja, może być po­
wodem do złożenia w sądzie rodzinnym 
wniosku o wgląd w sytuację rodzinną.

Aby pomoc prawna udzielana 
ofiarom przemocy była skuteczna, 
niezbędne jest skorzystanie z pomo­
cy psychologicznej i terapeutycznej, 
dzięki której ofiara przełamuje wstyd.

Pracownicy Ośrodka Integracji i Po­
mocy Społecznej w Ozimku służą taką

pomocą. Pracownicy socjalni są do 
dyspozycji między innymi ofiar prze­
mocy w godzinach pracy Ośrodka, a 
trzy razy w tygodniu w godzinach 
popołudniowych dyżuruje psycholog 
(Ośrodek Profilaktyki budynek żłob­
ka, ul. Dłuskiego 13). W każdym nu­
merze „Wiadomości Ozimskich” znajdu­
je się informacja o dyżurach psycholo­
ga oraz o telefonie zaufania.

W Ośrodku zatrudnionych jest sze­
ściu pracowników socjalnych na ponad 
20 tys. mieszkańców i nie zawsze pra­
cownik jest w stanie dokładnie rozpo­
znać sytuację w rodzinie i zdiagnozować 
przemoc. W związku z tym zwracam 
się z apelem o współpracę, aby o każ­
dej niepokojącej sytuacji związanej z 
przemocą informować nas osobiście, 
drogą pocztową lub telefonicznie I 
077/ 4651314. Nie pozostaniemy obo­
jętni i udzielimy wszelkiej możliwej 
pomocy.

Barbara Katolik 
dyr. OliPS w Ozimku

Przemoc domowa ma miejsce we 
wszystkich warunkach społecznych, 
niezależnie od statusu społecznego, 
od poziomu wykształcenia, jak rów­
nież od kondycji materialnej.

Prawdą jest jednak to, że stosun­
kowo częściej do przemocy domowej 
dochodzi w rodzinach o niskim statusie 
społecznym. W rodzinach tych przemoc 
ma również bardziej gwałtowny i niebez­
pieczny przebieg. Bardzo często prze­
mocy domowej towarzyszy alkohol, któ­
ry jest pity zarówno przez sprawcę prze­
mocy, jak również przez ofiarę.

Ponadto w rodzinie, gdzie ojciec bije 
matkę i dzieci następuje modelowanie 
agresji. Dzieci, które na co dzień obser­
wują okrutne traktowanie matki, wyrzu­
canie jej z domu, znieważanie, przeja­
wiają różne formy agresji wobec rówie­
śników, nauczycieli, innych dorosłych.

Rozpatrując przemoc domową z 
perspektywy prawnej jest to przestęp­
stwo. Podstawowym przepisem doty­
czącym przemocy w rodzinie jest arty­
kuł 207 Kodeksu Karnego.

„Kto znęca się fizycznie lub moral­
nie nad członkiem rodziny lub inną oso­
bą pozostającą w stałym lub przemija­
jącym stosunku zależności od sprawcy, 
albo nad małoletnim, lub osobą bezrad­
ną” podlega karze pozbawienia wolno­
ści od 6 miesięcy do lat 5.

Zatrzymanie przemocy jest warun­
kiem niezbędnym dla skutecznego 
udzielenia pomocy ofiarom przemocy. 
Niedobrym zjawiskiem jest brak świad­
ków przemocy w rodzinie. Ludzie wciąż 
jeszcze uważają, że przemoc w rodzi­
nie to sprawa prywatna i nikt nie powi­
nien się wtrącać.

Potocznie uważa się, że gdyby na­

prawdę ofiara cierpiała to odeszłaby od 
sprawcy. To, że ofiary nie odchodzą od 
sprawcy wynika z ich zależności od 
sprawcy, z trudności mieszkaniowych, z 
przekonań odnośnie małżeństwa, z na­
cisków jakim są poddawane ofiary ze 
strony sprawcy, a także rodziny. Dlate­
go niezbędnym jest przekonanie społe­
czeństwa, że zadaniem świadka nie jest 
samodzielne powstrzymanie sprawcy, 
lecz współpraca z istniejącymi już insty­
tucjami i osobami pomagającymi ofiarom 
przemocy.

Najłatwiej zrobić to poprzez poin­
formowanie dzielnicowego o swoich 
obserwacjach i podejrzeniach lub 
przekazać taką informację telefonicz­
nie Policji - nawet anonimowo. Każ­
da taka informacja będzie bardzo do­
kładnie sprawdzona, a to w konse­
kwencji może komuś pomóc, a nawet 
uratować życie.

asp sztabowy Stanisław Hadzicki 
z-ca komendanta Komisariatu 

Policji w Ozimku
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Wybory w OSP Szczedrzyk Po górach Polski, Czech i Słowacji

Do ognia, tańca i ró: Kozica znowu wyru:
25 lutego odbyło się zebranie sprawozdawczo-wyborcze Ochotniczej Straży 

Pożarnej w Szczedrzyku.

Zebranie sprawozdawczo-wyborcze OSP Szczedrzyk.

Zebranie sprawozdawcze Klubu Turystyki Górskiej „Kozica”, zorganizo­
wane 10 marca w sali ozimskiego Domu Kultury, zainaugurowało zarazem 
sezon turystyczny 2006 roku.

Obok strażaków, wzięli w nim udział 
zaproszeni goście: burmistrz Jan La- 
bus, przedstawiciel Komendy Miejskiej 
PSP w Opolu mł. kpt. Piotr Panufnik, 
prezes Miejsko-Gminnego Związku OSP 
Marek Elis, wiceprzewodniczący RM - 
sołtys Szczedrzyka Joachim Wiesbach 
oraz przewodniczący komisji ochrony 
środowiska Antoni Gyc. Sprawozdanie 
z rocznej działalności przedstawił An­
drzej Jakubiec.

W 2005 r. OSP Szczedrzyk liczyła 
51 członków, w tym 31 czynnych, 11 
wspierających, 1 honorowego i 10 w 
młodzieżowej drużynie pożarniczej. Za­
rząd odbył 12 posiedzeń i 5 innych ze­
brań z członkami OSP oraz zorganizo­
wał 14 ćwiczeń. Przeprowadzono 9 po­
gadanek, w tym 7 dla młodzieży, których 
tematami była rola ludności podczas 
działań ratowniczo-gaśniczych oraz za­
pobieganie pożarom. 6 druhów ukończy­
ło kurs szeregowców, 1 kurs dowódców, 
a 2 ratowników medycznych. Strażacy 
wzięli udział w 51 akcjach ratowniczo- 
gaśniczych - 38 razy wyjeżdżali do po­
żarów, a 11 do miejscowych zagrożeń. 
Odnotowano 2 fałszywe alarmy. Najczę­
ściej w akcjach uczestniczyli: Andrzej 
Jakubiec - 44, Werner Loch - 32, Ra­
fał Wiench - 23, Werner Kondziela - 
22, Dawid Golomb -18, Grzegorz Kan- 
sy -15, Gotfryd Rudolf - 14, Andrzej 
Czech - 14, Andrzej Gwiozda - 12, 
Antoni Sochor-11, Adrian Piątek -10 
i Artur Konieczny - 9 razy.

OSP prowadziła również działal­
ność rozrywkową, organizując m.in. za­
bawy taneczne i festyn strażacki. W maju 
uroczyście obchodzono Dzień Strażaka, 
a w czerwcu zorganizowano pokazy 
strażackie z okazji Dnia Dziecka. Odby­
ło się także wodzenie niedźwiedzia, po­
łączone z zabawą dla dzieci i mieszkań­
ców wioski. Strażacy zabezpieczali fe­
styny oraz przygotowali jednostkę do 
przeglądu operacyjno-technicznego 
OSP, w którym zajęli 3. miejsce w gmi­
nie i 17. w powiecie. W czynie społecz­
nym przepracowali ogółem 2.631 go­
dzin. Dzięki pomocy Urzędu Gminy i 

Miasta, sponsorów oraz wypracowanym 
przez jednostkę środkom, zakupiono 
m.in. buty saperki, radiostację nasobną, 
hełmy, wywoływacze na komórki oraz 
założono alarm w remizie. Ze środków 
gminy oraz Zarządu Wojewódzkiego 
OSP, przy zgromadzonym wkładzie wła­
snym, pod koniec 2006 r. jednostka 
otrzyma nowy samochód ratownictwa 
technicznego wartości 120 tys. zł.

Po złożeniu sprawozdań finansowe­
go i komisji rewizyjnej oraz udzieleniu 
absolutorium ustępującemu zarządowi, 
odbyły się wybory. W skład nowego - 
9-osobowego zarządu OSP na lata 
2006-2010 weszli: Werner Loch - pre­
zes, Meinhard Bonk - zastępca pre­
zesa, Andrzej Jakubiec - zastępca 
prezesa - naczelnik, Werner Kondzie­
la - zastępca naczelnika, Zbigniew 
Żabski - sekretarz, Hubert Kansy - 
skarbnik, Alfred Farys - kronikarz, 
Rafał Wiench - gospodarz i Antoni 
Sochor - członek. Do komisji rewizyj­
nej zostali wybrani: Manfred Kokot - 
przewodniczący, Meinhard Gotfryd i 
Andrzej Czech. Przedstawicielami do 
zarządu Gminnego Oddziału Związku 
OSP zostali Andrzej Jakubiec i Wer­
ner Loch, a delegatami na Zjazd -

Nowym prezesem OSP został Werner 
Loch.

Zeszłoroczne wycieczki i rajdy gór­
skie przypomniał prezes klubu Józef 
Kozioł, dziękując sponsorom oraz 
wszystkim, którzy pomagali zarządowi 
„Kozicy” w ich sprawnym i bezpiecznym 
przeprowadzeniu, a szczególnie Tade­
uszowi Grebowi, Henrykowi Sitarzo­
wi, Władysławowi Łysiakowi oraz ne­
storowi ozimskich turystów Piotrowi 
Gaszewskiemu za prowadzenie klubo­
wej kroniki.

W ubiegłym roku KTG „Kozica" ko­
rzystał z dofinansowania Huty Małapa- 
new Sp. z o.o., Małapanew - Armatura 
Sp. z o.o. oraz Oddziału Zakładowego 
PTTK przy Hucie Małapanew na łączną 
kwotę 2.900 zł. Środki te przeznaczono 
na sfinansowanie przejazdów na wy­
cieczki i rajdy. Pozostałe koszty ich 
uczestnicy pokrywali we własnym zakre­
sie. „Medalem PTTK za Pomoc i Współ­
pracę”, przyznanym na wniosek Oddzia­
łu Zakładowego PTTK, został uhonoro­

Nestor turystów Piotr Gaszewski pasował nowych członków „Kozicy".

W tym roku przewidziano organizację następujących imprez:

20.05.2006 r. - wycieczka górska „Wiosna na Śnieżniku" (Masyw Śnieżnika
- Międzygórze - Śnieżnik - Igliczna).

01-05.06.2006 r. - rajd górski „Tatrzańska wiosna 2006” (Tatry Wysokie - 
Dolina Pięciu Stawów Polskich).

10.06.2006 r. - wycieczka turystyczno-krajoznawcza „Lato w Rymarovie” 
(Bruntal, Rymarov - Czechy).

12- 16.07.2006 r. - XLI Rajd Górski Hutników w Bieszczady (z bazą stałą w 
Wetlinie).

22.07.2006 r. - wycieczka górska „Poznajemy polskie góry” (Góry Wałbrzy­
skie - Szczawno - Chełmiec).

11-15.08.2006 r. - rajd górski „Fatrzańskie lato 2006” (Mała Fatra, Stefanova
- Słowacja).

26.08.2006 r. - wycieczka górska „Pożegnanie lata” (Beskid Żywiecki - Żab­
nica - Lipowska - Rysianka).

13- 17.09.2006 r. - rajd górski „Tatrzańska jesień 2006” (Tatry Wysokie - Po­
ronin).

07.10.2006 r. - wycieczka górska „Jesień w Beskidach" (Beskid Śląski - Bren­
na - Klimczok - Szczyrk).

21.10.1006 r. - zakończenie sezonu - wycieczka w Góry Opawskie (Pokrzyw- 
na - Zlate Hory).

30.11-03.12.2006 r. Plecakowy „Rajd Andrzejkowy” w Karkonosze (Samot­
nia - Schronisko PTTK).

wany burmistrz Ozimka Jan Labus. 
Wcześniej odznaczenie takie otrzymał 
Jan Machaj - prezes spółki Małapanew 
- Armatura. Odznakami za 25 lat w PTTK 
zostali wyróżnieni: Antoni Gryc, Gra­
żyna Dziedzic, Irena Kozioł, Maria Plu­
ta i Henryk Sitarz, a w poczet człon­
ków klubu zostali przyjęci: Jerzy Bo­
gusz, Józef Barglicki, Beata Czapla, 
Gererd Chlebosz, Andrzej Chlebosz, 
Jolanta Dziwis, Krzysztof Dziwis, 
Aniela Grabowska, Jadwiga Luks, 
Mariola Polak i Grażyna Szałapaska. 
Ich uroczystego pasowania na członków 
„Kozicy” dokonał Piotr Gaszewski.

Również w tym roku Zarząd KTG 
„Kozica" liczy na dofinansowanie z huty 
i spółek. Pomoc dla turystów, udzieloną 
zgodnie z obowiązującymi gminę prze­
pisami, zadeklarował także burmistrz 
Jan Labus.

J. Dziuban
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Zebranie wiejskie w Antoniowie Wybory w OSP

Mokro, ale ambitnie Bez zastrzeżeń
Sprawozdawcze zebranie wiejskie w Antoniowie odbyło się 21 lutego.

Mieszkańcy omówili zeszły rok.

Otworzył je sołtys Bernard Kur­
da, witając mieszkańców oraz zapro­
szonych gości: burmistrza Jana La- 
busa, przedstawiciela policji st. asp. 
Arkadiusza Kwiecińskiego, przed­
stawicielkę UGiM Barbarę Tomań- 
ską, PGKiM Dorotę Spławińską, 
radnego Antoniego Mielniczka oraz 
przewodniczącego mniejszości nie­
mieckiej Herberta Stascha. Prowa­
dzenie zebrania powierzono członko­
wi Rady Sołeckiej Piotrowi Hadasi- 
kowi.

Sprawozdanie za ubiegły rok 
przedstawił sołtys Bernard Kurda. 
Najważniejszym zadaniem było 
ukończenie budowy kanalizacji sani- 
tarno-ściekowej oraz rozbudowa 
oczyszczalni ścieków w Antoniowie. 
Drugą ważną sprawą było wyremon­
towanie świetlicy wiejskiej „Nasz za­
piecek”, na którą wieś otrzymała unij­
ną dotację w ramach programu „Od­
nowy wsi”. W planie na 2006 r. znaj­
duje się zakończenie inwestycji za­
łożonych w tym programie, dokona­
nie remontu ul. Ozimskiej i Lipowej, 
zainstalowanie dwóch punktów 
świetlnych oraz wymiana słupów 

energetycznych starego typu z od­
ciągami. Liliana Strzelczyk przed­
stawiła przebieg prac związanych z 
realizacją programu „Odnowy wsi”. W 
tym roku zostanie jeszcze wyremon­
towane boisko przy Szkole Podsta­
wowej oraz zbudowane zostanie bo­
isko na „zielonym osiedlu”. St. aspi­
rant Arkadiusz Kwieciński stwierdził, 
że wieś Antoniów jest terenem spo­
kojnym, ale uczulił mieszkańców na 
to, że z nadejściem wiosny nasilą się 
odwiedziny różnych grup cygańskich 
i akwizytorów oferujących różne to­
wary, a przy okazji wyłudzających lub 
okradających szczególnie samotne 
osoby.

Burmistrz Jan Labus nawiązał do 
przeprowadzonej kanalizacji wsi, któ­
ra pociągnęła za sobą wiele szkód w 
nawierzchniach dróg. Obecnie nale­
ży je doprowadzić do pierwotnego 
stanu. Barbara Tomańska mówiła o 
sprawach melioracji i działalności 
Spółki Wodnej. Ze względu na to, że 
wieś Antoniów jest terenem podmo­
kłym, w zeszłym roku dokonano kon­
serwacji 3.200 m rowów.

Jan Niesłony

18 lutego w sali OSP w Anto­
niowie odbyło się zebranie spra­
wozdawczo-wyborcze.

Otworzył je prezes Norbert Ha- 
lupczok, witając zaproszonych go­
ści: przedstawiciela PSP w Opolu mł. 
brygadiera Jana Bednarka, radnych 
RM w Ozimku: Stanisława Hadzic- 
kiego, Antoniego Gryca i Antonie­
go Mielniczka, sołtysa Bernarda 
Kurdę i przewodniczącego DFK Her­
berta Stascha. Minutą ciszy uczczo­
no pamięć zmarłych strażaków. Spra­
wozdanie z działalność OSP złożył 
naczelnik Marek Pańczyk. Jednost­
ka liczy 23 członków czynnych oraz 
22 wspierających, posiada 11-osobo- 
wą młodzieżową drużynę chłopięcą 
i 5-osobową dziewczęcą. Największą 
zorganizowaną uroczystością było 
poświęcenie i przekazanie nowo za­
kupionego wozu bojowego, który w 
całości jest już spłacony. Jednostka 
19 razy uczestniczyła w akcjach ra­
towniczo-gaśniczych, 16 razy w ga­
szeniu pożarów, a 3 razy wyjeżdżała 
do fałszywych alarmów. W ubiegłym 
roku, poza nowym samochodem, po­
zyskano następujący sprzęt i wypo­
sażenie: agregat prądotwórczy, ra­
diostację samochodową, hełmy, Jan Niesłony

OSP w Antoniowie odżyła na dobre.

kompresor, kosiarkę oraz terminal 
GSM. Wykonano remont wieży, wy­
mianę papy na dachu sali, elewację 
zewnętrzną, ogrodzenie oraz zago­
spodarowano przyległy teren ziele­
nią, w pokazach oraz w międzynaro­
dowych ćwiczeniach pożarniczych.

Walne zebranie przyjęło spra­
wozdania nie wnosząc zastrzeżeń i 
udzieliło absolutorium ustępującemu 
Zarządowi OSP w Antoniowie. Na­
stępnie przystąpiono do wyborów na 
nową kadencję. W skład 7-osobo- 
wego Zarządu OSP weszli: Norbert 
Halupczok - prezes, Marek Pań­
czyk - wiceprezes/naczelnik, Mar­
cin Wróbel - z-ca naczelnika/kie- 
rowca, Janusz Datko - skarbnik, 
Paweł Nadolny - gospodarz i Wal­
demar Jendrzej - członek/mecha- 
nik. Do komisji rewizyjnej zostali 
wybrani: Henryk Hadamek - prze­
wodniczący, Ferdynand Hocwik i 
Janina Jończyk. Delegatami na 
Zjazd Oddziału zostali Janusz Dat­
ko i Andrzej Pańczyk, natomiast na 
przedstawicieli do Zarządu Miej­
sko-Gminnego wybrano Norberta 
Halupczoka i Marka Pańczyka.

Nowy Zarząd OSP Pustków

Plan na nowy rok
Walne zebranie sprawozdaw­

czo-wyborcze OSP Pustków od­
było się 18 lutego w Zajeździe 
„Hema”.

Otwarcia obrad dokonał wice­
prezes OSP Dominik Mrocheń, wi­
tając zaproszonych gości: mł. bry­
gadiera Jana Bednarka z PSP w 
Opolu oraz radnego Antoniego 
Gryca. Na przewodniczącą zebra­

nia wybrano Helenę Majcher. Spra­
wozdanie z działalności przedstawił 
prezes Hubert Halupczok, z dzia­
łalności finansowej Helena Majcher, 
a komisji rewizyjnej Hubert Woity- 
nek. Tematami poruszanymi w trak­
cie zebrania były: sprawa konser­
wacji sprzętu oraz dbania o wygląd 
remizy i otoczenia, utrzymywania 
stałej gotowości poprzez ćwiczenia 

i szkolenia członków, przygotowa­
nie ich do zawodów strażackich 
oraz udział w akcjach ratowniczo- 
gaśniczych. W podjętej uchwale 
przyjęto zgłoszone wnioski oraz 
plan pracy na 2006 r., jak również 
udzielono absolutorium ustępujące­
mu zarządowi.

Następnie odbyły się wybory no­
wego zarządu OSP Pustków. Pre­
zesem został Jan Tracz, wicepre­
zesem - naczelnikiem Zygmunt 
Długosz, zastępcą naczelnika Je­
rzy Mazur, sekretarzem i skarbni­
kiem Helena Majcher, gospoda­

rzem Wilhelm Mientus, a człon­
kiem zarządu - kierowcą Bernard 
Kinder. W skład komisji rewizyjnej 
weszli: Hubert Woitynek-przewod­
niczący, Dominik Mrocheń i Walde­
mar Kazior. Delegatami na zjazd 
Oddziału Gminnego zostali Krzysz­
tof Długosz i Bernard Kinder, a 
przedstawicielami do Zarządu 
Gminnego zostali wybrani Jan Tracz 
i Helena Majcher. Mł. brygadier Jan 
Bednarek oraz radny Antoni Gryc 
złożyli podziękowania ustępujące­
mu zarządowi, a nowemu życzyli 
owocnej pracy. He/ena Majcher
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TSKN: Absolutorium za „już”

Zadania takie same
Po zebraniach w poszczególnych kołach DFK, przyszedł czas na 

przeprowadzenie gminnego zebrania sprawozdawczego TSKN.

Gminne zebranie sprawozdawcze TSKN.

Zebranie wiejskie w Nowej Schodni

Złe I dobre wieści

Odbyło się ono 15 marca w Dy- 
lakach. Przybyło na nie 54 delega­
tów z poszczególnych kół. Otwar­
cia dokonała przewodnicząca 
Gminnego Zarządu TSKN Helga 
Baron, witając burmistrza Jana 
Labusa, Piotra Barona z Niemiec­
kiego Towarzystwa Oświatowego w 
Opolu oraz wszystkich przybyłych. 
Na przewodniczącego obrad wybra­
no Bernarda Materene. Sprawoz­
danie z działalności złożyła Helga 
Baron. W minionym roku odbyło się 
14 posiedzeń zarządu oraz 3 z 
udziałem burmistrza. W gminie wy­
remontowano i oddano do użytku 
sześć świetlic, na które z Fundacji 
Rozwoju Śląska otrzymaliśmy 300 
tys. zł - po 50 tys. zł na każdą świe­
tlicę. Z banku żywnościowego, na 
pomoc socjalną dla najuboższych i 
wielodzietnych rodzin, przekazano 
140 kg ryżu, 604 litry mleka, 170 kg 
makaronu, 500 kg mąki, 78 kg sera 
krojonego oraz 40 kg sera do sma­
rowania. 11 dzieci wyjechało na 
wakacje do Polanicy, 30 seniorów 
skorzystało z wczasów w Nysie i 
Głuchołazach, a 6 osób korzystało 
z leczenia sanatoryjnego. Dla 44 
dzieci zorganizowano wycieczkę w 
Góry Stołowe, a 45 seniorów poje­
chało na wycieczkę w Kotlinę Kłodz­
ką. Zorganizowano również piel­
grzymki do Zlatych Hor i Trzebnicy. 
Ponadto 10 osób otrzymało lekar­
stwa. W imprezie św. Marcina wzię­
to udział 350 dzieci. Warto również 
przypomnieć, że w ubiegłym roku 
obchodzono 15-lecie powstania 
TSKN. Z tej okazji odbył się wielki 

festyn w Szczedrzyku.
Sprawozdanie finansowe przed­

stawił Bernard Materne, a sprawoz­
danie komisji rewizyjnej Elżbieta 
Gwiozda. Po dyskusji i przedsta­
wieniu planu pracy na 2006 r., za­
rządowi udzielono absolutorium. 
Padła propozycja, aby zwiększyć o 
jedną godzinę (z 3 do 4 godz.) na­
ukę języka niemieckiego w szko­
łach, organizować kursy j. niemiec­
kiego oraz prowadzić nabór mło­
dych członków. Imprezy organizo­
wane będą na dotychczasowych 
zasadach. Zaplanowano dalszą 
współpracę z radnymi i burmi­
strzem. Piotr Baron z Niemieckiego 
Towarzystwa Oświatowego w Opo­
lu poinformowało możliwości wysła­
nia w ramach wymiany dwóch 
przedszkolanek na szkolenie do 
przedszkoli w Niemczech. Odbywa­
ją się również szkolenia dla kobiet 
pod nazwą „Opiekunki na rynku pra­
cy”, organizowane przez Niemiec­
kie Towarzystwo Oświatowe, Euro­
pejskie Centrum Edukacyjne oraz 
opolski Ruch Obrony Bezrobotnych. 
Jest to projekt skierowany do kobiet 
zamieszkałych w województwie 
opolskim, zainteresowanych zdoby­
ciem kwalifikacji niezbędnych do 
wykonywania zawodu opiekunki 
dzieci, osób starszych i niepełno­
sprawnych.

Na zakończenie zebrania prze­
wodnicząca TSKN Helga Baron po­
dziękowała wszystkim za przybycie, 
prosząc o dalszą dobrą współpra­
cę.

Jan Niesłony

W Nowej Schodni doroczne ze­
branie wiejskie odbyło się 14 marca.

Sołtys Andrzej Stonoga powitał 
zaproszonych gości: burmistrzów Jana
Labusa i Marka Korniaka, dzielnicowe­
go - st. posterunkowego Sebastiana 
Pawlaka, radnego Horsta Dietricha 
oraz mieszkańców. Przewodniczącym 
zebrania został Ginter Stryczek.

Wywiązała się burzliwa dyskusja, w 
której największym problemem był fatal­
ny stan dróg. Drugą poruszaną sprawą 
był rozpoczęty i niedokończony chodnik. 
Przy tak dużym nasileniu ruchu, stwa­
rza to zagrożenie dla dzieci chodzących 
do szkoły. Inną bolączką są rowy, które 
od wielu lat nie były konserwowane oraz 
plaga wałęsających się bezpańskich 
psów. Problemem mieszkańców są 
sprawy meldunkowe. Jedni figurują w 
spisie meldunkowym jako mieszkańcy

Zebranie wiejskie w Nowej Schodni.

Listonosze też nie lubią zimy

A ludzie ciągle piszą...
Tegoroczne mrozy i śniegi dały 

się we znaki chyba wszystkim. Takiej 
zimy nie pamięta nawet doświadczo­
na listonoszka z tutejszej poczty.

Cały Ozimek tonął w śniegu: - Ja 
szłam pierwsza, a pług jechał za mną I

Dosłownie przecierała szlaki, żeby 
dojść do bloków. Najgorsze były bocz­
ne chodniki.

- Śniegu po kolana, nogi mnie już 
bolały - wspomina listonoszka.

Niektóre chodniki zmieniły się w lo­
dowiska, trzeba było uważać, żeby się 
nie połamać!

- Ja upadku nie miałam, im mniej­
sza zima, tym człowiek się częściej prze­
wracał - żartuje listonoszka.

Teraz jest bardziej ostrożna, nie 
może chodzić szybko. Raz tylko wpadła 
w wielką zaspę.

Tej zimy nie była na zwolnieniu le­
karskim. Uważa, że przyzwyczaiła się do 
złych warunków.

- O moją odporność dba tylko wita­
mina C. Teraz czekam tvlko na wiosnę -

Schodni, inni Schodni Nowej, a pozostali 
Ozimka. Odpowiadali burmistrzowie: co 
do stanu dróg - mieszkańcy będą mu- 
sieli uzbroić się w cierpliwość i pocze-
kać aż do wykonania kanalizacji sani- 
tarno-ściekowej, której budowa jest w 
planie do końca 2007 r.

Dyrektor SP nr 2 Wiesław Miś 
przedstawił funkcjonowanie szkoły: ko­
tłownię wyremontowała spółkę „Enma”. 
Placówka ma dobre wyniki nauczania. 
Jan Labus przekazał mieszkańcom do­
brą wiadomość, że szkole nie grozi li­
kwidacja, a wręcz przeciwnie - w naj­
bliższym czasie przeprowadzony zosta­
nie remont oraz termoizolacja budynku. 
Niebawem do szkoły przyjdą kolejne 
dzieci, gdyż ukończono remont budyn­
ku socjalnego przy ul. Dworcowej, gdzie 
zamieszka 20 rodzin.

Jan Niesłony

Katarzyna Ostaszyn -Motyka

uśmiecha się i wrzuca kolejny list do 
skrzynki.
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Rajcowie robią rachunek sumienia
Co uważasz za największy sukces i porażkę samorządu tej kadencji? Z jakich obietnic wyborczych się wywiązałeś, a z jakich nie - i dlaczego? 

Jak oceniasz prerogatywy samorządu na przykładzie Ozimka? Jak oceniasz współpracę z burmistrzem i pracownikami UGiM? Co uważasz za 
najpilniejsze zadania dla samorządu kolejnej kadencji - jak je realizować? - to niektóre z pytań, jakie zadaliśmy radnym.

Edyta Czaplik:
- W każdej kadencji są sukcesy i 

porażki, w obecnej sukcesów było 
dużo więcej dzięki burmistrzom i ich 
służbom w pozyskiwaniu środków 
pozabudżetowych.

Największym osiągnięciami są:
- ukończenie budowy tak bardzo

oczekiwanej auli w gimnazjum,
- termomodernizacja szkół w 

Szczedrzyku, Grodźcu i Krasiejowie,
- modernizacja oczyszczalni ście­

ków,
- kanalizacja wsi Antoniów, po­

prowadzenie tranzytu sieci Biestrzyn- 
nik - Dylaki,

- inwestycje drogowe w mieście, 
na wioskach zostały częściowo 
wstrzymane w związku z oczekiwa­
niem na budowę kanalizacji,

- zostały przywrócone rocznice 
jubileuszowe w USC, które były znie­
sione w poprzedniej kadencji. Po roz­
mowach z seniorami, którzy zabie­
gali o przywrócenie tych jubileuszy, 
bardzo chcieli pojechać do urzędu i 
osobiście odebrać życzenia od bur­
mistrza. Po mojej interwencji u bur­
mistrza została wyrażona zgoda - 
serdecznie dziękuję jako sołtyska.

IV poprzednich latach można 
było zauważyć więcej inwestycji w 

mieście niż na wioskach, ale ta sytu­
acja poprawiła się, przeznacza się 
większe fundusze na kulturę. IV roku 
2005 wioski otrzymały z FRS pienią­
dze na tworzenie świetlic, zostały 
uruchomione pieniądze gminne z 
programu „Odnowa Wsi”. Dzięki tym 
funduszom możliwy był remont bu­
dynku po byłym SKR z przeznacze­
niem na świetlice wiejską, z czego 
jestem dumna - mieszkańcy Bie- 
strzynnika wreszcie mają swój lokal.

Położono asfalt na ulicy Dobro- 
dzieńskiej co umożliwiło dojazd do 
Łowiska Specjalnego Poliwoda. 
Zmodernizowano oświetlenie ulic na 
energooszczędne oraz postawiono 
kilka punktów świetlnych. Ustawiono 
nowe znaki z nazwami ulic. Wycięto 
drzewa oraz usunięto suche gałęzie 
zagrażające mieszkańcom i obiek­
tom przy drogach gminnych i powia­
towych. Ustawiono kontenery na 
śmieci obok stawów - aby uniknąć

dzikich wysypisk.
Moim wyborcom starałam się nie 

obiecywać niczego, czego nie była­
bym w stanie zrealizować. IV miarę 
możliwości każdego wysłucham i 
każdemu pomagam.

Do zrobienia jest jeszcze wiele 
rzeczy:

- oświetlenie ulic: Cmentarnej, 
Dobrodzieńskiej, Paliwoda, Micha- 
lońska, Dylakowska,

- kanalizacja,
- asfaltowanie dróg po kanaliza­

cji,
- utrzymanie świetlicy i zatrudnie­

nie pracownika w celu jej funkcjono­
wania.

Współpracę z burmistrzem uwa­
żam za bardzo dobrą, potrafię pody­
skutować i dogadać się w każdej 
sprawie, jak również nie mam za­
strzeżeń do pracowników UGiM-są 
bardzo mili, kompetentni.

Manfred Sklorz:
- Jako radny daleki jestem od 

oceny działalności rady wg. Kryte­
riów: sukces - porażka. Podobnie 
podchodzę do pytania o załatwianie” 
dla miejscowości, która reprezentu­
ję. Uważam, że działalność rady win­
na zmierzać w kierunku poprawy 
warunków życia jej mieszkańców (w 
szeroko pojętym znaczeniu) - są 
przecież w naszej gminie wioski, któ­
re nie mają swoich przedstawicieli w 
radzie (Pustków, Mnichu, Chobie), a 
u których - dzięki aktywności sołty­
sów i rad sołeckich oraz mieszkań­
ców - dzieje się wiele dobrego.

Żeby nie powtarzać co w okresie 
działalności obecnej rady i włodarzy 
naszej gminy zostało zrobione, a 
chcąc krótko ocenić działalność rady 
oraz burmistrzów, należałoby przypo­
mnieć miejsce zajęte prze4z naszą 
gminę ogólnokrajowym rankingu a 
oceny tej dokonało grono powszech­
nie uznanych w kraju autorytetów.

Do osiągnięć w mojej ocenie bar­
dzo istotnych należałoby dodać dwie 
sprawy:

I. IV pierwszej mierze dzięki Sta­
rostwu Powiatowemu w Opolu mi 
naszym radnym powiatu, ale również 
w pewnym stopniu dzięki podjętym 
we właściwym czasie przez naszą 
radę oraz burmistrza staraniom oca­
lał nasz szpital.

II. Uniknięcie bezrobocia w na­
szej gminie (poziom płac to odrębna 
sprawa). Tez jest w tym duża zasłu­
ga burmistrza oraz rady, której decy­
zje pozwoliły na działania zmierzają­
ce do minimalizacji tego bolesnego 
zjawiska.

Oczywiście tym momencie nie­
jeden z Czytelników może zarzucić, 
że zmniejszenie nastąpiło dzięki wy­
jazdom do pracy za granicę, ale to 
tylko częściowa prawda. IV zeszłych 
latach wyjazdów było nie mniej co 
teraz, a drugie - w innych gminach 
wyjazdów wcale nie jest mniej, a bez­
robocie dużo, dużo większe.

Do rzeczy najważniejszych, któ­
re nie udało się załatwić mimo wielu 
starań ze strony rady i władz gminy 
oraz dużych obiecanek z zewnątrz, 
w mojej ocenie należy sprawa budo­
wy pływalni.

Reasumując: moim zdaniem oce­
niając jakąkolwiek działalność nale­
ży pamiętać o dwóch porzekadłach:

a) Na tyle krawiec kraje, na ile mu 
materii staje,

b) ile nie robi tylko ten, co nic 
nie robi.

Mając pełną świadomość, że 
mimo tego, iż wielu mieszkańców 

naszej gminy wciąż boleśnie odczu­
wa wiele uciążliwości związanych 
między innymi ze stanem naszych 
dróg, brakiem chodników, złym sta­
nem oświetlenia, akcją zima (odśnie­
żanie, posypywanie) i wieloma inny­
mi wierzę, że nasza społeczność 
sprawiedliwie oceni działalność na­
szej rady oraz gospodarzy naszej 
gminy. A ocena ta już niedługo uwi­
doczni się w postaci wyniku wybo­
rów do rady oraz na burmistrza. Oso­
biście bardzo dobrze oceniam współ­
pracę z burmistrzem oraz z wszyst­
kimi pracownikami urzędu. Słowa 
uznania należą się wszystkim pra­
cownikom urzędu z burmistrzem na 
czele szczególnie za ogrom prac 
związanych z pozyskiwaniem środ­
ków pozabudżetowych, a na tym polu 
osiągnięcia są bardzo duże.

Refleksja: poczytuję sobie za za­
szczyt, że mogę pracować w radzie, 
której wszyscy członkowie zawsze 
(mimo często burzliwych dyskusji, 
sprzeczek i wymiany zdań - najczę­
ściej w ramach komisji), przy podej­
mowaniu decyzji kierowali się do­
brem całej gminy. Słowa uznania kie­
ruję pod adresem przewodniczące­
go naszej rady - za umiejętność rze­
czowego o spokojnego prowadzenia 
posiedzeń.

Za najważniejsze zadania dla 
przyszłego samorządu uważam:

1) kanalizacje poszczególnych 
sołectw (realizacja tego zadania po­
zwoli w przyszłości na pełną moder­
nizację wielu dróg, np. ul. Cegielnia- 
nej w Krasiejowie),

2) szybkie dokończenie zadania

„DINOPARK” (wraz z wszystkimi to­
warzyszącymi mu inwestycjami - in­
frastruktura),

3) kontynuacja prac związanych 
z remontami gimnazjum oraz Domu 
Kultury, które są niejako wizytówka­
mi naszego miasta i służą wszystkim 
mieszkańcom,

4) prowadzenie działań zmierza­
jących do zagospodarowania mająt­
ku gminy i przyciąganie inwestorów,

5) w większym stopniu działania 
zmierzające do poprawy stanu dróg 
- tam, gdzie nie koliduje to z kanali­
zacją,

6) w dalszym ciągu czynienie sta­
rań o pozyskiwanie środków na do­
kończenie budowy pływalni,

7) w większym stopniu wspoma­
ganie działalności różnych stowarzy­
szeń, których działalność bardzo czę­
sto rozsławia daną wioskę, a co za 
tym idzie - gminę. Tu dam za przy­
kład wspaniałe osiągnięcia Towarzy­
stwa Przyjaciół Krasiejowa,

8) w większym stopniu (w miarę 
możliwości) wspieranie poprzez po­
litykę podatkową inne działania (n. 
eksponowanie ich poczynań na ła­
mach naszej gazety samorządowej) 
podmiotów gospodarczych tworzą­
cych miejsca pracy, ale również tych, 
które z własnych środków (często 
wcale niemałych) przyczyniają się do 
tego, że dana wioska staje się ład­
niejsza i bardziej zadbana. I tutaj 
mogę się posłużyć przykładem firmy 
Rajfel, dzięki której „ligi” i obiektów 
sportowych może nam pozazdrościć 
sam Ozimek.



Kolejny wernisaż w Galerii im. Krystyny Gryc

Jej portrety
Wystawa malarstwa Haliny 

Zatwarnickiej zatytułowana „Moje 
pasje”, w marcu i kwietniu pre­
zentowana jest w Galerii im. Kry­
styny Gryc przy Szkole Podsta­
wowej w Szczedrzyku.

Wernisaż z udziałem malarki 
oraz wielu zaproszonych gości od­
był się 2 marca po południu. Autor­
kę prac i jej artystyczne pasje przed­
stawiła opiekunka szkolnej galerii 
Urszula Serafin-Noga.

Halina Zatwarnicka ukończyła 
studium nauczycielskie o kierunku 
plastycznym i technicznym, a na­
stępnie studia techniczne. Pracowa­
ła jako nauczyciel i doradca meto­

Centralne miejsce na wystawie zajął portret Ojca Świętego Jana Pawła II.

dyczny Wojewódzkiego Ośrodka 
Doskonalenia Nauczycieli oraz 
Ośrodka Politechnicznego w Opo­
lu. Jest członkiem Związku Artystów 
Plastyków Polska Sztuka Użytkowa. 
Brała udział w kilku plenerach ma­
larskich krajowych i zagranicznych, 
a swoje prace prezentowała na wy­
stawach poplenerowych oraz indy­
widualnej. Najchętniej tworzy portre­
ty, ale lubi też malować i rysować 
architekturę. Jej malarstwo portre­
towe, to przede wszystkim bardzo 
osobiste portrety najbliższej rodzi­
ny i przyjaciół, wykonane w techni­
ce olejnej. Większość portretowa­
nych osób była obecna na wernisa-

Malarstwo Haliny Zatwarnickiej przedstawiła opiekunka galerii Urszula Sera­
fin-Noga.

żu, toteż goście mogli przekonać się 
nie tylko o fizycznym podobieństwie 
modeli, ale także o głębi psycholo­
gicznej ich olejnych wizerunków. Ar­
tystka zaprezentowała kilkanaście 
portretów, a także rysunki portreto­
we, foto-portrety oraz szkice z bliż­
szych i dalszych podróży. Wystawę 
uzupełniły kompozycje roślinne, za­
projektowane i wykonane przez 
Agnieszkę Gryc - absolwentkę SP 
w Szczedrzyku.

Zgodnie z ponad 10-letnią tra­
dycją szczedrzyckiej galerii, jedną 
ofiarowaną przez artystkę pracę 

rozlosowano wśród uczestników 
wernisażu, a drugą przekazała ona 
na własność szkoły. Tym razem był 
to dar szczególny. Wiedząc o tym, 
że w maju SP w Szczedrzyku otrzy­
ma imię Jana Pawła II, artystka na­
malowała i podarowała szkole por­
tret Ojca Świętego, który na wysta­
wie zajął centralne miejsce. Werni­
saż uświetnili występem muzycz­
nym uczniowie SP w Szczedrzyku, 
a po obejrzeniu wystawy wszyscy 
zostali zaproszeni na poczęstunek 
kawą i ciastem, upieczonym jak za­
wsze przez rodziców uczniów.

J. Dziuban

Zwiastun wiosny
Wawrzynek wilczełyko to ob­

jęty w naszym kraju ścisłą ochro­
ną krzew, który należy do jednych 
z najwcześniej kwitnących na 
wiosnę roślin.

Posiada grube, wyprostowane 
gałązki, osiągające półtora metra 
wysokości. Kiedy zima jest łagod­
na, już w lutym zakwitająjego małe, 
pojawiające się na kilka tygodni 
przed liśćmi, czteropłatkowe kwia­
ty. Są one różowe, fioletowe, cza­
sami białe, o przyjemnym, hiacyn­
towym, intensywnym zapachu. 
Przyciągają nim owady z długimi 
trąbkami, m.in. motyle. Dopiero w 
fazie pełnego rozkwitu zaczynają 
rozwijać się liście. Niestety, obecna 
zima nie należy do łagodnych i kwia­
tów wawrzynka jak na razie szukać 
można na próżno. Pomimo tego, że 
dla ludzi roślina jest trująca, nie 
szkodzi ona owadom. W czerwcu i

lipcu dojrzewająjaskrawoczerwone, 
lśniące owoce wielkości ziarna gro­
chu. Jagody te obok kory, są naj­

bardziej trującą częścią rośliny. Stąd 
też niestety często dochodzi do za­
truć wśród dzieci, które zjadają owo­
ce zwiedzione ich pięknym wyglą­
dem. Kończy się to na ogół tragicz­
nie, bowiem wilczełyko zawiera tru- 
jące substancje (dafnetoksynę i me- 
zereinę), po spożyciu których do­
chodzi do uszkodzenia nerek, cen­
tralnego systemu nerwowego i ukła­
du krążenia. Typowe objawy zatru­
cia jego owocami, to wymioty i krwo­
toki. W każdym przypadku zatrucia 
wawrzynkiem potrzebna jest na­
tychmiastowa pomoc lekarska.

Wawrzynek rośnie głównie w 
cienistych lasach liściastych i mie­
szanych w miejscach podmokłych. 
Na terenie gminy Ozimek występu­
je pojedynczo w okolicach Grodź- 
ca, Krasiejowa i Krzyżowej Doliny. 
Niestety jego piękne, wczesnowio­
senne, wonne kwiaty kuszą swym 

urokiem i stąd też są chętnie zry­
wane dla przyozdobienia domu po 
smutnej zimie. Nie sprzyja to oczy­
wiście dalszej egzystencji wawrzyn­
ka w naszych lasach. Nasz świat z 
każdą ginącą rośliną, z każdym wy­
marłym zwierzęciem staje się coraz 
uboższy. Dajmy więc spokój jego 
pięknym kwiatom, niech sobie kwit­
ną, pachną i dają pożywienie owa­
dom.

Jak większość roślin trujących 
wawrzynek wilczełyko używany jest 
też w medycynie ludowej, ale tylko 
zewnętrznie, przy podrażnieniach 
skóry i w leczeniu gośćca. W bólach 
reumatycznych związywano gałąz­
kami wawrzynka nogi pod kolana­
mi i ręce w nadgarstkach. Natomiast 
okłady z jego świeżej kory stosowa­
ne były po ukąszeniu żmii.

Tekst i foto: Krzysztof Spałek



gminne i szkolne

ZTW „CHORUS” na Mistrzostwach Polski Wieczór z poezją religijną

Krok od „pudła” Udana inauguracja
26 lutego w lokalu „U Lidki” w Krasiejowie odbył się pierwszy wie­

czór poezji o treści religijnej, zorganizowany przez kierowniczkę biblio­
teki Caritasu Czesławę Golę.

ZTW „CHORUS” reprezentował Miasto i Gminę Ozimek na 
Mistrzostwach Polski Dance Show i Jazz Dance, które odbyły się w 
Siedlcach w dn. 25 - 26 lutego br.

Zespół z Ozimka na scenie.

Zespół zaprezentował 6 chore­
ografii w stylu dance show w trzech 
kategoriach wiekowych.

Największy sukces odniosła 
grupa dziecięca (do lat 11). W kate­
gorii mini formacje show dzieci 
Zespół zajął VI miejsce za wykona­
nie choreografii „Słonie w składzie 
porcelany” (nr startowy 218), a w 
solo show dziewczynki ANNA ZIĘ­
BA z ukuadem „Morska przygoda” 
(nr startowy 201) dotarua do " fi- 
nauu.

W kategorii juniorzy solo show 
dziewczęta (12-15 lat) AGATA KO­

Mażoretki pojadą na mistrzostwa świata

„Beta” do Eidhoven
15-16 stycznia br. na zaproszenie prezydenta NBTA(National Baton 

Twirling Association) Henry Brunnekreeft’a na rozmowy pojechał 
prezes Stowarzyszenia Mażoretek Polskich - dyrektor OKIS w Ozimku 
Stanisław Rewieński.

Uzgodniono wstąpienie 
SMTICHP (stowarzyszenia mażo­
retek) do struktur NBTA i nomino­
wano reprezentację Polski na Mi­
strzostwa Świata. Podstawą za­
kwalifikowania były wyniki osią­
gnięte na Mistrzostwach Polski 
Mażoretek, które odbyły się w Ozim­
ku w maju ubiegłego roku. Mażo­
retki BETA z Ozimka w „batonach” 
zdobyły v-ce mistrzostwo Polski a 
w „pom pom” nasze dziewczyny były 
mistrzyniami Polski i to zadecydo­
wało, że to właśnie one będą wal­
czyć w gronie najlepszych drużyn 
krajów Europy jak i Stanów Zjed­
noczonych i Kanady.

Mistrzostwa Świata odbędą się 
w dniach 12-16 kwietnia. Repre­

ŁODZIEJCZYK (nr startowy 83) z 
ukuadem „Pajrk” dotarua do " fi- 
nauu.

Zespół na Mistrzostwach za­
prezentował się też w kategorii ju­
niorzy show duety (nr startowy 104) 
w układzie „W morskich głębinach” 
(Agata Kołodziejczyk i Magdalena 
Staś) oraz w kategorii show senio­
rzy (powyżej 15 lat): solo kobiety (nr 
startowy 7) Weronika Gnyszka w 
układzie „Dzika pasja” i mini forma­
cje (nr startowy 54) „Dziewczyna i 
róża”.

zentacja jedzie w składzie: Magda 
Bejm, Joanna Blozik, Katarzyna 
Cieśla, Karolina Kawalec, 
Agnieszka Kuśmierz, Anna Hada- 
sik, Mariola Dąbek, Sandra Mien- 
tus, Jola Świdzińska, Joanna An­
tosz, Aleksandra Bożyczko, Mi­
chalina Stonoga, Katarzyna La- 
bus.

Wyjeżdżają z Ozimka 11.04 
wczesnym rankiem, a powrócą w 
drugi dzień Świąt Wielkanocnych. 
Jadą ze swoją instruktorką Stellą 
Fajer i dyrektorem OKIS w Ozimku. 
Ten wyjazd ma również kapitalne 
znaczenie dla samego Ośrodka, w 
którym w najbliższym czasie może 
być utworzone m.in. Centrum Szko­
lenia Mażoretek Europy.

W recytacjach wzięło udział 19 
osób. Autorami recytowanych wierszy 
byli: niedawno zmarły ks. Jan Twar­
dowski, Julian Tuwim oraz Leopold 
Staff. Imprezę prowadziła uczennica 
trzeciej klasy gimnazjum Wioletta Ja- 
gos. Dwuosobowe jury, w składzie: 
Małgorzata Kulik i Patrycja Szczer- 
bińska-Grund, po przesłuchaniu 
wszystkich uczestników konkursu, 
przyznało pierwsze miejsce Janinie 
Słowik, drugie Damianowi Baturo- Jan Niesłony

Laureaci konkursu piosenki religijnej w Krasiejowie.

Walentynki w SP Antoniów

Poczta od serca
14 lutego w SP w Antoniowie 

obchodziliśmy walentynki, które 
na stałe wpisały się w jej tradycję.

Tego dnia klasa V wystąpiła w pro­
gramie artystycznym przygotowanym 
przez Annę Maciak. Młodzi artyści 
wykonali sztukę - „Romeo i Julia” W. 
Szekspira. Przypomnieli wszystkim ge­
nezę Święta Zakochanych, deklamo­
wali wiersze oraz śpiewali piosenki.

Samorząd Uczniowski (pod opieką Opiekun SU - J. Gottwald

wi, a trzecie Jakubowi Kabutowi
Uczestnicy otrzymali dyplomy oraz na­
grody książkowe i upominki. Nagrody 
książkowe zostały ufundowane przez 
ks. Wolfganga Globischa. Na spotka­
nie przybył również proboszcz parafii 
w Krasiejowie ks. Alojzy Malcherek 
oraz przełożona klasztoru siostra 
Monika z siostrą Judytą Siostra 
Monika opowiadała o swojej 25-letniej 
pracy misyjnej w Kamerunie.

Jolanty Gottwald) zorganizował 
„pocztę walentynkową”. Pomoc zaofe­
rowali ochotnicy z klasy VI, którzy przy­
gotowali skrzynkę na listy oraz spraw­
dzili się w roli listonoszy.

„Poczta walentynkowa” cieszyła 
się dużym zainteresowaniem, a 
uczniowie naszej szkoły chętnie wy­
syłali walentynki oraz z nadzieją cze­
kali na „listonoszy walentynkowych”.



szkolne i

O Pradze i Warszawie w językach europejskich Spotkanie autorskie z Grzegorzem Kasdepke

Walczyli w
Dwie drużyny językowe: angliści - 

Aleksandra Bednarek, Aleksandra 
Pertkiewicz, Justyna Sojka i Szymon 
Szabat oraz germaniści - Jonasz Bo­
rowski, Katarzyna Feliks, Łukasz Pa­
nicz i Anna Zyla z Zespołu Szkół w 
Ozimku, pojechały 9 marca do czeskie-

Uczestnicy konkursu językowego w Rymarovie.

go Rymarova, aby wziąć udział w kon­
kursie wiedzy o Pradze. Jednocześnie 
młodzież partnerskiej szkoły PRIMA ry­
walizowała między sobą w konkursie 
wiedzy o Warszawie - również w języ­
kach angielskim i niemieckim.

Spośród uczniów Zespołu Szkół 
największą wiedzą o Pradze wykazały 
się: Justyna Sojka w języku angiel-

' Ze strony czeskiej konkurs przygo­
towały Luba Prikazka i Jarka Hnato- 
va, a z polskiej: Anna Piechaczek, Ju­
styna Mocny oraz Wiesława Grecko- 
Wajs. Za organizację konkursu odpowia­
dała dyrekcja szkoły Prima w Rymaro- 
vie, której serdecznie dziękujemy za 
gościnność i wspaniałą atmosferę.

W. Grecko-Wajs

Ogólnopolski Konkurs Recytatorski

Wyróżnienie dla licealistki
Uczniowie Zespołu Szkół w Ozim­

ku od wielu lat biorą udział w Ogól­
nopolskim Konkursie Recytatorskim, 
zdobywając laury na poszczególnych 
etapach - od szkolnego do woje­
wódzkiego.

W tym roku swoje umiejętności pre­
zentowały dwie uczennice Liceum Ogól­
nokształcącego. W etapie miejsko-gmin­
nym, zorganizowanym w Domu Kultury 
w Ozimku, Maria Spoina i Justyna 
Sojka z kl. I B zajęły odpowiednio miej­
sca II i III. Tym samym zakwalifikowały

Rymarovie
skim i Anna Zyla w języku niemiec­
kim. Reprezentanci gospodarzy, którzy 
zdobyli najwięcej punktów w konkursie 
wiedzy o Warszawie, to Barbora Nepo- 
zitkova i Vojtek Kożuch. Zwycięzcy 
oraz uczestnicy konkursu otrzymali 
dyplomy oraz upominki.

się do etapu rejonowego, który odbył się 
17 lutego w Domu Kultury w Strzelcach 
Opolskich. Rywalizując z 30 uczniami 
liceów z Kędzierzyna-Koźla i Strzelec 
Op., Maria Spoina otrzymała dyplom - 
wyróżnienie i nagrodę książkową. Mamy 
nadzieję, że powtórzy ona sukcesy ab­
solwentki ZS Mireli Kaczmarek, która 
co roku zdobywała wyróżnienia, bądź 
zajmowała czołowe miejsca w Ogólno­
polskim Konkursie Recytatorskim.

Książki i bawią
co rusz wybuchał gromki, szczery śmiech dzieci z klas drugich i trzecich.

16 lutego 2006 roku od godziny 9 rano w sali kameralnej Domu Kultury

Przybyły one na spotkanie autor­
skie z Grzegorzem Kasdepke - auto­
rem książek dla młodszej grupy czy­
telników. Humor to znak rozpoznaw­
czy twórczości gościa zaproszonego 
do naszego miasta przez Miejską i 
Gminną Bibliotekę Publiczną w Ozim­
ku. Pomimo młodego wieku Grzegorz 
Kasdepke może poszczycić się boga­
tym dorobkiem pisarskim: stworzył kil­
kanaście książek dla dzieci, z czego 
kilka otrzymało prestiżowe wyróżnie­
nia m.in. Nagrodę Literacką im. Kor­
nela Makuszyńskiego oraz Nagrodę 
Edukacja XXI wieku . Jego prace nie 
tylko bawią, ale przede wszystkim 
uczą, np. wyjaśniają znaczenie popu­
larnych związków frazeologicznych 
typu mieć muchy w nosie czy też przy­
bliżają zasady dobrego zachowania.

Autor bardzo dowcipnie przedsta­
wiał swoje książki, zachęcał do czyta­

24 czerwca - urodziny Zespołu Szkół

Spotkajmy się po latach
Zespół Szkół w Ozimku obchodzi w tym roku swoje 60 - lecie ist­

nienia.
Dyrekcja wraz z gronem pedagogicznym postanowiła w jakiś sposób 

uczcić to Święto. Pomysłów było bardzo wiele, rodziły się, modyfikowały, aż 
w końcu przybrały kształty. Będzie to festyn - piknik połączony z dniem otwar­
tym Szkoły.

Dyrekcja pragnie przygotować różnorodny program imprez z udziałem 
uczniów, nauczycieli oraz absolwentów, którzy są animatorami życia kultu­
ralnego w naszym miasteczku.

Nie wystarczą jednak tylko dobre chęci - potrzebne są także środki pie­
niężne, gdyż koszty związane z organizacją przeszły oczekiwania Szkoły. 
Organizatorzy zwrócili się już o pomoc do Pana Burmistrza oraz Starosty 
opolskiego. Prosi się także o wsparcie sponsorów - prezesów i właścicieli 
firm działających na terenie naszej Gminy. Zespół Szkół ma nadzieję, że 
pomogą odbyć tę wspaniałą sentymentalną podróż do szkolnych lat!

Wszelkich informacji udziela: sekretariat i dyrekcja ZS pod nr tel. 
4436-400,4436-450,4651-918.

My także będziemy na bieżąco śledzić dalsze etapy przygotowań.

Joanna Puzik

nia i korzystania z bibliotek oraz od­
powiadał na liczne pytania dzieci. Mło­
dzi czytelnicy byli zainteresowani 
warsztatem pisarskim, lecz także bar­
dziej osobistymi sprawami jak hobby, 
podróże czy wspomnienia z dzieciń­
stwa i lat szkolnych. Oczywiście po 
spotkaniu pisarz cierpliwie rozdawał 
autografy. Na pamiątkę pobytu w 
Ozimku gość otrzymał książkę „Kra- 
siejów. Sensacyjne odkrycia triaso­
wych pra- dinozaurów.” Okazało się, 
że był to strzał w dziesiątkę, gdyż 
Grzegorz Kasdepke jak i jego syn Kac­
per słyszeli o tych odkryciach i mają 
w planach odwiedzenie wykopalisk.

Książki Grzegorza Kasdepke są 
dostępne w Oddziale dla Dzieci i Mło­
dzieży oraz w filiach Miejskiej i Gmin­
nej Biblioteki Publicznej w Ozimku. Za­
praszamy!

Jolanta Rogowska

Maria Burda

Recytatorki z LO w Ozimku - Maria Spoina i Justyna Sojka.
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Metamorfoza
To wydarzenie miało miejsce kil­

ka lat temu, gdy byłem jeszcze dzie­
więcioletnim chłopcem. Zwierzęta 
towarzyszyły mi od dnia moich na­
rodzin. W końcu mieszkałem na wsi. 
Ale ja nigdy ich nie lubiłem. Tylko z 
przyrody miałem słabe oceny. Byłem 
specjalistą od wszelkich rodzajów 
drzew i krzewów, ale jeśli chodziło o 
świat zwierzęcy- nigdy nie uważałem 
na lekcjach.

Każde popołudnie spędzałem w le- 
sie. Oczywiście, jeśli musiałem się po­
uczyć, odkładałem codzienne spacery 
na później. Ale uczenie się nie paso­
wało do mnie. Miałem doskonałą pa­
mięć. To dlatego po naganie pisałem 
sprawdziany z każdego działu z przy­
rody na piątki. Tego dnia wolny czas 
mogłem poświęcić na swoje hobby. Co 
prawda miałem napisać wypracowanie 
z polskiego, ale skończyłem je już trzy 
dni temu. Zjadłem obiad i czym prędzej 
udałem się do lasu. Szukałem swoje­
go ulubionego dębu. Kiedy go znala­
złem, zauważyłem, że na moim pieńku 
po ściętym drzewie tego samego rodza­
ju siedzi mała, ruda wiewiórka i spoży­
wa orzech. Zdenerwowałem się, ponie­
waż uważałem, iż tylko ja mogę na nim 
siedzieć i żaden zwierzak nie będzie 
wykorzystywał mojego miejsca jako ja­
dalni. Czym prędzej sięgnąłem po ka­
mień, który leżał na ziemi i rzuciłem nim 
w wiewiórkę. Zadowoliłem się, bo ona 
uciekła i zostawiła swój posiłek. Urwa­
łem dębowy listek, usiadłem na pieńku 
i zacząłem bawić się „zielonym wachla- 
rzykiem”-jak w myślach nazywałem li­
ście. Zacząłem rozmyślać o mojej pra­
cy pisemnej z języka polskiego. Miała 
ona temat: „Czy ludzie wykorzystują 
zwierzęta i czy mają do tego prawo. 
Podaj przykłady.” Nie wiadomo dlacze­
go na wszystkich lekcjach musieliśmy 
rozmawiać właśnie o tym. Na rachun­
kach: Ile zwierząt zostało skrzywdzo­
nych przez ludzi? Na historii: Wykorzy­
stywanie zwierząt w starożytności i śre­
dniowieczu. Można było zwariować. 
Kiedy pani historyczka zapytała mnie, 
co myślę o niesprawiedliwym traktowa­
niu zwierząt (była nowa w naszej szko­
le i nie wiedziała, że otrzymałem naga­
nę zapytany o to samo), odpowiedzia­
łem, że ludzie mają pełne prawo do ta­
kich czynów, ponieważ w prehistorii nie 
było zwierząt domowych, a przodkowie 
żyli. W starożytności i średniowieczu 
nie było obór i chlewów, toteż świnie i 
kury mieszkały w chatach razem z ludź­
mi, czyli wykorzystywały ich. Cała kla­
sa zamilkła, a nauczycielka rzuciła mi 
mordercze spojrzenie i wykorzystując 
grobową ciszę skomentowała moją wy­
powiedź. Według niej to, co powiedzia­
łem było okropne, a ja jestem bez ser­
ca i mam średniowieczne poglądy na 
te sprawy. Na szczęście nie zaprowa­
dziła mnie do dyrektora. Od tej pory mu­
siałem udawać, że zmieniłem swoje 
zdanie i kłamać, zarówno pani od hi­
storii, jak i w wypracowaniu.

Teraz jednak mogłem obserwować

przyrody. Chciałem świetnie wypaść, 
ponieważ ogłoszono konkurs wiedzy 
drzewach. Z zamyślenia wyrwał mnie 
szelest liści. To kilka saren chodziło i 
szukało pożywienia. Zachowywałem 
się tak cicho, że nie zauważyły moje 
obecności. Poczułem niezwyciężoną 
chęć wystraszenia ich. Pomyślałem, że 
może zacznę uderzać kamieniem o 
kamień, ale ten pomysł wydawał mi się 
zbyt prostacki. Poczekałem aż sarenki 
zbliżą się na tyle, aby mnie zauważyć. 
Delikatnie je zawołałem, pokazałem 
świeżo zerwaną kępę trawy. Bardzo 
ostrożnie podeszły do mnie. Z począt­
ku nie wiedziały, czy mogą mi zaufać. 
W końcu były tak blisko, że mogłem je 
dotknąć. Powoli wyciągałem ręce, aby 
je pogłaskać. Gdy byłem już przy ich 
głowach, z całej siły klasnąłem w dło­
nie. Ależ poczułem satysfakcję, kiedy 
przestraszone wbiegły w ciemny, gęsty 
bór. Nie mogłem się już skupić. Spoj­
rzałem w niebo i zauważyłem chylące 
się ku zachodowi słońce. Musiałem 
wracać do domu. Tam opowiedziałem 
wszystko swoim rodzicom, a oni spoj­
rzeli smutno najpierw na siebie, potem 
na mnie i nic nie powiedzieli. Kazali tyl­
ko iść spać. Oczywiście, żaden z mo­
ich kolegów się o tym nie dowie. Nagle 
zdałem sobie sprawę, dlaczego nie 
opowiem mojej przygody nikomu. Nikt 
nie chciał się ze mną kolegować, a tym 
bardziej przyjaźnić. Nikt nie chciał mnie 
znać. Byłem powietrzem. Nie wiedzia­
łem, dlaczego tak jest. Zresztą co mnie 
to obchodziło. Nie przejmowałem się 
brakiem znajomych. Poza tym, uważa­
łem, że to oni nie wiedzą co tracą. Umy­
łem się i położyłem spać. Gdy zasną­
łem, śniła mi się moja leśna przygód. 
Miałem wiele takich przygód. Jednak 
w pamięci szczególnie utkwiła mi jed­
na. Wszystko zaczęło się od kłótni z 
chłopakiem z mojej klasy. Pewnego 
razu przyniósł do szkoły swoją świnkę 
morską. Pan od przyrody był zadowo­
lony, tak samo jak dziewczyny i jego 
koledzy. Natomiast ja byłem w złym 
humorze. Godzinę wcześniej odpytano 
mnie, a ja nic nie umiałem. Łatwo prze- 

rodzie wybiegłem na dwór. Na ławce 
siedział właściciel świnki. Podszedłem 
do niego i zapytałem, czy wie dlacze­
go rasa świnek morskich właśnie tak 
się nazywa. On nic nie odpowiedział. 
Ja z przekąsem odpowiedziałem, że 
dawno temu te zwierzęta napędzały 
statki i szybko umierały. W końcu król 
morskiego kraju rozkazał, aby zrezy­
gnować z takiego sposobu napędzania 
statków, ponieważ już niedługo może 
zabraknąć przedstawicieli tej rasy. Je­
dynie na pamiątkę nazwano je świnka­
mi (ponieważ przypominały miniaturo­
we świnie) morskimi. Chłopak chyba nie 
znał się na żartach, bo od razu pobiegł 
po dyrektora szkoły. Ten wezwał moich 
rodziców. Zostałem zawieszony w pra­
wach ucznia. W domu czekała na mnie 
awantura. Byłem tak zdenerwowany, że 
trzasnąłem drzwiami i uciekłem do lasu. 
Długo wędrowałem bez celu. Nie chcia- 
ło mi się znowu iść pod dąb. „Że też 
musiano mnie zawiesić od razu na po­
czątku roku szkolnego” -pomyślałem.

Nagle zauważyłem zbiorowisko 
grzybów. Były tam kurki i podgrzybki, 
rydze i maślaki. Ale rosły jeszcze nie 
znane mi odmiany. Miały pomarańczo­
wy kapelusz z brązowymi i fioletowymi 
plamkami. Zauważyłem też, że prowa­
dzą one dalej, w głąb lasu. Zaintereso­
wany nową rośliną podążyłem ich śla­
dem. Długo maszerowałem. Nie wie­
działem, która godzina, ponieważ gę­
ste drzewa zasłaniały słońce. Zapatrzo­
ny w niebo, poczułem, że osuwam się 
w dół. Ostatnie co wtedy zapamiętałem, 
to potworny ból z tyłu głowy. Kiedy się 
obudziłem, zobaczyłem poruszające 
się korony drzew. Z początku myślałem, 
że jeszcze nie do końca się obudziłem. 
Jednak uczucie ruchu nie znikało. Wte­
dy coś zaczęło mnie drapać w szyję. 
Powoli odwróciłem głowę. Leżałem na 
grzbiecie wilka! Byłem tak bardzo zmę­
czony. W dodatku jakiś zły zwierzak 
niósł mnie niewiadomo dokąd. Spojrza­
łem w niebo i zasnąłem. Gdy podnio­
słem powieki, nad sobą ujrzałem trzy 
pary oczu. Gwałtownie zerwałem się. 
Nie miałem dokąd uciec. Dopiero teraz 
zauważyłem sarny i zające. Każdy 
zwierzak przyniósł trochę czegoś do je­
dzenia. Otrzymałem nie tylko orzechy, 
ale także jagody i maliny. Sięgnąłem po 
owoce. Były przepyszne. Ktoś podsu­
nął mi też liść pełen czystej, źródlanej 
wody. Łapczywie chwyciłem go i wypi­
łem całą zawartość. Wtedy zauważy­
łem kto przyniósł mi napój. Była to sar­
na, którą kiedyś wystraszyłem. Pozna­
łem ją, bo miała bliznę nad głową. To 
pamiątka zostawiona przez mnie. Nie 
mogłem uwierzyć, że mimo tego 
wszystkiego co ją z mojej strony spo­
tkało, miała odwagę zbliżyć się do mnie 
i mi pomóc. Wtedy spostrzegłem rany 
moich wybawców.. Jeden wilk miał ślad 
po uderzeniu dużym kamieniem. Zając 
nie widział na jedno oko. Takich zwie­
rząt było więcej. Wszystkie skrzywdzi­
łem ja. Zrobiło mi się przykro. Nie mo­
głem sobie wyobrazić, jak wielkim mu- 

się poruszyć, ale poczułem ból poniżej 
kolana. Spadając, musiałem uderzyć o 
kamień. Po nodze ściekała krew. Rudy 
lis podszedł do mnie i zlizał ją. Jakieś 
inne zwierzątko przyniosło leczniczy 
liść i przyłożyło go do mojej rany. Nie 
mogłem dłużej znieść tego, co działo 
się w moim wnętrzu. Rozpłakałem się, 
nie potrafiłem ukrywać swoich uczuć. 
Przeprosiłem wszystkie zwierzęta i mia­
łem wrażenie, że one mnie zrozumiały 
i wybaczyły mi. Już nie obawiały się 
krzywdy z mojej strony. Podeszły do 
mnie i usiadły obok. Siedzieliśmy tak 
do późna. W końcu wszyscy zasnęli­
śmy. Następnego ranka znów czekały 
na mnie jagody i inne leśne owoce. Tym 
razem jadłem je i jednocześnie przytu­
lałem małą sarenkę. Próbowałem rów­
nież chodzić. Pomagały mi w tym zwie­
rzęta. Przeżyłem tak kilka dni. Kiedy 
rana się zagoiła, chciałem wrócić do 
domu. Podążyłem więc za wilkami, któ­
re dobrze znały te okolice. Wędrowali­
śmy cały dzień, ponieważ nie do końca 
jeszcze wyzdrowiałem. Zasnąłem, 
przytulony do ciepłego, wilczego futra. 
Następnego dnia poszliśmy dalej. Na­
potkaliśmy jednak przeszkodę w posta­
ci dość głębokiego strumienia. Przy­
wódca watahy pozwolił usiąść mi na 
swoim grzbiecie. Tak dotarliśmy do 
mojego dębu. Czym prędzej zeskoczy­
łem z wilka i pobiegłem w stronę domu. 
Za mną udały się sarny i wilki. Będąc 
na skraju lasu zobaczyłem mojego tatę, 
siedzącego na ganku. Teraz byłem 
pewny, że wróciłem do swoich stron Z 
dala krzyczałem do ojca. On nie mógł 
uwierzyć w to, co widział. Zawołał moją 
mamę. Razem cieszyli się i płakali na 
przemian. Kiedy zobaczyli, że przysze­
dłem ze zwierzętami byli bardzo zdzi­
wieni. Opowiedziałem im cała historię. 
Okazało się, że przez cztery dni szu­
kało mnie całe miasto, ponieważ tak 
długo przebywałem w lesie. Zbliżał się 
wieczór i moja matka przyniosła jedze­
nia dla zwierząt, które wkrótce potem 
odeszły.

Następnego ranka wybrałem się do 
szkoły. Przeprosiłem właściciela świn­
ki morskiej, dyrektora, pana od przyro­
dy i nauczycielkę historii. Od tego dnia 
miałem wielu przyjaciół, którzy uwiel­
biali wizyty saren i zajęcy. Zawsze też 
w moim domu musiało być jakieś zwie­
rzę. Gdy skończyłem studia, założyłem 
zoo. Są w nim najróżniejsze zwierzęta. 
Jednak nikt nie krzyczy na nie. Ludzie 
chętnie odwiedzają moje ogrody zoo­
logiczne na całym świecie, ponieważ 
mogą w nich zobaczyć naturalne śro­
dowiska zwierzaków, które staramy się 
starannie odtwarzać.

Katarzyna Rzepka

Obszerne fragmenty pracy, któ­
ra zdobyła nagrodę na VII Wojewódz­
kim Konkursie Literacko - Plastycz­
nym „Zwierzaki”, zorganizowanym w 
2005 roku przez Polski Związek Ło­
wiecki i PSP nr 1 w Ozimku. Tytuł
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Koszykówka mężczyzn

Na trzecim miejscu
Koszykarze występujący w lidze wojewódzkiej seniorów zakończyli 

rozgrywki sezonu 2005/2006.

Koszykarze ZS Ozimek grali w lidze wojewódzkiej seniorów.

był 2 pkt; Andrzej Pytel: grał w 1 me- prowadził drużynę we wszystkich me­
czu; Piotr Bąk: grał w 5 meczach, zdo- czach.
był 10 pkt, w tym 2x3 pkt, jako trener

W drugiej rundzie, rozegranej na przełomie lutego i marca, padły następujące 
rezultaty:

Koszykarze występujący w lidze 
wojewódzkiej seniorów zakończyli 
rozgrywki sezonu 2005/2006.

W obydwu rundach spotkań druży­
na ZS Ozimek rozegrała 8 meczów, od­
nosząc 4 zwycięstwa i doznając 4 pora­
żek, co pozwoliło jej zająć trzecie miej­
sce w tabeli. Zespół zakończył sezon z 
dorobkiem 12 punktów (stosunek koszy 
619-673).

StatystykLzawQdników_ZS..Ozimek:

Andrzej Gruszka: grał w 7 me­
czach, zdobył 196 pkt, w tym 19 x 3, 
średnia 28 pkt/mecz; Mariusz Mielnik:

grał w 8 meczach, zdobył 122 pkt, w tym 
16x3, średnia 15 pkt/mecz; Dominik 
Krzyś: grał w 8 meczach, zdobył 85 pkt, 
średnia 11 pkt/mecz; Mateusz Krzyś: 
grał w 7 meczach, zdobył 83 pkt, śred­
nia 12 pkt/mecz; Radosław Kozłowski: 
grał w 7 meczach, zdobył 67 pkt, w tym 
9x3, średnia 10 pkt/mecz; Andrzej 
Szymczak: grał w 7 meczach, zdobył 26 
pkt, w tym 1x3 pkt; Lesław Błahuta: 
grał w 4 meczach, zdobył 14 pkt, w tym 
2x3 pkt; Dariusz Urbaniak: grał w 6 
meczach, zdobył 8 pkt; Krzysztof Kel­
ler: grał w 5 meczach, zdobył 6 pkt; Łu­
kasz Kosowski: grał w 5 meczach; 
Mateusz Słupik: grał w 2 meczach, zdo­

6 kolejka - 4.02.2006
MMKS K.- Koźle - BC Orbiliusz Brzeg 50-120
ZS Ozimek - AZS PWSZ Nysa 79-87
MKS Strzelce Op. pauza

7 kolejka - 11.02.2006
AZS PWSZ Nysa- MMKS K.-Koźle 88-52
MKS Strzelce Op. - ZS Ozimek 79-82
BC Orbiliusz Brzeg pauza

8 kolejka - 18.02.2006
ZS Ozimek - BC Orbiliusz Brzeg 75-105
MKS Strzelce Op. - AZS PWSZ Nysa 45-101
MMKS K.-Koźle pauza

9 kolejka - 25.02.2006
BC Orbiliusz Brzeg - AZS PWSZ Nysa 79-57
MMKS K.-Koźle - MKS Strzelce Op. 79-77
ZS Ozimek pauza

10 kolejka -4.03.2005
MKS Strzelce Op. - BC Orbiliusz Brzeg 58- 100
ZS Ozimek - MMKS K.-Koźle 76- 70
AZS PWSZ Nysa pauza

Końcowa tabela po 10 kolejkach spotkań:

1. BC Orbiliusz Brzeg 8 16 +302
2. AZS PWSZ Nysa 8 16 +231
3. ZS Ozimek 8 12 -54
4. MMKS K.-Koźle 8 10 -239
5. MKS Strzelce Op. 8 8 -240

BC Orbiliusz Brzeg i AZS PWSZ Nysa rozegrają jeszcze dwa mecze o mi­
strzostwo ligi. Pozostałe drużyny zakończyły rozgrywki.

Niepewni jutra
Rozmowa z trenerem drużyny ZS Ozimek Piotrem Bąkiem.

- Trzecie miejsce w lidze woje­
wódzkiej seniorów to sukces, czy 
porażka?

- Zważywszy, że ZS Ozimek ma 
najsłabsze zaplecze i najmniejszy bu­
dżet ze wszystkich drużyn uczestniczą­
cych w rozgrywkach, zajęcie trzeciego 
miejsca jest osiągnięciem drużyny, któ­
ra pierwszy raz wystartowała w lidze 
seniorów. Zespół nie ma zaplecza klu­
bowego, a o wynikach zadecydowało 
zgranie zawodników, z których więk­
szość gra w kosza regularnie od czte­
rech lat - wcześniej w juniorach Zespo­
łu Szkół. Sukces nie przyszedł więc od 
razu. Za wkład wniesiony w osiągnięcie 
tego wyniku dziękuję całej drużynie, a 
w szczególności jej najsilniejszym punk­
tom: kapitanowi Andrzejowi Gruszce 
(najskuteczniejszy zawodnik), niezastą­
pionym w walce pod tablicami braciom 
Dominikowi i Mateuszowi Krzyś, najbar­
dziej doświadczonemu Radkowi Ko­
złowskiemu, którego mądra i skuteczna 
gra nieraz pozwalała na wygranie w koń­

cówkach spotkań oraz Mariuszowi Miel­
nikowi, który zrobił największe postępy. 
Spore postępy poczynił też Andrzej 
Szymczak, a wzmocnieniem drużyny w 
trakcie sezonu było dołączenie do niej 
Dariusza Urbaniaka.

- W jaki sposób, bez zaplecza klu­
bowego, funkcjonuje wasza drużyna?

- Nasz udział w rozgrywkach możli­
wy był tylko dzięki darowiznom sponso­
rów, którzy w zamian mieli reklamy na 
strojach zawodników: PGKiM, ELSTE- 
EL, SZOA. Wspomagali nas również: 
Ośrodek Kultury i Sportu, burmistrz 
Ozimka oraz dyrekcja Zespołu Szkół, a 
mecze rozgrywaliśmy w hali sportowej 
dawnego OSIR - obecnie „Sport-Cen- 
trum” w Ozimku. Naszym sponsorom 
oraz wszystkim, którzy pomagali mi w 
przygotowaniu i przeprowadzeniu spo­
tkań, składam serdeczne podziękowa­
nia.

- Czy zespół wystartuje również 
do następnego sezonu?

- Czy tak się stanie, zależy od dwóch 

czynników. Pierwszym są środki na dzia­
łalność - i tu mam nadzieję na dalszą 
pomoc sponsorów, gminy oraz Ośrodka 
Kultury i Sportu w Ozimku, także po­
przez ewentualne włączenie drużyny do 
OKiS. Drugi - to czy w Ozimku będzie 
gdzie grać w koszykówkę. Hala „Sport- 
Centrum” nie spełnia wymogów wymia­
rowych, a parkiet jest totalnie wyeksplo­
atowany. Brakuje tablicy świetlnej oraz 
miejsca dla widowni. Opolski Związek 
Koszykówki dopuścił ją warunkowo, aby 
drużyna miała gdzie wystartować, ale w 
przyszłym sezonie będzie to raczej nie­
możliwe. Alternatywą jest możliwość 
korzystania z hali sportowej Gimnazjum 
nr 1, która ma pełnowymiarowe boisko i 
tablicę świetlną, ale nigdy nie została 
wyposażona w kosze. Jeśli więc gmina 
nie chce, by start męskiej drużyny ko­
szykówki stał się epizodem trwającym 
tylko jeden sezon, a zespół rozwiązał się 
z powodu braku możliwości trenowania 
i rozgrywania spotkań, powinna zakupić 
kosze oraz udostępnić salę na treningi i 
mecze. Na ten temat odbyłem już pierw­
sze rozmowy z dyrekcją gimnazjum i 
władzami gminy.

- Co przemawia za dalszym funk­
cjonowaniem drużyny?

- 0/ Ozimku i gminie są zawodnicy,

Piotr Bąk - grający trener koszyka­
rzy ZS Ozimek.

którzy chcą grać w koszykówkę, a obec­
ny skład drużyny rokuje nadzieje na do­
bry wynik w przyszłości. Mamy też spo­
rą grupę kibiców - na rozgrywane w 
Ozimku mecze przychodziło po kilka­
dziesiąt osób. O zainteresowaniu grą 
drużyny świadczą również liczne komen­
tarze na forum internetowym.

Rozmawiał: Janusz Dziuban
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Opóźniona runda
Z co najmniej dwutygodniowym opóźnieniem rozpocznie

się wiosenna runda piłkarskich
Z 18 marca na 12 kwietnia 

przesunięta została pierwsza 
kolejka spotkań w IV lidze i kla­
sie okręgowej. Na później prze­
łożono też drugą kolejkę z 25 
marca oraz inaugurację rozgry­
wek w klasie A, planowaną na 
niedzielę 26 marca. Nie wiado-

rozgrywek sezonu 2005/2006.
5

mo, czy w terminie odbędą się 
pierwsze kwietniowe spotkania.
Czasu na rewanżowe mecze jest 6.
niewiele, gdyż z powodu piłkar­
skich mistrzostw świata, ligowe 7.
rozgrywki mają się zakończyć 
przed 10 czerwca. Oto termina­
rze rozgrywek. 8-

(d)

Polonia Domaszowice - LZS Grodziec

15.04.2006 r. godz. 16.00 - LKS Piast Gorzów Śl. - KS Małapanew 
LZS Grodziec - LKS Hetman Byczyna

22.04.2006 r. godz. 16.00 - KS Małapanew - LZS Grodziec

29.04.2006 r. godz. 16.00 - LZS Mechnice - KS Małapanew 
LZS Grodziec - LZS Start Siołkowice

03.05.2006 r. godz. 17.00 - KS Małapanew - BTP Piast Brzeg 
KS Start Dobrodzień - LZS Grodziec

IV liga seniorów

1. 18.03.2006 r. godz. 14.00 - MKS Kluczbork - Rajfel Krasiejów 
(przełożony na 12.04.2006 r.)

2. 25.03.2006 r. godz. 14.00 - Rajfel Krasiejów - Motor Praszka 
(przełożony na 10.05.2006 r.)

3. 01.04.2006 r. godz. 16.00 - Victoria Cisek - Rajfel Krasiejów

4. 08.04.2006 r. godz. 16.00 - Rajfel Krasiejów - Swornica 
Czarnowąsy

5. 15.04.2006 r. godz. 16.00 - LZS Starościn - Rajfel Krasiejów

6. 19.04.2006 r. godz. 17.00 - Rajfel Krasiejów - Start Namysłów

7. 22.04.2006 r. godz. 16.00 - OKS Olesno - Rajfel Krasiejów

8. 29.04.2006 r. godz. 16.00 - Rajfel Krasiejów - Orzeł Polska 
Cerekiew

9. 03.05.2006 r. godz. 17.00-Skalnik Tarnów Op.-Rajfel Krasiejów

10. 06.05.2006 r. godz. 17.00 - Rajfel Krasiejów - Burza Lipki

11. 13.05.2006 r. godz. 17.00 - MKS Gogolin - Rajfel Krasiejów

12. 17.05.2006 r. godz. 18.00 - Rajfel Krasiejów - Śląsk Łubniany

13. 20.05.2006 r. godz. 17.00 - TOR Dobrzeń W. - Rajfel Krasiejów

14. 27.05.2006 r. godz. 17.00 - Rajfel Krasiejów - LZS Poborszów

15. 31.05.2006 r. godz. 18.00 - Unia Krapkowice - Rajfel Krasiejów

16. 03.06.2006 r. godz. 17.00 - Sparta Paczków - Rajfel Krasiejów

17. 08.06.2006 r. godz. 18.00 - Rajfel Krasiejów - Polonia Nysa

Klasa okręgowa - grupa I

1. 8.03.2006 r. godz. 14.00-KS Małapanew-LKS Hetman Byczyna
LZS Grodziec - LKS Wiking Opole

(kolejka przełożona na 12.04.2006 r. godz. 16.00)

2. 25.03.2006 r. godz. 14.00 - KS Małapanew - LZS Proślice
Victoria Chróścice - LZS Grodziec

(kolejka przełożona na 7 czerwca 2006 r.)

3. 01.04.2006 r. godz. 16.00-LZS Start Siołkowice-KS Małapanew
LZS Grodziec - LKS Budowlani Strojec

4. 08.04.2006 r. godz. 16.00-KS Małapanew-KS Start Dobrodzień

9. 06.05.2006 r. godz. 17.00 - LKS Victoria Dobrzyń - KS Małapanew
LKS Piast Gorzów Śl. - LZS Grodziec

10. 13.05.2006 r. godz. 17.00 - KS Małapanew - OKS Odra II Opole
LZS Grodziec - LZS Proślice

11. 17.05.2006 r. godz. 18.00 - Silesius Kotórz Mały - KS Małapanew
LZS Mechnice - LZS Grodziec

12. 20.05.2006 r. godz. 17.00 - KS Małapanew - LKS Wiking Opole
LZS Grodziec - BTP Piast Brzeg

13. 27.05.2006 r. godz. 17.00 - LZS Victoria Chróścice - KS 
Małapanew

LKS Victoria Dobrzyń - LZS Grodziec

14. 31.05.2006 r. godz. 18.00 - KS Małapanew - LKS Budowlani 
Strojec

LZS Grodziec - OKS Odra II Opole

15. 03.06.2006 r. godz. 17.00 - Polonia Domaszowice - KS 
Małapanew

Silesius Kotórz Mały - LZS Grodziec

Klasa A-grupa I

1. 26.03.2006 r. godz. 16.00 - LZS Szczedrzyk - KS Unia 
Kolonowskie

(kolejka przełożona)

2. 02.04.2006 r. godz. 16.00 - LZS Kowale - LZS Szczedrzyk

3. 09.04.2006 r. godz. 16.00-LZS Szczedrzyk-MKS Polonia Wołczyn

4. 15.04.2006 r. godz. 16.00 - LZS Bogacice - LZS Szczedrzyk

5. 23.04.2006 r. godz. 16.00-LZS Szczedrzyk-LZS Widawa Lubska

6. 30.04.2006 r. godz. 16.00 - LZS Ligota Turawska - LZS 
Szczedrzyk

7. 03.05.2006 r. godz. 17.00 - LZS Szczedrzyk - LZS Gronowice

8. 07.05.2006 r. godz. 17.00 - LZS Kujakowice - LZS Szczedrzyk

9. 14.05.2006 r. godz. 17.00 - LZS Szczedrzyk - LZS Lasowice W.

10. 21.05.2006 r. godz. 17.00 - LZS Rożnów - LZS Szczedrzyk

11. 28.05.2006 r. godz. 17.00 - LZS Szczedrzyk - LZS Uszyce

12. 04.06.2006 r. godz. 17.00 - LZS Szczedrzyk - LZS Bąkowice

13. 11.06.2006 r. godz. 17.00 - KS Unia Murów - LZS Szczedrzyk
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Czekają na wiosnę Szkolna kronika sportowa
Fa. Rajfel Krasiejów zakończył 

jesienną rundę na 7. miejscu w tabeli IV 
ligi (29 pkt.). 4 stycznia piłkarze rozpo­
częli treningi w hali dawnego OSIR, a 
20 stycznia wyjechali na 7-dniowy obóz 
kondycyjny w Borowicach k. Karpa­
cza. Po powrocie trenowali na hali, w 
siłowni i na boisku w Krzyżowej Doli­
nie. Rozegrali sparingi ze Śląskiem Łub­
niany, Przyszłością Rogów, Silesiusem 
Kotórz Mały i LZS-em Grodziec, a 11 
marca w pucharowym meczu pokonali 
6-0 Hetmana Byczynę. Pierwszym tre­
nerem drużyny jest Jan Podolski, a 
trenerem bramkarzy został Kazimierz 
Kucharski. Defensywę zespołu 
wzmocnili: Maciej Lubczyński (br.), 
Grzegorz Żmuda (ze Skalnika Tarnów 
Op.), Grzegorz Kielanowski (z Unii 
Krapkowice), Łukasz Staszewski (z 
Victorii Chróścice), Kamil Characz (z 
Polonii Pruszków). Z drużyny ubyli: 
Józef Górny, Paweł Oleśków i An­
drzej Kulig (do LZS Grodziec). Celem 
na wiosenną rundę jest spokojne utrzy­
manie się w IV lidze i uniknięcie baraży. 
Prezes klubu Robert Lech dziękuje za 
pomoc, jakiej w przygotowaniu udzielił 
drużynie pan Alfred Syga - prezes 
spółki „Sport-Centrum”, udostępniając 
zawodnikom halę, siłownię oraz szat­
nie i natryski w dawnym OSIR.

KS Małapanew Ozimek zakoń­
czył jesienną rundę na 6. miejscu w 
tabeli klasy okręgowej - grupa I, z do­
robkiem 24 pkt. i jednym zaległym me­
czem. Przygotowania do wiosennej 
rundy piłkarze zaczęli 5 stycznia, ma­
jąc do dyspozycji halę sportową, si­
łownię i okoliczne lasy. Rozegrali spa­
ringi z LZS Polonią Przylesie (4-0), z 
LZS Ligota Turawska (5-2), z LZS Gro­
dziec (1-3), z LZS Szczedrzyk (1-1) i 
ze Skalnikiem Tarnów Op. (4-4 i 2-1). 
Trenerem pierwszego zespołu jest 
Andrzej Noga. Do drużyny przybyli: 
Bartosz Stręk i Piotr Słupik z Sile- 
siusa Kotórz Mały, Mariusz Ozimek z 
LZS Szczedrzyk oraz Paweł Jarzą­
bek i Marcin Marzec z juniorów. Ubyli: 
Rafał Wiesbach (do LZS Szczedrzyk), 
Mariusz Kuś (do LZS Ligota Tur.) i J. Dziuban

Zły stan boisk uniemożliwia rozpoczęcie wiosennej rundy piłkarskiej 
- tak w połowie marca wygląda boisko Fa. Rajfel Krasiejów.

Dawid Kliński (do Rodła Opole).
LZS Grodziec jest bezpośrednim 

rywalem KS Małapanew w grupie I kla­
sy okręgowej. Jesienną rundę zespół 
zakończył na 5. miejscu w tabeli z do­
robkiem 24 pkt. Piłkarze pod opieką tre­
nera Michała Grabowskiego wzno­
wili treningi 10 stycznia w hali sporto­
wej SP Grodziec. Korzystali również z 
siłowni i sauny w dawnym OSIR, a pod 
koniec lutego rozpoczęli zajęcia w te­
renie. Rozegrali sparingi ze Skalnikiem 
Tarnów Op. (1-7), z LZS Ligota Turaw­
ska (2-1), z KS Małapanew Ozimek (3- 
1), z LZS Rajfel Krasiejów (2-2), ze 
Śląskiem Łubniany (1-3) i z Tarnovią 
Tarnów Op. (7-2). Kadra zespołu liczy 
21 zawodników. Uzupełnili ją: Józef 
Górny, Andrzej Kulig, Paweł Oleś­
ków, Adam Wrześniowski (wszy­
scy z Krasiejowa) oraz Łukasz Filo­
zof z drużyny juniorów. Ubyli: Marcin 
Bogdoł (do LZS Kolonowskie), Michał 
Madeła i Adrian Puzik (do LZS 
Szczedrzyk), Piotr Sitnik (do LZS Sta- 
niszcze W.) i Rafał Madeła (nie podjął 
treningów). Prezes LZS Grodziec Jó­
zef Adaszyński składa podziękowa­
nia panu Alfredowi Sydze za nieodpłat­
ne udostępnianie siłowni i sauny oraz 
dyrektor ŚP Grodziec Jolancie Olear­
czyk za możliwość korzystania z sali 
gimnastycznej.

LZS Szczedrzyk z dorobkiem 22 
pkt. zajmuje po jesiennej rundzie 5. miej­
sce w tabeli klasy A - grupa I. Piłkarze 
trenują od 10 stycznia - dwa razy w 
tygodniu. Rozegrali sześć sparingów, 
uzyskując następujące wyniki: 1-1 z 
Truskolasami, 0-5 ze Skalnikiem Tarnów 
Opolski, 0-0 z Gromem Zawadzkie, 1-1 
z Małąpanwią Ozimek, 5-4 z Polonią 
Prószków i 2-3 ze Startem Siołkowice. 
Trenerem zespołu jest Ryszard Elża- 
nowski Do drużyny przybyli: Rafał 
Wiesbach z KS Małapanew oraz Ad­
rian Puzik i Michał Madeła z LZS Gro­
dziec. Ubyli: Mariusz Ozimek - do KS 
Małapanew oraz Krzysztof Loch i 
Adam Wrześniowski do Krasiejowa 
(powrót z wypożyczenia).

25 lutego w Komprachcicach odbył się finał powiatowy w mini piłce 
ręcznej dziewcząt i chłopców

W półfinale wojewódzkim mini piłki ręcznej grała drużyna SP nr 3 w 
Ozimku.

Wśród dziewcząt pierwsze miejsce 
zajęła SP Komprachcice, a drugie SP 
Grodziec (opiekun Krzysztof Wasilew­
ski). Obie drużyny awansowały do półfi­
nału wojewódzkiego w Krapkowicach, 
gdzie drużyna SP Grodziec uplasowała 
się na czwartym miejscu. W finale po­
wiatowym chłopców pierwsze miejsce 
zajęła SP nr 3 Ozimek, a drugie SP Kra­
siejów, awansując do półfinałów woje­
wódzkich rozegranych 17 i 18 marca. 17 
marca w Zawadzkiem drużyna SP Kra­
siejów wygrała 17-15 z SP Strojec i prze­
grała 6-15 z SP Zawadzkie, zajmując 
drugie miejsce. Skład: Przemysław Sta­
churski, Łukasz Kuczer, Szymon Płoch, 
Patryk Anderwald, Dawid Czółek, Ma­
teusz Szymski, Grzegorz Feliks, To­
masz Grabelus, Marian Nieświec, Ro­
man Mainka, Patryk Bort - opiekun Ar­
tur Czichos. W drugim półfinale, roze­
granym 18 marca w hali sportowej Gim­
nazjum nr 1, drużyna SP nr 3 Ozimek 
wygrała 8-0 z SP nr 3 Nysa, 8-1 z SP nr 2 
Kluczbork i przegrała 7-9 z SP nr 3 Brzeg, 
zajmując również drugie miejsce. Skład: 
Tomasz Bonk, Jakub Gnyszka, Daniel 
Katzy, Arkadiusz Lech, Dastin Kmita, 
Mateusz Stonoga, Adam Słociak, Ra­
dosław Borecki, Mateusz Wojczyk, 
Mariusz Podgórny, Paweł Genda - opie­
kun Dariusz Górniaszek

25 lutego w Ozimku rozegrano pół­
finały powiatowe w piłce siatkowej 
dziewcząt i chłopców szkół gimnazjal­
nych. Wśród dziewcząt zwyciężyła dru­
żyna Gimnazjum w Turawie, a drugie 
miejsce zajęło Gimnazjum nr 1 w Ozim­
ku. Wśród chłopców pierwsze miejsce 
zajęła drużyna Gimnazjum nr 1 w Ozim­
ku, a drugie - Gimnazjum w Chrząstowi­
cach. Drużyny te awansowały do finału 
powiatowego, rozegranego 11 marca w 
Ozimku. W finale chłopców pierwsze 
miejsce zajęło Gimnazjum w Zimnicach 
W., a drugie Gimnazjum nr 1 w Ozimku. 
Wśród dziewcząt wygrała drużyna Gim­
nazjum nr 1, awansując do półfinału wo­
jewódzkiego, który odbył się 18 marca w 
Opolu. Dziewczęta z Ozimka wygrały tam 
2-1 z Gimnazjum nr 2 w Opolu, 2-0 z 
Gimnazjum nr 7 w Kędzierzynie-Kożlu i 
2-0 z Gimnazjum nr 2 w Krapkowicach, 
zajmując pierwsze miejsce i awansując 

do finału wojewódzkiego. Skład: Karoli­
na Bilska (kpt ), Weronika Gnyszka, 
Beata Podgórna, Daria Wilk, Magda 
Śliżewska, Natalia Milczarek, Katarzy­
na Dziwis, Emilia Cybińska, Justyna 
Mientus, Karolina Zwolińska - trener 
Waldemar Jamróz

25 lutego w Szkole Podstawowej 
w Krasiejowie odbyły się gminne za­
wody w drużynowym tenisie stołowym 
chłopców i dziewcząt. Wśród dziewcząt 
zwyciężyła drużyna SP nr 3 Ozimek, a 
wśród chłopców SP Dylaki przed SP Kra­
siejów. Drużyny te awansowały do półfi­
nałów powiatowych W półfinale powia­
towym dziewczęta z SP nr 3 zajęły czwar­
te, chłopcy z SP Krasiejów pierwsze, a z 
SP Dylaki - trzecie miejsce. Obie druży­
ny chłopców awansowały do finału po­
wiatowego, gdzie SP Krasiejów uplaso­
wała się na 5. miejscu, a SP Dylaki zo­
stała sklasyfikowana na miejscach 7-8.

1 marca w Kędzierzynie-Kożlu od­
był się ćwierćfinał wojewódzki w pił­
ce siatkowej dziewcząt szkół ponad- 
gimnazjalnych. Drużyna Zespołu Szkół 
w Ozimku (opiekun Jolanta Szyporta) 
zajęła drugie miejsce i awansowała do 
półfinału wojewódzkiego, rozegranego 
13 marca w Opolu. Tam dziewczęta z 
Ozimku zajęły trzecią pozycję, kończąc 
swój udział w rozgrywkach na miejscach 
5-8 w województwie opolskim.

12 marca w hali sportowej w Za­
wadzkiem odbył się turniej piłki ręcz­
nej dzieci z klas III - IV. Drużyna SP nr 
3 w Ozimku przegrała 8-12 z SP Zawadz­
kie, zremisowała 4-4 z SP Dobrodzień 
oraz wygrała 8-3 z SP Jemielnica i 121 z 
SP Kielcza, zajmując drugie miejsce. 
Królem strzelców turnieju został Jakub 
Szynklarz z Ozimka - 14 zdobytych bra­
mek.

18 marca rozegrano gminne zawo­
dy w unihokeja szkół podstawowych. 
Wśród chłopców pierwsze miejsce i 
awans do finału wojewódzkiego wywal­
czyła drużyna SP Krasiejów, a drugie 
miejsce zajęła SP Dylaki. Wśród dziew­
cząt pierwsze miejsce zajęła SP Dylaki, 
drugie SP Antoniów i obydwie drużyny 
awansowały do finału wojewódzkiego.

(/adj
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Zmiany w OliPS
Od 1 kwietnia 2006 roku zastępcą dyrektora Ośrodka Integracji i Po­

mocy Społecznej w Ozimku jest pani Jolanta Janerka wyłoniona w dro­
dze konkursu, (dotychczasowy pracownik socjalny).

Jolanta Janerka

Jej miejsce zajmie pani Katarzyna 
Biskup - pracownik socjalny. Absol­
wentka Uniwersytetu Opolskiego. Wy­
kształcenie wyższe pedagogiczne 
magisterskie o kierunku pedagogika 
opiekuńcza i praca socjalna. Specjali­
zacja w zakresie resocjalizacji. Kurs 
dla kierowników placówek wypoczyn­
ku dzieci i młodzieży. Staż pracy w 
świetlicy środowiskowej oraz socjo­
terapeutycznej.

W związku z tym zmienia się teren 
działania pracowników socjalnych:

Katarzyna Biskup: Grodziec, 
Chobie, Mnichus, Nowa Schodnia oraz 
w Ozimku ulice Robotnicza, Dworco­
wa, Daniecka, Polna, Jelenia, Waw­
rzynka, Waryńskiego, Przemysłowa, 
Graniczna, Łąkowa, Ogrodowa, Zielo­
na.

Stanisława Zaręba: Szczedrzyk, 
Pustków, Jedlice, Schodnia, oraz w 
Ozimku ulice: Mickiewicza, Plac Wolno­
ści, 1 Maja

Katarzyna Biskup

Celina Suchodolska: Biestrzyn- 
nik, Dylaki, Antoniów, oraz w Ozimku 
ulice Leśna, Powstańców Śl.

Józefa Szatkowska - Winnik:
Ozimek ulice: Słowackiego, Sikorskie­
go, Wyzwolenia, Korczaka, Bukowa, 
osiedle domków jednorodzinnych przy 
targowisku

Danuta Młotek: Krasiejów, Krzy­
żowa Dolina, oraz w Ozimku ulice: 20- 
lecia, 22 lipca, Brzeziny i Kolejowa

Jolanta Chlebosz: Ozimek ulice:
8 Marca, Dłuskiego, Dzierżona, Często­
chowska, Opolska, Zakład Opiekuńczo 
Leczniczy.

KOMUNIKAT
Osoby mające na zbyciu odzież 

(czysta, dobry stan), proszone są 
o przekazywanie jej do OliPS. Pod­
opieczni Ośrodka są zainteresowa­
ni używanymi rzeczami i będzie to 
dla nich duże wsparcie rzeczowe.

Kalendarz imprez Gminy i Miasta Ozimek 
na kwiecień 2006r.

31.03., godz. 16.00 - Finał Wojewódzkiego Przeglądu Zespołów Tanecznych- 
„Scena Promocje” (Estrada wojewódzka w Ozimku - sala widowiskowa Domu 
Kultury w Ozimku)
01.04., godz. 9.00 - Finał Wojewódzkiego Przeglądu Zespołów Tanecznych: 
konkursy (DK Ozimek)
01.04., godz. 16.00 - Koncert Galowy Wojewódzkiego Przeglądu Zespołów 
Tanecznych (DK Ozimek)
05.04., godz. 17.00 - Konkurs Recytatorski - „Młodzież recytuje poezję - 
JUGEND TRAGT GEDICGTE VOR" (DK Ozimek)
05.04., godz. 8.15 - Koncert Filharmoniczny dla młodzieży szkolnej: „Muzyczne 
kontrasty”, w wyk. Trio Dromaders Band (DK Ozimek)
06.04., godz. 9.15 - Prosymfonika dla najmłodszych: „Muzyczny kram z bajkami”- 
koncert umuzykalniający dla dzieci przedszkolnych i uczniów klas I - III szkól 
podstawowych w wykonaniu Filharmonii Częstochowskiej
07.04.- Finał Konkursu Kroszonkarskiego dla dzieci i młodzieży: warsztaty kroszon- 
karskie prowadzone przez kroszonkarki ze Szczedrzyka (DK Ozimek)
12.-16.04 - Mistrzostwa Świata Mażoretek w Eindhoven (Holandia) - udział mażo- 
retek „Beta” z Ozimka
22- 23.04. - „W Europie- krainie baśni”: warsztaty plastyczno - teatralne (DK 
Ozimek)
23.04. - Dzień Seniora (Szkoła w Grodżcu)
28.04., godz. 18.00 - „Wieczór dezorientowania’’- program kabaretowy teatru InLi- 
bed (DK Ozimek)
29.04., godz. 17.00 - Zakończenie sezonu skatowego (Klub Skatowy w Szczedrzy- 
ku)
29.04.-30.04. - Dni Rymarzowa w Ozimku - szczegóły na plakatach.

Imprezy sportowe:

- Turniej piłki nożnej, rocznik 1995, godz.11.00, boisko przy gimnazjum nr1

- turniej tenisa stołowego, godz.11.00 Rymarov - Ozimek, sala gimnastyczna 
gimnazjum nr 1

- Turniej siatkówki kobiet i mężczyzn Rymarov - Ozimek, godz. 16.00, sala 
gimnastyczna gimnazjum nr 1

- Turniej koszykówki mężczyzn, godz.17.00, Rymarov-Ozimek-Kędzierzyn-Kożle, 
boisko przy gimnazjum nr1

- Mecz unihokeja Rymarov - Ozimek, godz. 15.00, boisko przy gimnazjum nr1

30.04., godz. 13.00 - Mażoretki na zamku w Brzegu: koncert dla gości z Czech

Ogłoszenia drobne:
Sprzedam działkę w Ozimku przy ul. Częstochowskiej.
Tel. 0-606 247215.

Ważne dla Ciebie...ważne dla Ciebie...ważne dla Ciebie

Jeżeli żyjesz w rodzinie, w której ktoś nadmiernie pije, sam masz 
problemy z alkoholem lub narkotykami, jeżeli jesteś ofiarą przemocy, 
nie możesz porozumieć się z rodzicami, poszukujesz sensu życia, nie 
możesz znaleźć się w otaczającej rzeczywistości lub chcesz po prostu 
porozmawiać o sobie z życzliwą osobą.

Zadzwoń do telefonu zaufania 44 36 888 
Środa: godz. 18.00-20.00
Czwartek: godz. 18.00-20.00

Uzyskasz poradę w każdym z wymienionych problemów.
Możesz również zasięgnąć bezpłatnej porady psychologa w bezpo­
średnim kontakcie w trakcie dyżurów, które pełnione są w Ośrodku 
Profilaktyki przy ul. Dłuskiego 13 w Ozimku (budynek żłobka).

Za modlitwę, okazane współczucie i liczny udział w 
pogrzebie naszego kochanego Męża i Ojca 

śp. Józefa DROPAŁY 
serdeczne podziękowania księdzu Jackowi Chromniakowi, 
krewnym, sąsiadom, znajomym, współpracownikom oraz 

wszystkim, którzy towarzyszyli Zmarłemu 
w Jego ostatniej drodze, składają 

żona i syn

Wtorek: godz. 
Środa: godz.
Czwartek: godz.

11.30- 14.30
18.30- 20.30
15.30- 20.30

****************************************************************************

Grupa AA „Światło” w Ozimku zaprasza na spotkania
Anonimowych Alkoholików:
Czwartki - godzina 17.00
Miejsce spotkań - Ośrodek Profilaktyki w Ozimku ul. Dłuskiego 13 
(budynek żłobka)
UWAGA - ostatni czwartek miesiąca MITYNG OTWARTY

Za modlitwę, wyrazy współczucia, za wszelką pomoc w 
trudnych dla nas chwilach oraz liczny udział w pogrzebie 

naszego kochanego Męża, Ojca i Dziadka 

śp. Jana CZERNIAK 
serdeczne podziękowania księdzu proboszczowi Marcinowi 

Ogioldzie, rodzinie, krewnym, sąsiadom, znajomym oraz 
wszystkim, którzy odprowadzili Zmarłego na miejsce 

wiecznego spoczynku, składają 
żona, córka z rodziną, synowie i synowa



urzędowe

WYKAZ 
nieruchomości zabudowanej 
przeznaczonej do sprzedaży

Podaję do publicznej wiadomości 
wykaz nieruchomości zabudowanej, 
przeznaczonej do sprzedaży stano­
wiącej własność GMINY OZIMEK.

1. Działka nr 365/33 km 6 o po­
wierzchni 0,0499 ha położona w 
Ozimku, przy ulicy Dzierżona 4C za­
budowana budynkiem mieszkalnym 
zapisana w księdze wieczystej Sądu 
Rejonowego w Opolu Kw nr 102952.

2. Cena lokalu mieszkalnego wraz 
z procentowym udziałem własności w 
działce i w częściach wspólnych bu­
dynku wyszczególniona jest w załącz­
Załącznik nr 1
do wykazu nieruchomości przeznaczonej do sprzedaży

Nr lokalu Powierzchnia Powierzchnia Udział w częściach Cena lokalu Cena gruntu

mieszkalnego lokal u/m2/ piwnicy/m2/ wspólnych i gruncie /zł/ /zł/

4 32,22 13,01 587/10000 30.331 732

8 39,00 12,11 664/10000 36.772 828

11 39,07 9,26 632/10000 29.800 788

12 39,36 9,56 636/10000 30.022 793

Powyższy wykaz wywiesza się na okres 3 tygodni począwszy od dnia 20 mar­
ca 2006r. na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy i Miasta Ozimek i doręcza się 
najemcom powyższych lokali mieszkalnych.

WYKAZ 
nieruchomości zabudowanej 
przeznaczonej do sprzedaży

Podaję do publicznej wiadomości 
wykaz nieruchomości zabudowanej, 
przeznaczonej do sprzedaży stano­
wiącej własność GMINY OZIMEK.

1. Działka nr 365/17 km 6 o po­
wierzchni 0,1512 ha położona w 
Ozimku, przy ulicy Dzierżona 3 za­
budowana budynkiem mieszkalnym 
zapisana w księdze wieczystej Sądu 
Rejonowego w Opolu Kw nr OP1O/ 
00085470/9.

2. Cena lokalu mieszkalnego wraz 
z procentowym udziałem w łasności 
w działce i w częściach wspólnych bu- 
Załącznik nr 1
do wykazu nieruchomości przeznaczonej do sprzedaży

Nr lokalu Powierzchnia Powierzchnia Udział w częściach Cena lokalu Cena gruntu

mieszkalnego Iokalu/m2/ piwnicy/m2/ wspólnych i gruncie /zł/ /zł/

10 63,54 4,55 i 3,16 540/10000 42.274 2.041

Powyższy wykaz wywiesza się na okres 3 tygodni począwszy od dnia 20 mar­
ca 2006r. na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy i Miasta Ozimek i doręcza się 
najemcom powyższych lokali mieszkalnych.

WYKAZ 
nieruchomości zabudowanej 
przeznaczonej do sprzedaży 

przetargowej

Podaję do publicznej wiadomości 
wykaz nieruchomości zabudowanej, 
przeznaczonej do sprzedaży stano­
wiącej własność GMINY OZIMEK.

1. Działka nr 365/21 km 6 o po­
wierzchni 0,1208 ha położona w 
Ozimku, przy ulicy Dzierżona 2 za­
budowana budynkiem mieszkalnym
Powierzchnia

Iokalu/m2/ 
Powierzchnia Udział w częściach Cena lokalu Cena gruntu
piwnicy/m2/ wspólnych i gruncie /zł/ /zł/

17,22 224/10000 33.002 67628,80

niku nr 1 do niniejszego ogłoszenia.
3. Pierwszeństwo w nabyciu loka­

lu mieszkalnego mają ich obecni na­
jemcy zgodnie z § 9 pkt 3 Uchwały nr 
XXII/138/96 Rady Miejskiej w Ozimku 
z dnia 22 stycznia 1996r. w sprawie 
sprzedaży mienia komunalnego, jeżeli 
w okresie 6 tygodni licząc od dnia 20 
marca 2006r. złożą wniosek o naby­
cie poniższych lokali mieszkalnych. 
Pozostałe lokale mieszkalne będą 
przedmiotem sprzedaży w trybie nie­
ograniczonego przetargu ustnego.

4. Bliższych informacji w powyż­
szej sprawie można uzyskać w Refe­
racie Rozwoju Gospodarczego Gmi­
ny tutejszego urzędu /pokój nr 201/.

dynku wyszczególniona jest w załącz­
niku nr 1 do niniejszego ogłoszenia.

3 Pierwszeństwo w nabyciu loka­
lu mieszkalnego mają ich obecni na­
jemcy zgodnie z § 9 pkt 3 Uchwały nr 
XXII/138/96 Rady Miejskiej w Ozimku 
z dnia 22 stycznia 1996r. w sprawie 
sprzedaży mienia komunalnego, jeżeli 
w okresie 6 tygodni licząc od dnia 20 
marca 2006r. złożą wniosek o naby­
cie poniższych lokali mieszkalnych. 
Pozostałe lokale mieszkalne będą 
przedmiotem sprzedaży w trybie nie­
ograniczonego przetargu ustnego.

4. Bliższych informacji w powyż­
szej sprawie można uzyskać w Refe­
racie Rozwoju Gospodarczego tutej­
szego urzędu /pokój nr 201/.

zapisana w księdze wieczystej Sądu 
Rejonowego w Opolu Kw nr 85473.

2. Cena lokalu użytkowego wraz 
z procentowym udziałem własności w 
działce i w częściach wspólnych bu­
dynku wyszczególniona jest w za­
łączniku nr 1 do niniejszego ogłosze­
nia.

4. Bliższych informacji w powyż­
szej sprawie można uzyskać w Refe­
racie Rozwoju Gospodarczego tutej­
szego urzędu /pokój nr 201/.

Powyższy wykaz wywiesza się na 
okres 3 tygodni począwszy od dnia 20 
marca 2006r. na tablicy ogłoszeń 
Urzędu Gminy i Miasta Ozimek i w 
prasie lokalnej.

Termin składania roszczeń o na­
bycie z mocy art. 34 ust1 pkt 1 i2 usta­
wy o gospodarce nieruchomościami 
upływa z dniem 02 maja 2006r.

BURMISTRZ OZIMKA 
ogłasza I ustny przetarg nieogra­

niczony na sprzedaż działki 
zabudowanej

1. Działka nr 695/10 km4 o po­
wierzchni 0,0788 ha, zabudowana bu­
dynkiem byłego ośrodka zdrowia o po­
wierzchni 191,1 m2 i budynkiem ga­
rażu o powierzchni 9,6 m2położona 
we wsi Dylaki, zapisana w księdze 
wieczystej Sądu Rejonowego w Opo­
lu Kw nr 100835.

2. Powyższa nieruchomość nie ma 
urządzonego planu zagospodarowa­
nia przestrzennego. Winna być prze­
znaczona na cele medyczne.

3. Cena wywoławcza działki wy­
nosi 101.000 zł, a postąpienie wynosi 
conajmniej 1% ceny przetargowej.

4. Przetarg odbędzie się w dniu 24 
kwietnia 2006r. o godzinie 9.00 w 
Urzędzie Gminy i Miasta Ozimek przy 
ulicy Dzierżona 4B - sala nr 20.

5. Przystępujący do przetargu zo­
bowiązany jest wpłacić wadium w wy­
sokości 10 % ceny wywoławczej dział­
ki przelewem bankowym na konto 
Banku Spółdzielczego w Leśnicy Od­
dział Ozimek nr 78 8907 1050 2004 
3000 1010 0007, najpóźniej do dnia 
14 kwietnia 2006r.

6. Zastrzega się unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn.

7. Osoba ustalona jako nabywca 
w niniejszym przetargu, w razie uchy­
lenia się od zawarcia umowy sprze­
daży powyższej nieruchomości, traci 
wpłacone wadium.

Dla rodzin dzieci niepełnosprawnych

Konsultacje w „Integracji”
Stowarzyszenie Rodziców i 

Przyjaciół Dzieci Niepełnospraw­
nych „INTEGRACJA” działa 
obecnie w nowej siedzibie - w 
budynku żłobka przy ul. Dłuskie­
go 13 w Ozimku, gdzie mieści się 
świetlica integracyjna dla dzieci 
niepełnosprawnych.

Od kwietnia 2006 r. zostanie 
tam uruchomiony punkt konsul­
tacyjny dla rodziców dzieci i mło­
dzieży niepełnosprawnej z gminy 
Ozimek. Będzie w nim można uzy­
skać informacje o działalności Sto­
warzyszenia „Integracja”, prawach 
przysługujących osobom niepełno­
sprawnym oraz o instytucjach dzia­
łających na rzecz dzieci niepełno­

8. Ogłoszenie dotyczące przetar­
gu na zbycie poszczególnych nieru­
chomości zostało wywieszone na ta­
blicy ogłoszeń Urzędu Gminy i Miasta 
Ozimek, oraz zamieszczone na stro­
nie internetowej http://bip.ozimek.pl

9. Bliższych informacji w powyż­
szej sprawie można uzyskać w Refe­
racie Rozwoju Gospodarczego Gmi­
ny tutejszego Urzędu - pokój nr 201, 
tel. 0-77 4651 281 w 234.

WYKAZ 
nieruchomości przeznaczonej do 

sprzedaży

Burmistrz Ozimka podaję do pu­
blicznej wiadomości wykaz nierucho­
mości zabudowanej, przeznaczonej 
do sprzedaży w postępowaniu bez- 
przetargowym stanowiącej własność 
GMINY OZIMEK.

1. Działka nr 83/3 km1 o po­
wierzchni 0,0339 ha, położona w 
Ozimku, stanowiąca własność Gminy 
Ozimek, zabudowana budynkiem ga­
rażowym o powierzchni 35,00 m2, za­
pisana w księdze wieczystej Sądu Re­
jonowego w Opolu - Kw nr 63548.

2. W planie zagospodarowania 
przestrzennego miasta Ozimka po­
wyższa nieruchomość przeznaczona 
jest jako tereny usług niesprecyzowa- 
nych.

3. Cena działki wynosi 23.377 zł.
4. Sprzedaż nieruchomości nastą­

pi w formie bezprzetargowej, gdzie 
cena stanowi kwotę podaną w pkcie 3 
niniejszego wykazu.

5. Termin składania roszczeń o na­
bycie z mocy art. 34 ust.1 pkt 1 i2 usta­
wy o gospodarce nieruchomościami 
upływa z dniem 02 maja 2006r.

6. Powyższy wykaz wywiesza się 
na okres 3 tygodni począwszy od dnia 
20 marca 2006r. na tablicy ogłoszeń 
Urzędu Gminy i Miasta Ozimek i w pra­
sie lokalnej.

sprawnych. Punkt będzie czynny 
we wtorki od 17.00 do 18.30. Do­
celowo (w zależności od uzyska­
nych z PFRON środków finanso­
wych) punkt konsultacyjny ma zo­
stać przekształcony w Ośrodek 
Oparcia Społecznego dla dzieci nie­
pełnosprawnych i ich rodzin z gmi­
ny Ozimek.

Jeśli masz wśród bliskich dziec­
ko lub młodzież niepełnosprawną, 
szukasz pomocy w rozwiązaniu 
problemów - przyjdź do punktu 
konsultacyjnego! Informacji udzie­
lają także Małgorzata Nowak i 
Teresa Juros pod nr telefonu 077 
465 12 54.

Zapraszamy! (d)

http://bip.ozimek.pl
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Za modlitwę, wyrazy współczucia i liczny udział w pogrzebie 
naszego najukochańszego Męża, Ojca i Dziadka 

śp. Józefa POPÓW 
serdeczne podziękowania księdzu prałatowi Gerardowi 

Kałuży, rodzinie, krewnym, sąsiadom, przyjaciołom, byłym 
współpracownikom, delegacjom, znajomym 

oraz wszystkim, którzy odprowadzili Zmarłego na miejsce 
wiecznego spoczynku, 

składają pogrążeni w smutku 

żona, córka i syn z rodziną

NAGROBKI 
granitowe - lastrykowe 

odnawianie nagrobków 
parapety - schody

Zakład kamieniarski 
Józef Górny 

Dylaki, ul. Szymona 9 c 
tel. 077 465 11 92 

kom. 0-603 59 23 29
Wystawa nagrobków

Za modlitwę, wyrazy współczucia w trudnych chwilach i 
liczny udział w pogrzebie najukochańszego syna 

śp. Zenona BRYSZ 
serdeczne podziękowania księdzu Wojciechowi Włochowi, 

krewnym, sąsiadom, znajomym, byłym współpracownikom z 
Huty Małapanew, firmie Skotnik, firmie holenderskiej Match 
oraz wszystkim, którzy odprowadzili Zmarłego na miejsce 

wiecznego spoczynku, 
składa 

mama z rodziną

Za okazane wyrazy współczucia i udział w pogrzebie 

śp. Franciszka JONIETZ 
serdeczne podziękowania księdzu Janowi Bejnarowi 

oraz wszystkim krewnym, saąiadom i znajomym, którzy 
odprowadzili Zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku, 

składa rodzina
(------------------------------------------------------------------------------,,----------------------------------------------------------- _________

Usługi Hydrauliczne Bernard Czorniczek
Krasiejów, tel. 077 465 37 19, kom. 0-606 356 399

- nowoczesne układy centralnego ogrzewania
- instalacje wodno-kanalizacyjne
- remonty łazienek, montaż urządzeń sanitarnych
- pomoc w sytuacjach awaryjnych

30 lat doświadczeń

POMOC DROGOWA
certyfikat + licencja

Ozimek, tel. 0-606 761 501, dom. 077 465 38 72

SCANIA POLSKA S.A. jest generalnym 
importerem i przedstawicielem 
koncernu SCANIA CV AB, światowego 
lidera w produkcji samochodów

ciężarowych, od wielu lat intensywnie rozwijającym sieć dealerską 
i serwisową w Polsce. W związku z dynamicznym rozwojem, do 
naszego serwisu w Opolu, poszukujemy kandydatów na 
stanowisko:

ELEKTRYK - ELEKTROMECHANIK SAMOCHODOWY 
Ref. ES/2006/02

Wymagania:
- znajomość elektrotechniki i elektroniki samochodowej
- znajomość podstawowych programów komputerowych 

(środowisko Windows)
- kilkuletnie doświadczenie zawodowe na stanowisku 

elektryka - elektronika samochodowego lub podobnym
- wykształcenie kierunkowe (wskazane).

Oferujemy:
- pracę w znanej i prężnej firmie
- atrakcyjne wynagrodzenie
- szkolenia
- możliwość dalszego rozwoju zawodowego.

Osoby zainteresowane naszą ofertą prosimy o przesłanie 
swojego CV wraz z listem motywacyjnym na adres:

SCANIA POLSKA S.A. Oddział Wrocław Filia Opole 
ul. Światowida 5-7; 45-325 Opole 

opole@scania.pl
Prosimy o umieszczenie w ofercie klauzuli o następującej treści: “Wyrażam zgodę na 
przetwarzanie moich danych osobowych zawartych w mojej ofercie pracy dla potrzeb 
niezbędnych do realizacji procesu rekrutacji (zgodnie z ustawą o Ochronie Danych 
Osobowych z dnia 29.08.1997 r., Dz.U. Nr 133 poz. 883)”.

PRAWNICZE BIURO NIERUCHOMOŚCI 
mgr prawa Aldona Góźdź 

Licencja zawodowa 5359
Antoniów, ul. Kasztanowa 67, tel. 077 465 15 77, 0-508 237 594

www.aldombiuro.gratka.pl,www.aldom.krn.pl

Obrót nieruchomościami, doradztwo prawne, kredyty

MAREJ - KREDYTY
KREDYTY GOTÓWKOWE
• Wysokie kwoty bez poręczycieli •

• Nowe banki - oferta z ostatniej chwili - do 20 tys. zł •
• Akceptujemy dochody już od 500 zł netto • Bez zgody współmałżonka • 

• Bez zaświadczeń o dochodach dla osób pracujących w sferze budżetowej • 
• Bez ograniczeń wiekowych •

• Promocja dla emerytów i rencistów - decyzja na telefon! •

CZYSZCZENIE PIERZA 
SZYCIE KOŁDER 
I PODUSZEK
Zawadzkie, ul. Powstańców Śląskich 3a 
poniedziałki, środy, piątki 16.00 - 20.00 

tel. 077 463 49 13, kom. 0605 425712
KREDYTY KONSOLIDACYJNE

• Spłata zadłużeń - oferta kilku banków • Możliwość dobrania gotówki • 
• Możliwość płacenia jednej niższej raty • 

Przykład: 250 + 130 + 70 + 210 = 660 zł - tyle płacisz!!!
Jedna rata - 450 zł - Tyle możesz płacić!!!!!!!!!

CHWILÓWKI BEZ SPRAWDZANIA BIK-u

Ozimek, ul. Kolejowa 1 (Manhattan), pok. nr 514 - V p. 
tel. 077 401 96 84, kom. 0-604 977035

od poniedziałku do piątku w godzinach 9.00 - 17.00

AGENCJA 
“HALLADIN-UBEZPIECZENIA” 
Ozimek, ul. Krzywa 9 (przy placu targowym) 

tel./fax 077 465 25 22, kom. 602 672 435
Zapraszamy: poniedziałek, wtorek, środa, czwartek, piątek 

w godz. 8.00 - 10.00 oraz 19.30 - 20.30, 
sobota w godz. 9.00 -11.00

Oferujemy szeroki wybór produktów Grupv PZU

mailto:opole@scania.pl
http://www.aldom.krn.pl


STOLARSTWO
OKNA^ DRZWI

3Rnk założenia
1970

Wykonujemy:
- okna drewniane

- drzwi zewnętrzne

i wewnętrzne

- schody

- cyklinowanie parkietów

i podłóg drewnianych

- usługi szklarskie: 

szklenie okien i drzwi

- renowację starych mebli

- inne prace stolarskie

46-042 Szczedrzyk,
ul. Jedlicka 16

tel./fax (0-77) 465 52 20

P.P.H.
MEBLE NA W]

MEBLE
_____ PRODUKCJA I MONTAŻ 

_^H^OŚĆjZAKI PL' RATALNEGO

"W^-^-kuchnie 
a .■

■. jr r_ "wri»nni - ~ smeble specjalistyczne ("szkoły, biura)
Schodnia, ul. Polna 7, tel. 0509 118 651

i sypialnreŁ_ _
szafy wnękowe i wolnostojące

DRAWTECH Tel./fax : 077 465 22 51, kom.: (0) 604 229 736 
e-mail: biuro@drawtech.pl www.drawtech.pl

I * strony i serwisy internetowe

* pogotowie komputerowe
* archiwizacja danych (na nośnikach cd i dvd>
* odzyskiwanie danych elektronicznych
* etykiety, reklama, poligrafia

Przyjmę uczniów do nauki zawodu.

Płytki ceramiczne - listwy - kleje - fugi
Atrykuły elektryczne i oświetleniowe ------------------------------------------------------------->

Zapraszamy: poniedziałek - piątek 9.00 - 17.00, w soboty 9.00 -13.00

Ozimek, ul. Dłuskiego 17 
Pawilon OSM “Przyszłość” 
(przy targowisku -1 piętro)

DACHÓWKI CERAMICZNE 
PRODUKCJI NIEMIECKIEJ

• ANGOBY, GLAZURY •
• SZEROKI WYBÓR ASORTYMENTU •

• ATRAKCYJNE CENY •

ŚWIAT OKIEN “MŁYNARSKI”
OKNA I DRZWI Z PCV I ALUMINIUM 

SZAFY WNĘKOWE
ROLETY ZEWNĘTRZNE - ROLETKI MATERIAŁOWE

DRZWI WEWNĘTRZNE I WEJŚI IOWĘ

Naturrot Rófarot Braun Dunkelbraun Schwarzgrau

PRZYJDŹ, ZOBACZ I PRZEKONAJ SIĘ SAM!

WIOSENNA PROMOCJA:
- atrakcyjne rabaty na stolarkę okienną

- dodatkowe rabaty dla emerytów i rencistów 
oraz pracowników sektora rolniczego

- rabaty na roletki materiałowe
Zadzwoń i umów się na bezpłatny 

pomiar oraz wycenę
ł

Fa. “Rajfel” - Krasiejów
ul. Cegielniana 36 (była baza RSP), 46-040 Ozimek 

tel./fax (077) 4654-524, tel. kom. 0606 709743, 0694 720649 
e-mail: rajfell@op.pl

Zapraszamy: 8.00 - 15.00, w soboty 9.00 - 12.00.

NAJLEPSZE OKNA W NAJLEPSZEJ LENIE
P.P.H.U. “MŁYNARSKI” 46-040 OZIMEK

ul. Wyzwolenia 24, tel./fax (077)4436600

0Zapraszamy: pn.- pt. 10. i0, s. 9.0

mailto:biuro@drawtech.pl
http://www.drawtech.pl
mailto:rajfell@op.pl
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ETONIARSTWO
Ozimek, ul. Kolejowa 1 (obok “REMAKU”)

• sprzedaż betonu z dostawę do
• pompa do betonu
• sprzedaż bloczków oraz
• kompleksowe
Wynajem sprzętu:
• koparko-ładowarka
• samochód wywrotka 15 toi

ZBUPH Rudolf Błyszcz

Salon Fryzjerski 
damsko-m ęski

“U Sylwii”
OFERUJEMY:
• miłą i fachową obsługę
• modne strzyżenia
• baleyage, farbowania, pasemka
• trwałe ondulacje
• prostowanie włosów
• fryzury ślubne (z dojazdem do domu Klienta)

Ozimek, ul. Częstochowska 15 (Pawilon A-Z)
tel. 077 44 36 293

zaprasza: poniedziałek - piątek 9.00 - 19.00, sobota 8.00 - 14.00

Zamówienia: tel./fax 077 401 96 90, kom. 0-603 873 186 KARTA STAŁEGO KLIENTA - CO SZÓSTE STRZYŻENIE GRATIS!

Przewóz osób Holandia - Niemcy
----- SZYBKO - SOLIDNIE------

Tel. 077 420 51 20, tel. kom. 0-601 484254

Zapraszamy do biura rachunkowego--------

Irena i Mirosław Wiciak

Ozimek, ul. O. Dłuskiego 6, 
I piętro (obok targu)□ IM W

BIURO RRCHUNKOUJC

Tel. 077 402 65 92 Kom. 500 152 504 Fax 077 402 65 27 
e-mail: imw.i@interia.pl

P.H.U. “KARTEL” Autoryzowany dealer
46-040 Krasiejów/Ozimek, ul. Brzeziny 22a, tel. 077 465 37 60, www.kartel.auto.pl

BLACHARSTWO-LAKIERNICTWO - mechanika - gaz
AUTOROBOT B-20

to nowoczesne komputerowe urządzenie 
gwarantujące perfekcyjną naprawę blacharską 

Zastosowanie Autorobota umożliwia elektroniczny 
pomiar nadwozia, dzięki któremu po naprawie:
- auto “trzyma się” drogi
- najważniejsze punkty nadwozia mają położenie 

jak przed wypadkiem
- opony zużywają się prawidłowo
- auto jest bezpieczne

W naszej ofercie znajdziesz również 
usługi w zakresie:

♦ Lakierowania pojazdów w profesjonalnej kabinie
♦ Spawania plastików (zderzaki, zbiorniki itp.)
♦ Naprawy uszkodzonych szyb
♦ Sporządzania kalkulacji powypadkowych
♦ Rozliczania bezgotówkowego z firmami ubezpieczeniowymi
♦ Doradztwa powypadkowego, jako jedni z nielicznych

w Polsce posiadamy certyfikat nr LO 45K/2005 dotyczący 
nowych zasad rozliczania szkód z OC od 1 sierpnia 2005 r.

Jeśli masz kłopoty z dostarczeniem auta po wypadku do nas, wyślemy lawetę, udostępnimy auto zastępcze

SKUTERY - CHOPERY ■ QUADY 
sprzedaż - serwis 2 lata gwarancji

Zapraszamy Państwa do zapoznania się z ofertę motocykli marki YUKI na 2006 rok. 
Na ten rok przygotowaliśmy aż 27 motocykli YUKI wszystkich kubatur, 

z czego mamy do zaoferowania Państwu ponad 14 gorących nowości. 
Oferujemy możliwość zakupu na kredyt oraz leasing.

mailto:imw.i@interia.pl
http://www.kartel.auto.pl


BHR POD KflSZTflnem
Szczedrzyk, Plac 1-go Maja 8, tel. 077 465 51 25

GABINET REHABILITACYJNY
Agata Słomka - mgr fizjoterapii

Ozimek, ul. Hutnicza 5 (Galeria “Venus”) 
świadczy odpłatnie usługi w zakresie:

OFERUJEMY USŁUGI CATERINGOWE
Organizacja przyjęć w domu Klienta

Polecamy tanie i smaczne obiady
KUCHNI ŚLĄSKIEJ

zabiegi fizykoterapeutyczne:
- prądy (DD, TENS, INTERDYN i inne)
- pole magnetyczne
- laseroterapia, sollux
- ultradźwięki

kinezyterapia:
- ćwiczenia lecznicze
- gimnastyka korekcyjna

masaż:
- klasyczny
- mechaniczny

Organizujemy na miejscu lub u Klientów:
♦ wesela ♦ komunie ♦ stypy ♦

♦ imprezy rodzinne ♦
♦ przyjęcia okolicznościowe ♦

specjalistyczna 
rehabilitacja w schorzeniach:
- neurologicznych
- ortopedycznych
- wadach postawy

Ceny konkurencyjne
Czynne w godz. 10.00 - 16.00

Nowość w Ozimku! 
FOTEL MASUJĄCY
- poprawia ukrwienie
- łagodzi napięcia
- uśmierza ból
- rozluźnia mięśnie
- relaksuje

Rejestracja telefoniczna: 077/4436188, kom. 0600 241474

1 ' r 1 l

KOMPUTERY, SERWIS
KOPIOWANIE KASET VHS I MINIDV NA PŁYTY DVD

Ozimek,
ul. Powstańców Śl. 2A

tel. 077 44 36 209 
kom. 604 256 236

604 515 269

SKLEP OTWARTY OD 10.00 DO 17.00

Chrząstowice, ul. Ozimska 66
■ ___ tel. 077/421 90 78,Kci r HI 3 0'609 035 541

Oferujemy karmy dla gołębi,
psów, kotów, papug, gryzoni 
oraz duży wybór komponentów 
i innych akcesoriów

Zapraszamy od poniedziałku do soboty w godz. 9.00 -18.00

Hót/eler#

Blattin Polska
Blattin SP-z 0 0- Ozimek,

ul. Kolejowa 1

* koncentraty dla trzody chlewnej i bydła
* komponenty paszowe
* śruty białkowe
* lizawki
* preparaty specjalistyczne stosowane w żywieniu zwierząt

Ponadto oferujemy 
transport towarowy 
6-12-24 ton.
Magazyn mieści się 

na „Remaku" Huty Malapauew. 
Czynny od poniedziałku do piątku 

w godz. 7.00 - 15.00
Tel. kontaktowy: 

magazyn - 0606 985 425 
biuro - 465 44 24.

www.cdl.ozimek.pl

CENTRUM DIAGNOSTYKI LABORATORYJNEJ
Krystyno Ginter

46-040 Ozimek, ul. Częstochowska 31 
(przychodnia, II p. pok. 216 - wjazd małą windą) 

Tel. /fax (077) 443 61 28

Oferujemy rutynowe i specjalistyczne badania laboratoryjne
z zakresu wszystkich działów medycyny.

sprzęt agd 
zlewozmywaki

granitowe i blaszane 
baterie zlewozmywakowe 
krzesła 
akcesoria meblowe 
meble kuchenne

STOLARSTWO IMPORT - EKSPORT 
Diter Małek

464)43 Dylaki, ul. Ozimska 28. tel. (0-77) 465 10 98

poleca:
■ MEBLE

kuchnie, sypialnie, stołowe, garderoby 
komody, witryny, stoły, krzesła, narożniki

■ DRZWI
zewnętrzne
i wewnętrzne

■ SCHODY
■ WYSTRÓJ WNĘTRZ

wykonywanie 
robót sakralnych

■ OKNA

http://www.cdl.ozimek.pl
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**Galeria Yenus.*
Ozimek, ul. Hutnicza 5 (obok "Biedronki")

VENUS
RH2EW01Y/ DO HOllAND!! 

kom. (+48)602 674 8111

BIURO
46- 040 Ozimek 
ul. Kolejowa 1 
(GALERIA VENUS) 
tel. (+48 77) 46 53 921 
fax (+48 77) 44 36 679 
kom. (+48) 602 674 811 
e-mail: info@gtvenus co

FILIA
45-053 Opole
ul. Żeromskiego 2A 
(róg ulicy Grunwal 
tel./fax (+48 77)4410142 
tel. (+48 77)4 410 410 
kom. (+48) 604 521 233 
e-mall: Infoopol6@gtvenus.com.pl przewozy do Holandii 

wynajem autokarów i mikrobusów 
sprzedaż biletów międzynarodowych 

(Niemcy, Holandia, Francja, Anglia) 
wczasy, wycieczki, kolonie

FIRMA HANDLOWO-USŁUGOWA

ZRLĆK OKNA pAcLvu
tel. 0504 109 987

DRZWI - ROLETY- PARAPETY- PANELE

> NAJWIĘKSZY WYBÓR!

> NAJ WYŻSZA JAKOŚĆ!

> NAJ NIŻSZE CENY!

DORABIANIE KLUCZY

Salon Fryzjerski "TRENDY
- miłą i fachową obsługę -

- modne strzyżenie -
- baleyage, farbowanie, pasemka -

- trwałe ondulacje -
- prostowanie włosów -

- czesanie okolicznościowe -

Sklep UUielobronżoujy "STAS
poleca:

- niskie ceny alkoholi -
- hurtowe ceny papierosów

- codzienne dostawy świeżych wędlin i mięsa -
- napoje - soki - ciasta -

Zapraszamy:
od poniedziałku do piętku 6.00 - 22.00 

soboty 7.00 - 20.00, niedziele 9.00 - 15.00

SERWIS TELEFONÓW GSM - 
SERWIS KOMPUTERÓW - 

AKCESORIA GSM - 
SKUP SPRZEDAŻ -

NAPRAWY POGWARANCYJNE - 
ZEGARKI MĘSKIE, DAMSKIE - 

(CASIO, VECTOR, Q&Q)

Uprzejmie 
informujemy naszych 

Klientów, że sklep jubilerski 
z ul. Wyzwolenia 24 (świniarnia) 

został przeniesiony do 
Galerii “VENUS” -1 piętro 

przy ul. Hutniczej 5 w Ozimku (obok “Biedronki”)

Oferujemy wyroby ze złota i srebra 
W Serdecznie zapraszamy na zakupy!!!

Zapraszamy: pn.- pt. 9.00 - 17.30, sob. 9.00 - 13.00

mailto:Infoopol6@gtvenus.com.pl
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J&N Halupczok
ZAKŁAD USŁUGOWO-HANDLOWY S.C.

46-040 OZIMEK - ANTONIÓW
ul. Powstańców Śląskich 63

Tel. (077) 465 13 50, 465 13 96
Tel. kom. 0602 7739 63

* MALOWANIE I TAPETOWANIE

‘TAPETY NATRYSKOWE

* TYNKI OZDOBNE - (CHIPSY)

‘ DOCIEPLANIE BUDYNKÓW

* ELEWACJE, RUSZTOWANIA

* PANELE, REGIPSY

* KAFELKOWANIE

* RENOWACJE I ZŁOCENIA

TRADYCJA...JAKOŚĆ...SOLIDNOŚĆ !

FIRMA HANDLOWA "O|»-XA-AVAT"
tel. 402 67 25, 402 67 26, 420 47 42
......................... ■ fax 402 67 27

Poleca po przystępnych cenach:
* wegiel, miał węglowy
* flotokoncentrat
* groszek EKO

* pasze, premiksy,
* koncentraty, fitaminy itp.
z firmy „Sano”

* materiały budowlane
* stropy i nad proza
* stal budowlaną, tarcicę
* impregnaty do drewna
‘ gwoździe, śruby, kołki itp.
* pasze, nawozy mineralne
* skup złomu

Zapraszamy na skład materiałów 
w Krasiejowie, ul. Młyńska 1: 

poniedziałek - piątek 7.00 -16.00, 
sobota 7.00 ■ 13.00.

SKLEP AUTO - CZĘŚCI
Zapraszamy : poniedz.- piątek 9-17

Adamietz
| auto -service

46-040 Krasiejów
ul. Zamoścfe 6 
tel./fax 077 4651 932 
tel. kom. (0)602573481

Elektryka i elektronika 
samochodowa

DUŻY WYBÓR GOTOWYCH
PROJEKTÓW BUDOWLANYCH

- SPRZEDAŻ PROJEKTÓW GOTOWYCH
- KIEROWNICTWO I NADZÓR OBIEKTÓW

Krasiejów, ul. Słoneczna 3a, tel. 077 465 45 41 
w godz. 16.00 - 20.00

f)an i /Cystyna ‘'J-lla

APTEKA "ŚW. MONIKI" °zitTo9^
O 
F 
E
R 
U 
J
E

CZYNNA: poniedziałek - piątek 8.00 - 20.00, sobota 8.00 - 15.00
Cały asortyment leków
Leki recepturowe
Insuliny, szczepionki
Leki przeciwalergiczne
Leki homeopatyczne
Zioła i preparaty ziołowe
Środki higieniczne i opatrunkowe
Środki higieniczne i kosmetyki dla dzieci

BEZPŁATNY POMIAR: CIŚNIENIA, TĘTNA, WAGI CIAŁA
W każdy poniedziałek i czwartek - bezpłatny pomiar grubości tkanki tłuszczowej

Glucometr
ACCU-CHEK ACTIVE 

z kompletnym wyposażeniem 
Cena promocyjna! 

161.32/1 67,00 zł
Od 1.02.2006 r. do 31.03.2006 r. 

zapraszamy na konkurs.
Do wylosowania telewizor 

i wiele atrakcyjnych 
nagród!

deceuninck
"DREW-PLfiST"
OKNA PCV - ALU - DREWNO

Rolety zewnętrzne i wewnętrzne
Drzwi zewnętrzne - wewnętrzne - antywłamaniowe

Wykańczanie wnętrz:
montaż paneli, regipsy, roboty murarskie

Wiosenna promocja na okna PCV 
DECEUNINCK i GEALAN

Nasz Czytelnik może być Twoim Klientem! 
Zadzwoń - tel. 465 30 83 codziennie po godz. 16.00.

tel. kom. 0-607 842 313

CENY REKLAM I OGŁOSZEŃ:
-strona ostatnia .................................................. 2,10 zl/cm
- wewnątrz numeru .............................................1,10 zt/cnr
- kondolencje, podziękowania .......................... 1,00 zł/cm‘
- ogłoszenia drobne ........................................ 1,00 zł/słowo
- upusty cenowe dla stałych klientów.

Do ww. cen dolicza się podatek WAT.

Serwisujemy i naprawiamy 
wszystkie systemy okien i drzwi

STAŁA WYSTAWA - BIURO HANDLOWE 
46-040 Ozimek, ul. Powstańców Śl. 9 

tel./fax 077 465 43 52, kom. 0608 501062 
Zapraszamy: poniedziałek - piątek 10.00 - 16.00

"Wiadomości Ozimskie" 
Lokalna gazeta samorządowa 

Miasta i Gminy Ozimek. OZIMSKIE
Redakcja: Witold Żurawicki (red. naczelny), Janusz Dziuban 
Współpraca: Krzysztof Spałek, Konrad Mientus, Jan Niesłony
E-mail: wo@ugim.ozimek.pl
Skład komputerowy: UGiM Ozimek 
Druk: Drukarnia ART DRUK S.C.

Redakcja zastrzega sobie prawo dokonywania skrótów. 
Materiałów nie zamówionych nie zwraca.
Za treść umieszczonych reklam i ogłoszeń nie odpowiada.

mailto:wo@ugim.ozimek.pl


Największa
sieć studiów
kuchennych
w Polsce

Ekspozycja kuchni w Dobrodzieniu, 
Salon C AM, ul. Lubliniecka 20.

.................... "....... ... .. ...-........mjf

Nowa. Schodnia, uh (P. 

organizuje na zamówienie: 

bankiety, 
przyjęcia urodzinowe, 

komunie, 
uroczystości rodzinne 

i okolicznościowe

Zapewniamy smaczną kuchnię 
i profesjonalną, miłą obsługę

* KSERO * PIECZĄTKI * FAX * WIZYTÓWKI *

Ponadto wykonujemy
★

★

w języku polskim i niemieckim, 
z możliwością umieszczenia zdjęcia:

★ - zaproszenia ślubne,
- komunijne, / / 

/
- N-'- t

*

★

- okolicznościowe
- naklejki “Wódka Weselna”

*
z imionami i datą ślubu

- wizytówki do kołaczy
* - podziękowania

“MMJk POLIGRAFIA” Ozimek, ul. Wyzwolenia 24
Zapraszamy: pn - pt 9.30 -17.00, sobota 9.00 -13.00, tel. 077 44 36 269 |

nagrody pieniężne

Pan Henryk z Ozimka 1000

Pan Janusz z Ozimka 20(

Zwycięzcy zostali powiadomieni telefonicznie, a uroczyste wręczenie 
nagród odbędzie się w sklepie Avans jeszcze w marcu.

W konkursie>

Lobena żiir
r i ii* . /

^>ERT
jKr KUCHNIE

Ozimek, ul. Dłuskiego l, tel. (077) 443 66 88
Studio Meblowe - ARKADIA

PwUnuk vteMryc.tr, 
EOM701X

• ł tunfefp g. gr* naM*«*ra)

■ wfha w 4mn«k

ffl Electrolux
ułatwia życic’"

A SKOK
im. Powstańców Śląskich w Zdzieszowicach

Zapraszamy do 
Oddziału SKOK 

w Ozimku, 
ul. Wyzwolenia 13, 
tel. 077 465 21 88

Pożyczka na spłatę zadłużeń
KOMORNIKOWI

Prowizja: 5% POWIEDZ.
Stopa procentowa: 18%
Maksymalna kwota pożyczki: 50.000 zł 
Pożyczka udzielana jest na okres: od 1 do 36 m-cy
Oproc. rzeczywiste dla kwoty 8.000 zł na okres 36 m-cy wynosi 24.09

Pożyczka restrukturyzacyjna umożliwia Państwu:
* uniknąć wysokich kosztów komorniczych i zajęcia 50% wynagrodzenia
* dostosować wysokość rat miesięcznych do indywidualnych możliwości
* obniżyć dotychczasowe obciążenia budżetu rodzinnego w związku z 

ograniczeniem ilości rat miesięcznych (połączenie wszystkich swoich 
pożyczek w jedną pożyczkę restrukturyzacyjną).

— Rok założenia 1983 ———*

Ozimek, ul. Częstochowska 12a, tel. 077/ 465 1017
Ozimek, ul. Powstańców Śl. 2a, tel. 077/ 465 19 20,44 36 298 

zapraszają w godz. 9.00 - 17.00, w soboty 9.00 - 13.00.

KAŻDA ŚRODA DNIEM Z RABATEM!

Remontuj z nami!

W ofercie m.in. duży wybór paneli podłogowych, 
ściennych i sufitowych.

_ 1.1* ___ A* _ ■

vteMryc.tr

